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Kraków 13 grudnia
N. Pan zamknął Sejm węgierski w Pesz

cie mową tronową, którą podaliśmy wczo
raj. W trzechletnim peryodzie zakończonym 
obecDą sesyą sejmową, mieszczą się dwa 
wielkie okresy zadania, do jakiego sejm 
węgierski powołany został: ugoda węgier
ska i ustawa o obronie powszechnej.

Wspomina też zaraz na wstępie mowa 
tronowa, w jak ciężkich i trudnych okoli
cznościach Sejm zwołany został, z jakiemi 
nie chwilowemi, ale wiekowemi przeszko
dami miał do walczenia, i oddaje mu spra
wiedliwość, że się chlubnie z zadania wy
wiązał, a szczery sojusz między królem a 
narodem owoce te przyniósł. Ustała nie
pewność w politycznem położeniu paraliżu
jąca siły narodu; zatargi na polu prawa pu
blicznego między obiema częściami naszej 
monarchii zastąpił stosunek wzajemnej przy
jaźni i poważania. W obu częściach austrya- 
cko-węgierskiej monarchii zapanował rząd 
konstytucyjno - parlamentarny, samodzielny 
w swych własnych sprawach publicznych; 
gdy w sprawach wspólnych monarchii każ
da z obu części państwa wpływ swój sto
sownie do konstytucyi wywiera. Monarchia 
w sobie samej szukając i znajdując punkt 
ciężkości, postępuje na nowej kolei do 
celu, którym jest pokój, pomyślność i za
chowanie stanowiska, jakie powołaną jest 
zająć w rzędzie państw europejskich.

W tych mniej więcej słowach określa mo
wa tronowa ugodę węgierską i powstały 
z niej dualizm. Jedność monarchii zatwier
dzona jest głównie tem wyrażeniem, że mo
narchia szuka i znajduje punkt ciężkości 
w sobie samej.

Nie tylko we wstępie, ale i w dalszym cią
gu  mowy tronowej przebija zdaniem na- 
szem m yśl, na którą wczoraj w rozkazie 
cesarskim do armii skierowaliśmy uwagę. 
Koronacya w Peszcie przywróciła znacze
nie i wagę historyczną tytułowi króla wę
gierskiego, a Korona ma przekonanie, że 
państwo przez to nietylko żadnego osłabie
nia nie doznało, ale odzyskało dawną pod
stawę i siłę. Według tego przekonania , u- 
stalony został tytuł monarchii na zewnątrz 
odpowiednio do ustaw i silnie żywotnych 
czynników.

Ugoda między Węgrami a Kroacyą i Sło
wenią, dalej pojednanie z Siedmiogrodem, 
uważa mowa tronowa za fakta dokonane, 
widzi w nich przywrócony wiekowy węzeł 
łączący te kraje w koronie śgo Szczepana, 
i tuszy sobie, że państwo węgierskie zdoby
ło sobie większą nietykalność aniżeli kie
dykolwiek od trzech wieków.

Za jedną z rękojmi tej nietykalności ko
rony węgierskiej, jako i monarchii, uważa 
mowa tronowa nową ustawę o obronie po
wszechnej. Z zaufaniem i głębokim poglą 
dem uznał Sejm węgierski konieczność 
wspólnego wojska i przez to stworzył siłę 
zbrojną broniącą rozwoju monarchii, a wzmo
cnił przywołaniem jej w pomoc landwery. 
Tym sposobem wzmocnionem zostało sta
nowisko Węgier i monarchii a w nim rękoj
mia pokoju, którego utrzymanie zalicza mo
wa tronowa do ważniejszych usiłowań pa
nującego.

Podnieśliśmy tu niektóre ustępy z mowy

peszteńskiej, które całą monarchię obcho
dzą. Kończymy na tem krótką naszą para
frazę, bo druga część przemówienia odnosi 
się do spraw czysto węgierskich.

Mniemaliśmy, że podniósłszy głos bardzo stano
wczo z życzeniem, aby kwestya postulatów naszych 
nie została podniesioną w Radzie państwa przed 
zebraniem się delegacyj do spraw wspólnych w 
Peszcie, nie będziemy pomawiani, jakobyśmy byli 
przeciwnikami Węgier, i namawiali posłów naszych 
do stawania w opozycyi ich polityce. Stało się ina
czej. Korespondent wiedeński (H )  do Dziennika 
Poznańskiego wytacza nam w Nrze z l ig o  b. m. 
obszerny proces, z powoda artykułu naszego z d. 
28 z. m. Wybaczy nam, jeżeli powiemy, że co
kolwiek za późno. W artykule tym pisaliśmy o 
stanowisku posłów naszych w delegacyi w Peszcie; 
a tu już delegacya się skończyła, Sejm się zam
knął i Rada państwa obraduje. Krom tego, że 
nie lubimy musztardy po obiedzie, już przez sam 
wzgląd, że odpowiedź nasza mogłaby mieć tylko 
polemiczny, a żaden rzeczywisty interes, wybaczy 
korespondent, że wywodom jego kilka słów tylko 
poświęcimy.

Pisaliśmy w owym artykule, który się tak zgu
bny m korespondentowi wydaje, że nie samą u- 
stawę o obronie powszechnej mieliśmy na oku, 
wiedzieliśmy bowiem tak dobrze jak  on, że tu 
delegacya nasza z rządem węgierskim jest w zgo
dzie, szoro nawet rzeczona ustawa była pierwej 
w Sejmie peszteńskim uchwalona. Ale mieliśmy 
na myśli „wszystkie sprawy wspólne w tem zna
czeniu, aby, ile być może, pozostały wspólnemi 
całej monarchii, i świadczyły o jedności państwa, 
a nie dopuszczały, że są wspólne dwom pań
stwom". To wydawało nam się loicznem, skoro 
Polacy za jednością armii się oświadczyli. W tem 
jest myśl uaBza, na którą sądzimy, zgodzi się 
każdy, kto nie chce, aby dualizm stał się rozpa
dem monarchii. Ale korespondent inną nam przy
pisuje myśl; według niego rdzenną, i potem wal
czy z mą do woli. Stanowisko pośredniczące, 
jakie w pcsłaeh naszych radzi byliśmy widzieć, 
to jest usiłowanie, aby jak najdłużej Wiedeń mógł 
być z Pesztem, zamienia na insynuacyę, aby de
legaci polscy występowali przeciw polityce wę 
gierskiej. Zapewne, i nie byłoby to insynuacyą 
ani żadną zbrodnią, gdyby Polacy usiłowali sprze
ciwić się wszelkiej dążności rozdwojenia. Takie 
dążności objawiały się w Sejmie peszteńskim, a 
pytanie, które nam zarzuca: Peszt czy Wiedeń? 
□ie myśmy wynaleźli. Jeżeli nie ma takich dą
żności, tem lepiej. Nie udzielamy żadnych rad 
Węgrom, i uważamy ich za przychylnych naszej 
sprawie; ale znów nie ma dla nas w polityce nic 
tak świętego, jak  owa Arka przymierza biblijna, 
której się dotknąć nie wolno. Jesteśmy przeci
wnikami wszelkiego serwilizmu, nawet węgier
skiego.

Nie możemy się więc zgodzić z koresponden
tem, abyśmy ani słowa o polityce węgierskiej pi
sać nie powinni, zwłaszcza, gdy chodzi o nasze 
własne w obec niej stanowisko, lub o interes ca
łej monarchii, której potęgi pragniemy. Nie chce
my być bardziej węgierskimi aniżeli sami Wę
grzy, a przynajmniej aniżeli ich rząd obecny, 
który także występuje przeciw owym separaty 
stycznym dążnościom, o jakie chodzi korespon
dentowi w naszym artykule, a które bądź co bądź 
objawiają się nie w samej tylko lewicy. Lecz 
tłómaczymy sobie cale jego wystąpienie różnicą, 
jaka między nami istnieje, skoro na wstępie po
wiada: „że mamy się skupiać i kryć pod j e d n y m  
konarem". My szukamy ochrony w cieniu c a ł e 
go  drzewa, i dla tego pragniemy, aby w potężny 
dąb wyrosło.
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ją się, aby Tarcya skończyła spór z Grecyą. Ko- 
respondencya telegraficzna odbywa się bez przer
wy między Paryżem a Stambułem. Przesłanie przez 
Portę ultimatum  do Aten sprawiło ta na giełdzie 
dwudniowy popłoch. F raneya i Austrya ciągną za 
sobą Anglię, ale muszą zezwalać na ustępstwa. 
Ultimatum Porty zostało złagodzone i użycie środ
ków przymusowych odwleczone. Hr. Stackelberg 
przed wyjazdem do Compińgne był w tej sprawie 
dwa razy u m argr. Moustier. Ta ubolewają, że 
nowy gabinet whigowski nie przyszedł jeszcze do 
władzy. Lord Clarendon jest za polityką francu
ską na Wschodzie. Nikt tn nie przypuszcza, aby 
Rosya śmiała wystąpić zbrojnie w obronie Grecyi 
i zapalić wojnę wschodnią; ale zbrojenie nie u- 
staje.

Monitor doniósł, te  hr. Bismark wróciwszy do 
Berlina odwiedził posłów francuskiego, angielskie
go i rosyjskiego, i wyraził się pokojowo. Tym 
czasem nie wiadomo dotąd, jak  Prusy odpowie
dzą na deklaracyę Francyi i Austryi w sprawie 
konferencyi obradującej w Monachium. (Zaprze
czono temu urzędownie z Monachium. Red.). Jour
nal des Debate pisze jeszcze o pośrednictwie An
glii między Francyą a Prusami, choć od upadku 
torysów pośrednictwo to uważane jest za upadłe. 
Dziennik ten utrzymuje, że pośrednictwo może 
sprowadzić konferencyę mocarstw, lecz wyznaje, 
że do niej Die przystąpią Prusy, a za niemi jest 
Rosya. Spodziewają się tu zmiany gabinetu wir- 
temberskiego w duchu nieprzychylnym Prusom. 
K8. Badeński wraca z Włoch do kraju.

Wybory w Hiszpanii odbędą się d. 15 stycznia, 
a Izba zbierze się dopiero l ig o  lutego. Podobna 
zwłoka nie jest na rękę Francyi. Republikanie 
hiszpańscy chcą si!ą  narzucić wolę krajowi, a nie 
baczą, że karliści się gotują, i że mogą wywiesić 
sztandar powstańczy jak  r. 1832. P. Olozaga miał 
oznajmić, że rząd tymczasowy jest za dynastyą 
14-letniego księcia Genueńskiego, z regencyą Pri
ma, ale Cesarz nie ufa temu jenerałowi.

Cesartwo wrócą do Paryża d. 16. Zaraz potem 
będzie ogłoszony raport ministra Magne o finan
sach francuskich. Mówią, że p. Pinard ma opuścić 
ministerstwo spraw wewnętrznych. Musi to być 
pogłoska opozycyi, świadomej, że ten minister był 
za poskromieniem manifestacyj urządzanych pod 
lozorem Baudiua. Pod wpływem koalicyi stron
nictw i udawania polityki pokojowej, wewnętrzny 
stan Francyi pogorszył się. Sądownictwo, które 
w r. 1851 było przeciw coup d’ 6tat, daje do zro
zumienia w motywach wyroków, że uważa pra
wo za dura lex, ale w wyrokach Bzanuje je za
wsze jako lex. Stan wewnętrzny Francyi mógłby 
się stać niebezpiecznym dopiero wtenczas, gdyby 
się przeciągoął, gdyby Cesarz nie zajął opinii wy
padkami zewnętrznemi.

Wczoraj odbył się w Angerville pogrzeb Ber- 
ryera. Było aż pięć mów.

Z przyczyny śmierci deputowanych, często po
deszłego wieku, mnożą się wybory. Wkrótce bę
dą one rozpisane na trzech członków Ciała pra
wodawczego. Republikanie nie chcą dopełnić wa
runków Unii liberalnej ułożonych w r. 1863, i wy- 
stępnją z własnymi kandydatami. Podobny rozdział 
jest korzystny dla rządu.

Sprawa przeglądu procesu Lesurque, tocząca 
się przed sądem kasacyjnym, zajmuje powszechną 
uwagę. Raport przedstawiony przez p. Faustina 
Helie, krymininalistę, jest wzorem światła i uczu 
cia sprawiedliwości.

Z boleścią otrzymaliśmy wiadomość o śmierci 
ś. p. Cegielskiego w Poznania, którego widziano 
tu z Marcelim Mottym podczas ostatniej wystawy 
paryskiej. Jako dyrektor Gazety Polskiej, zmarły 
zasłużył się w r. 1848 sprawie krajowej. Sumien
ny i baczny, Cegielski zaufał w ówczas wiado
mościom, które odbierał z Paryża, a które mu o- 
znajmiały, że republika paryska wyrzuciła roda
ków na robienie rewolucji, lecz że im pomagać 
nie myślała.

Niebezpieczeństwo grożące Wieliczce wzruszyło 
cale grono rodaków we Francyi.

P a r y ż  8 grudnia.

S. Franeya i Austrya korzystają z pośpiechem 
z upadku torysów. Obaliły Bratiana i dziś stara-

B z y m  6 grudnia.

Konsystorz naznaczony jest na d. 14 b. m. lub 
najdalćj na 18. Ojciec Święty będzie prekonizo-

wał na nim siedmiu lab ośmiu biskapów, lecz, 
jak  wiadomo, nowych kardynałów przed marcem 
nie będzie. Papież powie przytem ważną alloku 
cyę o wypadkach hiszpańskich i prawdopodobnie 
zaprotestuje przeciw wywiezienia biskupa płockie 
go i innym gwałtom moskiewskiego rządu. Inni 
twierdzą, że zabiegi p. Wałnjewa staną na 
przeszkodzie tćj zamierzonćj protestacyi i jeśli 
uie dopną celu surowćj nagany duchowieństwa 
polskiego, to przynajmnićj zdołają aż do pewne
go stopnia sparaliżować wspaniałomyślne posta
nowienie Piusa IX  i do przemilczeń go zniewo
lić. Ale tym ostatnim pogłoskom nie należy lek
komyślnie dawać wiary. Wystąpienie zaś papie
skie przeciw rewolocyi hiszpańskićj otrzyma wiel 
ki rozgłos na iberyjskim półwyspie i nie przy
czyni się zapewne do zgody stronnictw w tym 
kraju. Jak  już pisałem do was Dwór rzymski za
czął wielką oziębłość okazywać dla tymczasowe
go rządu. Zkądinąd spostrzegają tutaj niezwykłe 
znowu zbliżenie się i porozumienie, jak  przynaj
mnićj sądzą między Watykanem a pałacem Far- 
nese. Temi dniami kardynał Antonelii miewał 
kilkakrotne i bardzo długie narady z Francisz
kiem H. Przedmiot takowych jest zgoła niewia
domy, ale tem bardzićj zwróciły na Biebie uwagę, 
iż od dość dawnego czasu Btosunki między Dwo
rem rzymskim a rodziną neapolitańskich Burbo- 
nów ograniczały się na etykietalnych powinno
ściach i tchnęły oziębłością. Gzy z takićj zmiany 
wnosić należy, iż gabinet watykański widzi praw
dopodobieństwo rzeczypospolitćj w Hiszpanii i 
ściś ćj się wiąże z upadłemi dynastyami dla sta
wienia czoła wspólnemu nieprzyjacielowi, lab też 
że się spodziewa upadku ministerym Menabrei i 
anarchii we Włoszech.

Fuad-pasza wyzdrowiawszy prawie zupełnie od
wiedził Ojca Świętego dla podziękowania mu za 
współczucie i za względy, jakie otrzymał od nie
go podczas swćj choroby, a mianowicie za przy
słanie sobie lekarza papieskiego doktora Viale- 
Prelń, który mu wiele pomógł. Ojciec Święty z 
rzadką uprzejmością przyjął tureckiego dostojnika. 
Rozmowa ich toczyła się na stopie wielkićj pou
fałości. Jak  się dowiaduję od dostojnych osób, 
Pins IX  nie mógł się dość nacbwalić sułtana, je 
go tolerancyi dla katolików i dla wiary, jego 
szlachetności i wspaniałomyślności. Miał dodać, 
że turecki rząd obecnie zawstydza wiele chrze- 
ściańskich rządów i że uważa sułtana za dobrego 
swego przyjaciela między monarchami. Faad-pa- 
sza miał wyrazić Ojcu Świętemu podobueż uczu
cia ze Btrony swego pana i dodać, że Abdul-A- 
ziz serdecznie żałował, że nie mógł wstąpić do 
Rzyma w swćj ostataićj podróży i osobiście się 
rozmówić i porozumieć z Jego Swiętobliwością. 
Papież prosił Faad-paszy, by został jego rzeczni
kiem przy monarsze swoim i opiekunem katoli
ków w Carogrodzie i w calem państwie tureckiem. 
Ten zaś przyrzekł, iż przez osobistą wdzięczność 
dla Papieża będzie odtąd czuwał nad katolickimi 
poddanymi Sułtana i nad ich prawami i intere 
sami. Fuad-pasza tak jest zadowolony przyjęciem 
Ojca Świętego, iż postanowił zabawić jeszcze w 
Rzymie, gdzie się pilnie oddaje zwiedzaniu ko
ściołów, galeryj i ruin, i zajmuje się z zamiłowa 
niem sztuką i archeologią. Wiadomo jak  dalece 
minister ten ottomański jest światły, wykształco
ny a nawet uczony.

W przygotowawczych do Soboru pracach czyn
ność nadzwyczajna panuje. Zewsząd nowych przy
wołują konsnltorów. Wezwano właśnie 1 Hiszpa
na, 1 Amerykanin?, 2 Francuzów i 4 Niemców. 
O. Newmann wezwany także wymówił się skoła- 
tanem zdrowiem i podeszłym wiekiem.

Papież kazał był przygotować i umeblować pię 
kny domek dla wdowy po Józefie Montim ścię
tym d. 24 listopada; całe to gospodarstwo miało 
się potem stać własnością jćj małego chłopczyka; 
a żuawi kilka tysięcy fr. byli zebrali dla nićj. Ale 
wdowa Montego odmówiła przyjęcia tych sum i 
ofiarowanego sobie domu; przeszła do Królestwa 
włoskiego. Na granicy uczyniono jćj owacyę. Całe 
się Włochy składają na rodziny obu ściętych. 
Nieprzychylne manifestacye przeciwko Rzymowi 
nie ustają wcale. W Neapolu była wielka mani- 
festacya przeciw władzy doczesnćj, w Udine spa
lono publicznie wizerunek Piusa IX  na placu

przed pałacem biskupim. Trudno za granicą zro
zumieć, do jakiego stopnia rozjątrzenie w całych 
Włoszech dochodzi. Artyści we wszystkich tea
trach dają przedstawienia na korzyść rodzin obu 
ściętych; pani Ristori, najpierwsza artystka d ra
matyczna na półw yspie, udział w nich bierze. 
Utworów wierszem pojawia się też mnóstwo w 
tyra przedmiocie. Przydłuższy wiersz znanego 
poety Enotrio Romano zawiera strofy z czysto a r 
tystycznego stanowiska; ale tchnie nienawiścią 
przeciw rządowi papieskiemu i na sarnę osobę 
Papieża z zawziętością się miota. Osservatore ro- 
mano ogłosił list Montego do Papieża, w którym 
skazaniec wyrzeka się farmasońskich błędów i 
żałuje za nie. Loże masońskie odpowiedziały na
tychmiast ̂  w dziennikach na ten dokument, oświad
czając, że zmyślony, i że jako  żywo Monti do ta j
ne ro ich stowarzyszenia nie należał.

D. 4 b. m. trybunał Konsulty począł rozprawy 
swoje o procesie powstańców schwytanych z bro
nią w ręku w domu Ajaniego na Transtewerze, 
d. 25 października 1867. Wyrok wydany będzie 
w ciągu przyszłego zapewne tygodnia. Zdaje się 
wedle wszelkiego prawdopodobieństwa, że stary 
Ajani, właściciel fabryki wełnianych wyrobów, 
którego synowie i młoda córka zginęli obok nie- 
go walcząc przeciw żuawom, skazany na śmierć 
zostanie. Może nawet będą inne wyroki śmierci. 
Ale w urzędowych sferach zapewniają, że w ta 
kim razie postanowiono nie wahać się wcale i 
zaraz je wykonać, by pokazać stronnictwu rewo
lucyjnemu, że się W atykan krzyków nie lęka.

W i e d e ń  11 grudnia. Podaliśmy już w praw
dzie u s t a w ę  w o j s k o w ą ,  czyli raczej projekt 
jej przedłożony Radzie państwa w miesiącu paź
dzierniku, lecz dla ważności tej ustawy, nie wa
hamy się dziś powtórzyć je j, kiedy już o- 
trzymaia sankcyę cesarską, zwłaszcza, że niektó
re ważne w niej zaszły zmiany:

Ustawa z d. 5  grudnia 1868.
urządzająca rodzaj i sposób wypełnienia obowiąz
ku s ł u ż b y  w o j s k o w e j  w królestwach i kra
jach w Radzie państwa reprezentowanych.

Z i  zgodą obu izb Rady państwa postanawiam 
co następuje:

A r t .  I. Sposób i rodzaj wypełnienia obowiązku 
służby wojskowej — następującą ustanawia Bię u- 
stawą :

Ar t .  II. Ustawa niniejsza z dniem ogłoszenia 
obowięzywać zacznie — i wraz z wszystfciemi w 
§ 21—29 zawartemi korzyściami zastósowauą bę
dzie także do służących obecnie w armii lądowej 
lab marynarce, z tem jednakże zastrzeżeniem, że 
w uwzględnieniu nasuwających się trudności prze- 
chodowych przy niektórych oddziałach wojsko
wych, przenoszenie assenterowanycb w r. 1865 
i w r. 1866 do rezerwy, tam gdzie minister woj
ny w porozumieniu z ministrem obrony krajowej 
uzna to za bezwzględnie konieczne, nastąpi do
piero w r. 1870, lecz przez czas trwania obo
wiązku służby rezerwowej wolni będą od wszel
kich ćwiczeń wojskowych.

Ar t .  III. Wszystkie dla miasta Tryestu i okrę
gu uadane wyjątkowe uprawnienia odaoszące się 
do wypełniania obowiązku służby wojskowej — 
oiniejszem się znoszą.

Popisowi z dawnych okręgów Raguzy i Katta- 
ro w królestwie Dalmacyi — od służby wojsko
wej dotąd uwolnieni — obowiązek służby wojsko
wej tylko w landwerze pełnić mają.

Go się tyczy organizacyi i użycia, przez zastó- 
sawanie niniejszej ustawy popisowych w Tyrolu 
z Vorarlbergiem, o ile ciż do uzupełnienia pułku 
strzeleckiego potrzebnymi nie będą, jakoteż co się 
tyczy wypełnienia obowiązku służby wojskowej w 
landwerze tychże krajów, — orzekną przepisy w 
drodze ustawodawstwa krajowego wydać się 
mające.

Ar t .  IV. Osoby, które przed wydaniem niniej
szej ustawy przez złożeuie z ich strony a  przy
jęcie przez rząd opłaty uwalniającej w moc roz
porządzenia z 21 lutego 1856 r. od wojska uwol- 
nionemi zostały — nadal w zupełności i na za
wsze od wszelkiej służby wojskowej wolnemi po
zostaną.

Część literacko - artystyczna.

/Silva rerum.

i .

( + )  Kiedy jeszcze gazet nie było, zw ykli byli 
ojcow ie nasi pod pow yższą nazwą zap isyw ać naj
rozm aitsze w ypadki lub uwagi, jakie dom owe czy 
publiczne nastręczało życie. D ziś w  epoce jaw n o
ści, stogębna publicystyka roznosi w szelk ie w yda
rzenia i w ypow iada opinie, lecz im bardziej roz
szerzony jej zakres tem więcej m poży się dro
bnych odłam ków , im dalej w las jak  to m ówią, 
tem więcej d rzew a, przeto *iha rerum naszych  
przodków zagęszcza s ię  dziś coraz w ięcej. T ra
dycyjna swoboda podobnej kroniki, ani formą, ani 
pewDytu porządkiem nieskrępowana dozwala prze
rzucać m yśl i przeprowadzać uwagę czytelnika  
od w ielkich do m ałych, od ważnych do poto-

d 0d śm ie82Dy ch do poważnych rzeczy. Od 
czasu do czasu w naszem  silva rerum zebrać się 
będziem y starali to, co dla siebie Z n a l a z ł o  do
godnego m iejsca w innych rubrykach S e n n ik a .

Żeby rozpocząć od tego na czem  sie  zw vklv  
zaw iązyw ać rozm owy m iędzy nieznajom ym i od 
tego źródła niew yczerpanego dla tych, których za
sób konwersacyjny nader łatw o się wyczerpuje 
zaczniem y od pogody a raczej niepogody. Cóż to* 
b wiem za burza przecz cały  kontynent europej

ski w tych dniach przeleciała— gdyby to burza po
lityczna tak zawyła szalenie, jakżeżby ucieszyli się 
ci, którzy wierzą w chaos jako w potęgę twórczą, a 
których ani ten chaos ani burzy wstrząśnienia nie- 
zawsze oszczędzają. Wyjechaliśmy w ten dzień na 
wieś; jakaż wiośniana pogoda zwodniczym uśmie
chała się powabem ; 14 stopni ciepła naznaczał 
termometr, zapominało się mimowoli, że to gru
dzień. W tem wicher w szalony zerwał się taniec, 
zaciemniało nagle, jakby Boreasz zderzył się 
z Sirokiem w strasznej powietrznej rewolucyi 
spotkały się, zamieć północna z podmuchem z za
chodu i południa. Przerażający to był obraz tego 
8pc tkania, i straszliwe uściski w tym poswacie 
niszczyciela z północy z burzą południową.

Przypominały się słowa poety w zastosowaniu 
klimatycznym i fizycznym tym razem „od dwóch 
tych zatracicieli, aż ciemno w Europie." Ciemno 
i straszno było w Europie, kiedy z świątyń spa
dały krzyże, z pałaców gzymscy, miasto płatków 
śniegu uragan roznosił dachówkę i cegły, kiedy 
w braku opadłych już liści wykorzeniał same drze
wa i tłukł się o okna domostwa, jakby jakaś pie
kielna potęga, lub jakby zbiorowa skarga wstrzą- 
śnionej w swych podstawach spóleczności.

Dziwne są jednak wpływy natury na usposo
bienie ludzkie, działają one często przez kontra- 
sta. Im sroższa na dworze buczy burza, tem do- 
maszuiej w komnacie, z tem większą lubością gro
madzi ogień na kominku w koło domowników, 
im więk8*y niepokój żywiołów, tem większy po
ciąg do spokoju w umyśle, A więc opowieści o 
dawnych czasach, starsi opowiadają młodzieży o 
odbytych k a m p a n ia ^  tak, że z tej pogadanki na

wet dziennikarz naprowadzić niezdoła rozmowy 
do chwili obecnej, zawikłań politycznych i zbie
rających się chmur na horyzoncie. Bo obecność 
to burza nie rozwiana, to bratnia tym wichrom 
żywiołów wa l k a . . .  Polano po polanie dorzuca 
gospodarz do ogniska na kominie i jedno za dru
gim rozpowiada wspomnienie. Czasem tylko zbli
żając się do okna wyrwie się wykrzyk zadziwię 
nia i przerażenia, cóż się tam dzieje na morzu? 
lub, nieszczęśliwy kto w podróży 1 W tem jakieś 
grono ludzi wichrem popychanych zbliża się pod 
zajazd domu. Dziwna ! czy to nienajli oko — dwóch 
mężczyzn w czerwonych na głowie fezach i ko
bieta z mantelzakiem na plecach skulona od zimna 
i ciężaru. Prędzej otwierać drzwi i zagrzać bie
daków 1 kto jesteście? czy wicher was przyniósł 
gdzieś z państwa sułtana. Tak, z wichrem powra
cają, to rodzina tułacza, co burzą polityczną pbr- 
wany, błąkał się gdzieś po wschodzie, służył w 
kozakach Sadyka Paszy, a dziś powraca do k ra
ju. A ta kobieta?— to gdzieś na wschodzie zaślu
biona Greczynka, są i papiery w porządku, ale 
z porządku wytrącone koleje życia. Strasznie ma
lownicze były te postacie wśród tej burzy, i już 
potem kominek nawet przywabić niemógł, i wspo
mnienia już w rozmowie niekleiły się więcej, bo 
ta rodzina wśród wichru i deszczu, szukająca do
mu dawno opuszczouego, przeziębia i zgłodniała, 
to jakby upostaciowanie tego rozpierzchnięcia bez 
celu i kierunku na wsze strony, jakiemu ustawi
cznie ulegamy.

Jakżeż to już dawno i czy ciągle jeszcze mia
sto gromadzić siły rozpraszać je będziemy? Wie
cznie powtarzają krajowi zarzut braku litości dla

emigracyi. Zarzut ten niesprawiedliwy; nie brak 
to litości dla niedoli bratniej, ale tu litość nie wy
starcza, litość to bierne tylko uczucie i ma swoje 
granice w zniechęcenia do dróg, które tylko szko
dy przynoszą indywidualnościom, jak i sprawie. 
Są ludzie, którzy chcą uwieczniać niedolę lub błę
dy, kiedy złą obrawszy drogę zbłądzą na niej 
miasto się wracać, zachęcają, aby i inni i coraz 
dalej się za nimi błąkali. Nie raz czytaliśmy teo 
ryą o nieprzerwalności i konsekwencyi samychże 
niekonsekwentnych porywów, które okazawszy się 
szkodliwemi w skutkach mają obowiązywać nadal 
następne pokolenia. Podobną temu obłędowi jest 
dążność uwieczniania emigracyi jako emigracyi, 
jako wiecznej protestacyi wobee tych, którzy pro 
testu niesłuchają, jako reprezentacyi, która nic 
niereprezentuje. Lecz za daleko nas zaprowadzi
ła rodzina wychodźcy, i ten wicher co szalał roz- 
pasanie jak burze polityczne, co nas na wszy
stkie rozganiały strony.

Od burzy napowietrznej przejdźmy do klęski, 
jaką żywioły pod ziemią nam grożą. Przerażeuie 
wzniecone wylewem w salinach Wieliczki nieusta- 
je, wzrasta przeciwnie z niepowstrzymanym do tej 
pory wylewem wody. Lecz w przerażeniu tem po
wszechności jest coś biernego, fatalistycznego. 
Wszystkie klęski i niedole jakby dały sobie miej
sce spotkania na naszej ziemi i wpoiły w nas 
już taką wiarę w zle, taki pesymizm, taką f*ta- 
listyczność, że dziwić nie może, jeżli dzisiaj prze
konanie o bliskiem końcu świata coraz więcej 
znajduje zwolenników. Lecz wychylić się poza 
granice kraju , a wiara ta nikomu przez sen nie 
przejdzie, może zanadto ufna w siebie cywiliza-

cya sądzi rozpoczynać nowe istnienie, nowe wy
woławszy do życia potęgi. Wszak to niczem dzi
siaj przewiercieć najwyższe pasma A lp, i tam, 
gdzie Hanibal i Napoleon z taką mozołą przepro
wadzali swe wojska codzienne pociągi kolei żela
znej zaprowadzić. Rzucić drut elektryczny w dno 
morza i połączyć mową telegrafu dwie półkule — 
wszak to dzieła dnia dzisiejszego. Cóż jeszcze o- 
przećby się zdołało geniuszowi człowieka? A u 
n a s , u nas lichy strumień wody co Bię przedostał 
do tego skarbu naszej ziemi, miałby w tej chwili po
chłonąć wiano ś. Kunegundy, miałby zniweczyć to 
bogactwo, którego nam muszą zazdrościć obcy, bo 
to jedyne w naszym kraju czego oni nie posiada
ją. Czyżby się nie miały znaleść środki ratunku, 
zatamowania lub odwrócenia wzbierającej wody? 
Nie nam rozstrzygać o tem , bośmy nie fachowi, 
lecz to wiemy, że w tych czasach w walce z na
turą, energii tylko i umiejętności, a człowiek ją  
wszędzie zwycięża, wszędzie oprócz w sobie sa 
mym.

Lecz któż ma dać tego ducha ożywczego, któż 
wolą własną przełamać zechce niebezpieczeństwo. 
Kroniki stare nam podają, że kiedy po dwakroć 
zakradł się był ogień do salin (wówczas sklepie
nia min były wsparte jedynie na słupach drewnia
nych) żupnicy koronni, dostojnicy rzeczypospolitej 
rzucili się pierwsi do ratunku. Kościeleoki to i 
Bonar zagrzewali górników, sami wśród podziem
nego pożaru otoczeni tumanami dymu powstrzy
mali sroższy i szybciejszy od wody żywioł. Lecz 
mieli oni iskrę miłości dla tego skarbu narodo
wego. Z soli jak  i z roli wznosiły się możne ro
dy. Dziś w szystko zastąpiła obca adm iuistracya,



2 OZAS z Niedzieli 13 Grudnia 1868.

A rt. V. Gdyby w razie niebezpieczeństwa woj
ny ustanowiona prawem stopa armii i marynarki 
wojeonej kompletną nie była — można wszystkich 
tych, którzy podług dotychczasowych przepisów o 
uzupełnieniu wojska, do służenia wojskowo obo
wiązani obowiązku stawiennictwa wprawdzie do
pełnili, lecz do armii nie byli wcieleni i 32 roku 
życia nie ukończyli, na czas wojny, odpowiednio 
do ich wieku, do służby w rezerwie liniowej lub 
w landwerze powołać.

A rt. VI. Od dnia ogłoszenia ustawy niniejszej 
kara chłosty cielesnej i kara kajdan w armii, 
marynarce wojennej i w landwerze już więcej za
stosowaną być nie może.

A r t.  VII. Pod względem kar podług ustawy 
niniejszej orzekać się mających, — postępowanie, 
wyrokowanie i wykonanie przysłużą władzom po 
litycznym, odpowiednio do wydanych dla nieb 
przepisów o polityczoem postępowaniu karnem.

A rt. VIII. Mój minister obrony krajowej w po
rozumieniu z ministrem wojny wyda celem prze
prowadzenia niniejszej ustawy, odpowieduie roz
porządzenia.

§ 1. Obowiązek służby wojskowej jest powszech
nym, a każdy zdolny do broni obywatel państwa 
osobiście wypełniać go musi.

§ 2. Siła zbrojaa rozpada się na arm ię, m arynar
kę wojenną, landwerę i pospolite ruszenie; ostat
nie jako uzupełnienie podczas wojoy w razie e- 
wentnalnego ubytku z ustanowionej siły zbrojnej 
w armii regularnej (marynarce wojeonej).

O składzie pospolitego ruszenia odrębna stauo- 
wić będzie ustawa.

§ 3. Obowiązek wstąpienia do armii, do m ary
narki wojennej lub landwery, następnie do rezer
wy zapasowej, (§ 2.) rozpoczyna się z d. 1 stycz
nia roku kalendarzowego, w którym zobowiązany 
do słnżby wojskowej kończy rok 20ty życia.

§ 4. Obowiązek służby wynosi:
w a r m i i  i w m a r y n a r c e  w o j e n n e j :
a) trzy lata w linii;
b ) siedm lat w rezerwie;

w l a n d w e r z e :
a) dwa lata dla tych, co po ukończonej służbie 

w armii lub w rezerwie zapasowej przeniesieni 
zostali do landwery, i

b) lat dwanaście dla bezpośrednio do landwery 
wcielonych (§ 32). Notowani do rezerwy zapaso
wej aż do ukończonego 30 roku życia zostają w 
obowiązku słożby w armii regularnej, (marynarce 
wojennej). (§§ 2 i 32). Ci, co swój obowiązek 
służby wypełnili w marynarce wojennej, nie są 
zobowiązani do słożby w landwerze.

Czas służby wszystkich w regularnym okresie 
8tawienniczym (§ 31), ^lub dodatkowo do d. 1 
października asenterowanych liczy o 1 paździer
nika roku stawiennictwa, czas służby wcielonych 
po za tym okresem lub ochotników — od dnia 
poboru.

§ 5. Gdyby w osobnej ustawie postanowiono 
utworzenie pospolitego ruszenia, może ono tylko 
być utworzonem z takich ochotników, co nie na
leżą ani do armii lub marynarki wojennej, ani 
do landwery.

§ 6. Kto w wieku zdolnym do służby wojsko
wej (§§ 3 i 4) uzyskał prawo obywatelstwa w 
monarchii, powinien, bez względu na to, czy i w 
jaki sposób dopełnił obowiązku służby wojskowej 
w swym dawniejszym kraju rodzinnym, wypełnić 
nadto w miarę wieku swego przypadający nań 
jeszcze podług ustawy niniejszej obo wiązek służ
by wojskowej.

§ 7. Armia i marynarka wojenna są przezna
czone do obrony całej monarchii przeciw nieprzy
jaciołom zewnętrznym, tudzież do utrzymania po
rządku i bezpieczeństwa na zewnątrz.

§ 8. Landwera podczas wojny służy do popar
cia armii i obrony wewnętrznej, podczas pokoju 
wyjątkowo także do utrzymania porządku i bez
pieczeństwa wewnętrznego.

§ 9. W razie utworzenia pospolitego ruszenia 
służy ono na poparcie armii i landwery w wstrzy
mywaniu nieprzyjaciela, jeżli usiłuje wkraczać do 
kraju, lub w odpieraniu go, jeżli już wkroczył.

Dla tego stawia się pospolite ruszenie, jako 
część skHdową siły zbrojoej, pod pieczą prawa 
narodów.

§ 10. Należący do armii (marynarki wojennej), 
a obowiązani do słnżby w linii, na wezwanie 
władz wojskowych w każdym czasie do służby 
stawiać się winni.

Rezerwa w całości lub po części tylko na roz
kaz Cesarza może być powołana na stopę wojen
ną, dla uzupełnieuia armii lub marynarki wojen 
nej. Jeśli tylko częściowe powołanie rezerwistów 
do czynnej służby wojskowej jest potrzebnem, ma 
ono nastąpić od najmłodszych z kolei lat.

Laudwera zwołuje i uruchomia się również tyl
ko na rozkaz Cesarza, podług przepisów w usta
wie o landwerze zawartych.

Rozesłanie wici i organizacya pospolitego ru 
szenia (§ 2) urządza się na rozkaz Cesarza w 
drodze ministerstwa obrony krajowej, w miarę i 
o ile krajowi bezpośredni zagraża napad nieprzy-

której zadaniem jak największa eksploatacya te
go daru, z tym pośpiechem, jakby to były cbwi 
lowe dzierżawy. Drngiem jej zadaniem było za
cierać tradycye podziemne górnictwa polskiego, 
nieposzanowali więc przestróg i doświadczeń w 
tych tradycyacb złożonych. Dziś jedui tylko gór
nicy miejscowi przez całe pokolenia w salinach 
wielickich pracujący uoznwają, jakby tracili (j 
czyznę. To kęs ojczyzny Das wszystkich, bo dar 
Opatrzności, która tę ziemię w miejsce złota w 
chleb i sól obdarzyła. Nie do nas należy krytykować 
admmistracyę salinarną js k  i zarzucać, że me 
dość rozwinięto energii naprzeciw tak grożoego 
niebezpieczeństwa; to rzeczą znawców. Jeden tyl
ko symptomat w usposobieniu ogółu naznaczyć 
musimy, to tę pewną apatyczność, z jak ą  przyję
to wiadomość o tej nowej klęsce. Czyliż kraj nie 
ma wcale ludzi fachowych, którzyby chociaż przez 
ciekawość straszny a jedyny w swym rodzaju po 
jaw natury chcieli zbadać; czy nie ma organu ma
jącego zwierzony sobie nadzór spraw krajowych, 
a  przeto, mógłby cho0byf pośredni wywrzeć tu
taj wpływ. Po bliższem zbadaniu stanu niebez
pieczeństwa, upomnieć się gdzie należy, o roz
winięcie jak najeuergiczniejszej działalności, o 
wyozerpoięcie wszelkich środków ratunku, jakkol- 
wiekby cne miały być kosztowne.

Bez tego impulsu z wnętiza kraju, jeśli nie wo
da to ten sam duch biórokratyczoy, który tu od 
wieku blisko gospodarował wstrząsnąć musi pod
ziemnym tym Światem. Założywszy ręce pod po
zorem, że nie na nas cięży odpowiedzialność lub 
powtarzając słowa fatalizmu, dowodzimy tylko, że 
już duch Kościeleckich i Bonarów daleko od nas,

jacielski. Faktyczne spożytkowanie pospolitego 
ruszenia zawisło od naznaczonego przez N. Pana 
wodza wojskowego (Militdrbefehlshaber.)

Dotyczące władze wojskowe i landwery zwo
łują rezerwistów i landwerzystów do ćwiczeń woj
skowych. (§ 36).

§ 11. Pożądaną do wspólńej obrony całej mo
narchii siłę arn ii i marynarki wojennej ustanawia 
się na podstawie §§ 1, 2, 3 i 36 ustawy z d. 21 
grudnia 1867 Dz. P. Pr. Nr. 146 zgodnie z sej 
mcm węgierskim, na mocy ustawy niniejszej, nie 
tykając konstytucyjnych praw reprezentacyj, — 
na 800.000 l u d z i  w zupełnej stopie wojennej, 
nie wliczywszy w to oddziałów Pogranicza woj
skowego.

W siłę tę wchodzi już rezerwa (§ 4).
Wojenna ta siła armii i marynarki wojennej 

ma obowiązywać przez najbliższych lat 10.
Wnioski mające na celu dalsze niezmienne po

zostawienie lub zmianę ustanowionej siły wojen 
nej, w każdym razie przed końcem dziewiątego 
roku reprezentacyom obu części monarchii kon 
stytucyjnie celem nowego układu przedłożone być 
winny.

§ 12. Ogólna siła landwery powstaje z liczby 
obowiązanych do służby w landwerze.

Reprezentowane w Radzie państwa k ra je  i kró
lestwa, z wyjątkiem Tyrolu i Vorarlbergu, stawia
ją  łącznie 79 b a t a l i o n ó w  p i e c h o t y ,  tudzież 
z każdego okręgu uzupełniającego każdego pułku 
jazdy po jednym lub po dwa szwadrony kawa- 
leryi.

Bliższe postanowienia zawiera ustawa o land
werze.

§ 13. Kontyngen8 mający być rozdzielony sto 
sow nie do liczby ludności między królestwami i 
krajami w Radzie państwa reprezentowanemi z 
jednej, a krajami korony węgierskiej z drugiej 
strony, kontyngens ten do utrzymania armii i ma
rynarki wojennej w oznaczouei powyżej (§ 11) 
sile, ze względu na zaprowadzony system kadr 
i musztry, tudzież do utworzenia rezerwy potrze
bny, może —  po oznaczeniu takowego — przed 
upływem lat 10 być zakwestyonowanym tylko w 
tym razie, jeśli Cesarz uważa podwyższenie lub 
zniżenie kontyogensu za konieczne, za pośredni
ctwem dotychczasowego rządu odpowiedzialnego; 
taktyczne odstawienie rekrutów może atoli tylko 
wtenczas nastąpić, jeżli ustawodawstwo na ów rok 
pobór już uchwaliło.

Dziesięcioletnia ogólna rezerwa zapasowa nie 
powiuDa być większą od pierwszego (stosownie 
do poprzedniego ustępn) uchwalonego rocznego 
kontyngensn rekrutów.

Przy rozkładzie dotyczącego kontyngensn obu 
części monarchii, dopóki w obu dzielnicach nie 
zostaną przeprowadzone oparte na równych zasa 
dach nowe spisy ludności, posłużą istniejące do
tychczas o spisach ludności daty urzędowe za 
podstawę, podług której z ustanowionej siły armii 
800.000 przypada na kraje i królestwa w Radzie 
państwa reprezentowane 470.368, a na ludność 
korony węgierskiej 329.632 ludzi; ludność zaś 
Pogranicza wykouywująca w inny spoRÓb służbę 
wojskową dopóki nie wchodzi w tę rachubę, do
póty instytucya Pogranicza wojskowego faktycznie 
istnieć będzie.

§ 14. Armia i m arynarka wojenna uzupełnia się:
a) przez wcielenie elewów z wojskowych za 

kładów naukowych (§ 19).
b) przez dobrowolne wstąpienie (§ 20—24),
c) przez stawianie się z urzędu (§ 4 5 —47),
d) przez stawianie się regularne, a w razie 

wojny przez wcielenie notowanych do re
zerwy zapasowej, którzy jeszcze nie prze
kroczyli 30 roku życia (§ 31—35).

§ 15. Landw era uzupełnia się:
a) przez wcielenie rezerwistów po skończo

nej służbie w armii (§ 4),
b) przez bezpośrednie przydzielenie obowią

zanych do służby wojskowej (§ 32),
c) z ochotników, którzy swemu obowiązkowi 

służby wojskowej zadość uczynili i do land
wery nie powinni być wcieleni, lecz je
szcze zdolni są do słnżby, i to z obowiąz
kiem dwuletniej słnżby, ewentualnie na 
czas trwania wojny.

§ 16. Dla wstępujących do armii i marynarki 
wojennej wymaga się:

a) prawa obywatelstwa w jednej z obu po
łów państwa,

b) potrzebnego uzdolnienia umysłowego i cie
lesnego, a wzrostu najmniej 59 cali miary 
witdeńskiej,

(potrzebni dla armii profesyoniści, dalej 
majtkowie i rzemieślnicy okrętowi przyj
mowani będą bez względu na wzrost 
c iała);

ć) wieku najmniej skończonych lat 17 i naj
wyżej lat 36. Cudzoziemcy tylko za ze 
Zwoleniem Cesarza mogą wyjątkowo przez 
czas przepisany być przypuszczani do słu 
żby w linii (marynarce wojennej) pod w a

żę zerwała się nić wiążąca skarby ziemi z jej 
synami.

Lecz jeśli niebezpieczeństwo już nie zdolne nas 
zelektryzować — to tej siły niepostradała zaba
wa. Dobry to jeszize objaw zwłaszcza gdy zaba
wa ta jest artystyczną, skoro się z nią łączy 
sprawa sztuki narodowej. Że pod tym względem 
niezobojętnieliśmy jeszcze dowodziło by tego tak 
niecierpliwe oczekiwanie powrotu artystki wśród 
naszego miasta wzrosłej. Owacye warszawskie, 
oklaski i bukiety, gorące słowa pochwały tamtej
szych krytyków znać podłecbtały miłość własną 
i ten patryotyzm podwawelski, o którym tyle 
dowcipnych rzeczy zwykł pisać kronikarz jedne
go z pism lwowskich. I to także dobry objaw ta 
kie współzawodnictwo, o ile jest wyższem i szla- 
chetniejszem od tej drobnej i lichej zawiści mię 
dzy miastem a miastem, którą tak często wzwyż 
wśpomniane pismo podnieca. Mybyśmy się mogli 
gniewać na Warszawę, że oddawna już wszystko 
co scena krakowska wydaja znakomitego, W arsza
wa nam zabrała dla siebie, moglibyśmy ją  oskar
żać, że się w cudze pióra stroi, lecz nie, Kraków 
chętnie ustępuje piewszeństwa późniejszej stolicy, 
a pochwały uzyskane w Warszawie wzmacniają 
tylko przywiązanie Krakowian.

To też witaliśmy z uniesieniem artystkę, któ 
ra zaiste w czasie tak krótkiej nieobecności nie 
mogła zrobić tak wielkiego postępu w sztuce, 
którą wprzód tak już daleko doprowadziła. Przy 
było jej tylko to uznanie, które jest koniecznem 
w każdej sferze do nzyskania ogólniejszej sławy 
w kraju, uznanie Warszawy. W arszawa nie była 
nigdy płodną sama przez siebie w artystyczne,

runkami b) i c), jeżeli się wykażą bez- 
względnem pozwoleniem rządu swego.

§ 17. T y m c z a s o w e  u w o l n i e n i e  od obo
wiązku w stąpienia do arm ii, m arynarki wojennej 
lob landw ery, otrzym uje:

1. Syn jedynak niezdolnego do zarobku ojca, 
lub owdowiałej m atki;

2. po śmierci ojca, wnuk jedynak niezdolnego 
do zarobkowania dziadka, lub owdowiałej babki, 
jeśli syna nie m ają;

3. brat zupełnie osierociał ego rodzeństwa.
Lecz do uwolnienia rościć sobie mole prawo

tylko ów prawy i rodzony sy n , wnuk lob brat, 
(jedynacy), jeśli od uwolnienia jego zawisło utrzy
manie jego rodziców, dziadów i rodzeństw a, a on 
obowiązku tego dopełnia.

Synowi z nieprawego łoża równe przysłużą n- 
wolnieoie, jeśli od uwolnienia jego zawisło utrzy
manie jego matki nieślubnej, a on obowiązku te- 
ge dopełnia.

Te same warunki przypuściwszy, zarówno z sy
nem, wnukiem lub bratem jedynakiem traktowa
nym będzie te n , którego brat jedyny lub reszta 
braci:

a) zostają w służbie w linii lub w rezerwie,
b) jeszcze nie m ają lat 18, lub
c) z powodu ułomności umysłowej lab cielesnej, 

do wszelkiego zarobkowania są niezdolni.
Kto na podstawie tych postanowień był tym- 

czasow uwolnionym, lecz ty tu ł, z którego był u 
wolnionym utraca, lub warunków onego dopełniać 
zaprzestaje, podlega obowiązkowi wstąpienia do 
armii, marynarki wojennej lub landwery w przypa
dającej klasie wieku swojego.

O tymczasowych uwolnieniach rozstrzyga komi
sy a asenterunkowa (§ 32), od ktęrej odwołać się 
można do ministerstwa obrony krajowej, które u- 
prawnione jest delegować dotyczącą władzę k ra
jow ą do wydania orzeczenia.

Przeciw  orzeczenia komisyi asenterankow ej, po
twierdzonem u przez ministerstwo obrony krajowej 
lub przez delegow aną w tym celu w ładzę polity
czną, nie m a już dalszego rekurBU.

§ 18. Obowiązani do służby wojskowej, którzy 
wprawdzie aie do właściwej służby, lecz natomiast 
do innych, powołania ich odpowiadających uałag 
w celach wojennych są przydatnymi, w razie woj
ny do takowych pociągani być mogą.

§ 19. Wcielanie elewów, występujących z woj
skowych zakładów naukowych do armii (mary 
narki wojennej), zarządzają władze wojskowe po
dług istniejących w tym względzie osobnych prze
pisów.

Każdy elew zakładu tego, wykształcony bez
płatnie lub z fundacyi, przez lat 10, każdy zaś 
za połowę przez lat 7; a jako płacący elew wy
kształcony przez 4 lata, od dnia wystąpienia z za
kłada, w armii (marynarce wojennej) służyć po
winien.

§ 20. Dobrowolnie może każdy krajowiec wstą
pić do armii (marynarki wojennej), jeżtli ma po
trzebne do tego wymogi (§ 16).

Wykluczeni są ci, co nie posiadają pełoi praw 
obywatelskich z powoda odcierpianego wyrokc 
sądowo-karnego.

Małoletni, chcący dobrowolnie wstąpić, potrze
bują przyzwolenia ojca lub opiekuna swego.

Wstępującemu dobrowolnie przysłużą prawo o- 
brania sobie korpusu wojska, w którym służyć 
pragnie, przypuściwszy, że obrany korpus armii 
jest uprawnionym do przyjmowania ochotników, 
i że ochotnik poBiada odpowieduie zdolności.

Owym obowiązanym do służby, którzy stoso* 
wnie do klasy wieku swego (§ 32.) już są powo
łani do regularnego stawania, przez czas trwania 
okresu stawania wstęp dobrowolny nie jest do
zwolonym. Ten, co prawnie był obowiązanym do 
stawania a nie stanął, stracił przeto prawo dobro- 
wolaego wstąpienia dopóty, dopóki się nie podda 
decyzyi komisyi asenterunkowej o zaniechanem 
stawaniu.

(Dalszy dag nastąpi.)
—  Gazeta Wiedeńska ogłasza już Bankcyono- 

wane przez N. P ana  uchw ały obu Delegacyj w 
spraw ie budżetu spraw  wspólnych na r. 1869. 
Podamy je  w num erze następnym.

—  Pierwsze posiedzenie Izby niższej Rady pań
stwa (z kolei 151sze), które się odbyło we czwar
tek, nie przedstawia nic zajmującego. Minister 
skarbu Dr B r e s t e l  przedłożył dalsze części bud 
żetu przedlitawBkiego na r. 1869, tudzież projekt 
ustawy dotyczący r e f o r m y  p o d a t k u  g r u n t o -  
w e g o ;  główną osnowę podatku tego zamieścimy 
w numerze następnym. Odczytano następuie pi
smo sądu krajowego w Iuspruku, który prosi o 
dozwolenie wytoczenia deputowanemu G r e u t e 
r o w i  śledztwa karnego o zbrodnię obrazy maje
statu i zakłócenia porządku publicznego, popełuio 
ną w mowie wypowiedzianej na zgromadzeniu je 
aeralnem Stowarzyszenia katolickiego w Hippacb. 
Sprawę tę poruczono wydziałowi złożonemu z 9 
członków, a wybranymi zostali: baron G i o v a 
ne 11 i, Dr van der S t r a s s, Dr B a u h a u s ,  Dr 
H a n i a c h ,  Dr R e c h b a u e r ,  Dr  Z i e m i a l k o w -

naukowe Inb literackie znakomitości, ale ona ścią
gała zewsząd co tylko pojawiło się niepospolite 
go, ona ustalała reputadye sławy; kto przeszedł 
przez jej krytykę tego imię w całym kraju sta 
wało się znanem. Tę próbę właśnie przebyła 
nasza artystka jak  tylko można najświetniej. 
Przyznać też trzeba, że Warszawa ma wielki za
sób serdecznej gościnności i łatwo podniecającego 
się zapała. Wrażliwość i żywotność tego miasta 
wśród tak ścieśnionej atmosfery łaknie strawy 
duchowej, silniejszych wrażeń; nowość jeśli wszę
dzie ma wzięcie, to najbardziej tam, gdzie na 
tyle przeszkód natrafia zamiana myśli i wrażeń. 
Nie chcemy zmniejszać przez to wartości artysty
cznej talentu, który wzbudził taki zapał, sądzimy 
tylko, że przyjęcie to musiało mieć swój urok, 
oaprzeciw któremu nie ma nasz Kraków nic do 
przeciwstawienia.

Z powrotem zimy zapełniają się opuszczone na 
lato mieszkania. Lecz nie wesoła dotychczas po 
stać miasta. W kole zgromadzonym od roku prze
szłego ktoś zawsze ubył, czyjeś opróżnione miej
sce, a dziwny ten Kraków, te  we wszystkiem jest 
miastem pamiątek, nie tak tu łatwo zapełniają się 
ubytki i próżnie. Za granicą stratę każdą, choćby 
największej znakomitości przez tydzień wspomi
nają, im jeszcze dowcipniejszym był zmarły tern 
dłużej zabawia swych rodaków. Ileż to anegdot 
roiło aię w dziennikach i dzienniczkach francu
skich, kiedy na raz cztery znakomitości postra
dał Paryż. I  zaiste w miejsce nekrologów zwykle 
ua jedną modłę układanych, z jednemi przymio
tnikami i wykrzyknikami: „jak ostatnia matrons 
polska, młodzieniec pełen nadziei, lub mąż po-

s k i ,  Dr  S t u r m ,  Dr  T s c h a b u s c h n i g g ,  Dr 
K l i e r .  Pod tym względem istnieje już dla izby 
prejudykat z dni ostatnich; przypominamy sprawę 
deputowanego R o s e r a ,  gdzie izba tylko na wy
raźne ż ą d a n i e  posła tego przyzwoliła na prze
słuchanie jego w sądzie. Dalej Dr S t u r m  zdaje 
sprawę ze zmian przez izbę wyższą w ustawie o 
postępowaniu ugodowem poczynionych, a izba bez 
dyskusyi do zmian tych się przychyla. W końcu 
Skene i towarzysze wystosowali interpelacyę do 
całego ministeryum, czy jeszcze na tej sesyi przed 
łoży projekt do wojskowego postępowania karne
go; prezes oświadcza, że interpelacyę tę wręczy 
zastępcy prezesa ministrów.

Następne posiedzenie w poniedziałek d. 14 b. m.
— Nowa Presse donosi jako pogłoskę, że wspól

ny minister skarbu baron B e c k e  ma objąć posa
dę internuneyusza austryackiego na dworze ture
ckim w Konstantynopola, z której baron P r o  
k e s c b  ustępuje. — Zdaniem naszem, wiadomość 
ta pozostanie tylko pogłoską.

— W Pradze skazany został p. K o n t ,  jako 
były redaktor Narodnich Novin, na 6 miesięcy i 
utratę 400 złr. z kaucyi, jako zaś były redaktor 
Hlasu na cztery miesiące ciężkiego więzienia i 
6C0 złr. utraty z kaucyi.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  12 grudnia. Wczorajsza urzędowa Ga 

zeta Lwowska zamieściła artykuł wstępny o Wieliczce, 
w którym z jednćj strony zapewnia o braku wszel 
kiego niebezpieczeństwa, z drugiój o zabezpieczeniu 
mienia i życia mieszkańców, tudzież otrzymania gór
ników.

Co do pierwszego, oczywiście dziennik urzędowy 
opierać się może tylko na oświadczeniu komisyi te- 
chnicznćj z d. 7 b. m., które przytacza, a którego 
powtarzać nie będziemy, zamieściwszy je  już w Czasie 
z d. 10 b. m. My sprawozdaniami naszemi tak z oso
bistego oglądania czerpanami, jak i w listach kores
pondentów tudzież zdaniach techników przytaczanemi, 
zwracaliśmy ciągle baczność władz, a zarazem przed
stawialiśmy stan rzeczy. Jeżeli jedne doniesienia były 
nacechowane ufnością, inne zaś wyrażały powątpie
wanie, jedne i drugie zależały od wrażeń sprawo
zdawców lub wewnętrznych przekonań. Urzędowym 
zapewnieniom tern mnićj mogliśmy ufać ślepo, iż nas 
one zawodziły dzień po dniu, począwazy od chwili, 
gdy zapowiadały zamknięcie napływu wody d. 1 gru
dnia, aż do dziś, kiedy je  powtarza Gazeta Lwowska. 
Ale natomiast, to co pisze urzędowa Gazeta o zabez 
pieczeniu mienia i życia mieszkańców Wieliczki przez 
opatrzenie środków stosownych, tudzież o zapewnie 
niu losu górników, jest rodzajem oświadczenia, które 
zapisujemy i na które odwołać się może przyjdzie:

Oto co pisze Gazeta Lwowska:
„Stan rzeczy w Wieliczce słusznie nie przestaje za j

mować uwagi powszechnej, jednak wieści po wię 
kszej części przesadzone o niebezpieczeństwie mają- 
cem zagrażać miastu i kopalniom, wzniecają i podsy
cają w publiczności żywą obawę o mienie i życie 
mieszkańców i o dalszy los robotaików zatrudnionych 
w kopalniach. O ile naturalną i uzasadnioną z wszech- 
miar jest troskliwość powszechności obywatelstwa 
krajowego o los miasta i kopalń, w obec tak nie 
przewidzianego wypadku, jakim jest nadzwyozajny 
wylew wody, o tyle z drugiej strony, jak to stano
wczo zapewnić możemy, nieuzasadnione są obawy 
grożącego w obecnej chwili niebezpieczeństwa. Może
my zapewnić, że ze strony rządu centralnego, równie 
jak  ze strony władzy krajowej poczynione zostały 
z wszelką sprężystością odpowiednie kroki, aby stan 
rzeczy jak najdokładniej zbadać, i użyto wszelkich 
możliwych środków, by niebezpieczeństwo odwrócić, 
a na wypadek nieszczęścia byt i mienie mieszkańców 
zabezpieczyć.

W tym względzie czynność rządu objawiła się 
w dwojakim kierunku, mianowicie co do zapobieże
nia niebezpieczeństwu zagrażającemu kopalniom, i co 
do zabezpieczenia życia i mienia mieszkańców Wie 
liczki, tudzież zapewnienia robotnikom w tamtejszych 
kopalniach utrzymania, na wypadek gdyby roboty 
zostały wstrzymane.

Pod pierwszym względem wysłana została na pier
wszą wiadomość o groźnym wylewie, na żądanie 
władzy krajowej, ze strony rządu centialnego osobna 
komisya techniczna.

Pod względem wtórym było i jest zadaniem wła
dzy politycznej czuwać najtroskliwiej nad bezpieczeń
stwem życia i mienia mieszkańców, w którym to celu 
bezzwłocznie zarządzono, ażeby przedewszystkiem 
w porozumieniu z będącą w miejscu komisya techni
czną dokładnie wyrozumieć, czyli i jak dalec 3 mienie 
i byt mieszkańców są zagrożone, i zarządzić co po
trzeba, ażeby na wszelki wypadek ubezpieczyć tak 
życie jak i mienie mieszkańców, a robotnikom na 
wypadek zastanowienia robót w kopalniach zapewnić 
utrzymanie.

W skutek tego zarządzenia, komisya techniczna 
zeb ana w Wieliczce, pod względem bliskiej lub dal
szej możliwości niebezpieczeństwa dla miasta i mie-

święcony dla ojezyzny" czyby nie było lepiej 
zbierać taki pamiętnik anegdotyczny, bo w ten 
sposób przechodzi najłatwiej wspomnienie w tra- 
dycyą. Jakież to bogate żni vo miałby ten ktoby 
chciał zebrać odpowiedzi tak trafae i tak samo
rodne dowcipy Ks. Biskupa Łętowskiego lub 
Walerego Wielogłowskiego. Obok anegdot Henry
ka Rzewuskiego byłby to najciekawszy zbiór 
płodów tego dowcipu polskiego, który coraz wię
cej znika.

Ale, ale słówko jeszcze o patriotyzmie podwa
welskim. Wspomnieliśmy powyżej o obopólncm 
współzawodnictwie Warszawy z Krakowem, wę 
zły tu ścisłe nie tylko na artystycznem pola, 
ależ bo Kraków jest punktem pośrednim między 
trzema dzielnicami Polski, i nie tylko jego pom
niki, i jego grobowce ściągały z wszech stron 
tych, którym nieobojętną przeszłość, których pa
triotyzm niedzisiejszy, niezaimprowizowany na chwi
lę. To też z wszystkich miast polskich Kraków po
wiedzieć możemy, był zawsze najmniej wyłącz 
nym, żaden prowineyonalizm tutaj Bię nie gnieź
dził. Najmniej jednak znachodzi miru, najtrudniej 
zawiązać mu przychodziło stosanek ze Lwowem, 
który zawsze najwięcej grzeszył prowincionaliz- 
niern, i gdzie świeży patriotyzm chciałby Bobie 
znaleźć wyłączne prawa. Nie, dlatego, aby Lwowia
nie mniej mieli poczucia narodowego, niż inne czę
ści Polski, lecz te  zastęp ludzi, atórzy polskość 
w kraju od wydania Parafiańszczysny datują, 
wiecznie podnieca antagonizm przeciw miastu, 
gdzie wszystko polskością przesiąknięte. Wydrwić 
przeto patriotyzm podwawelski, choćby się znie
ważyło pomniki i relikwie narodowe Wawelu, to

szkańców jego, wydała pod dniem 7 grudnia nastę
pujące oświadczenie:

(Tu przychodzi raport podany w Czasie z dnia 
10 b. m., a przeto go opuszczamy).

Z powyższego stanowczego oświadczenia komisyi 
technicznej, jako organu najkompetentniejszego do 
orzeczenia o etanie rzeczy, nie zagraża ani miastu, 
ani kopalniom w obecnej chwili żadne niebezpie
czeństwo.

Mimo to, rząd nie odwraca ani na chwilę jak naj
baczniejszej uwagi od tego przedmiotu. I jak z je 
dnej strony komisya techniczna wszelkich dokłada 
starań, by i nadal według możności uszkodzeniu ko
palni zapobiedz, tak z drugiej strony władza polity
czna krajowa nieustannie czuwać będzie nad tern, by 
mienie i życie mieszkańców w żadnym wypadku nis 
zostało narażone, by szkody i straty w majątkach 
wyniknąć mogące, według prawa zostały wynagrodzo
ne i ażeby na wypadek wstrzymania robót w kopal
niach, robotaicy nie pozostali bez utrzymania".

Na tern kończy Gazeta Lwowska. W  samą porę 
zapewnia ona mieszkańców Wieliczki i górników o 
opiece rządu, bo właśnie wczoraj zaczęła Bię w ko
palni katastrofa przez z a p a d n i ę c i e  się jednego 
dna obok szybu Elżbiety i s p ę k a n i e  ścian tak sil
ne, że w s z p a r ę  mógłby się człowiek zmieścić.

W ciągu dnia wczorajszego nadeszła tutaj depesza 
urzędowa, którą podajemy, lubo takowa jest niemal 
obojętną wobec faktów pfżaiejszych :

„Woda płynie 49 stóp sześciennych na minutę; 
brakuje jeszcze 2 sążnie 2 stopy do przedostatniego 
kręgu, zkąd już sprowadzono wszystką sól i materyat."

Tymczasem już od dni kilku w fabryce cegieł i 
kafli p. B a r u c h a  zajmowano się przyrządzeniem 
masy nieprzemakalnej, której p. Baruch chciał użyć 
do wyłożenia ścian pieca prowadzącego wodę, przez 
coby woda nie była zdolną przeciekać obok muiów 
postawionych dla zapory. Widzieliśmy tę masę. Cze
pia się ona tak silnie soli i cegły, że niczem nie da 
się rozerwać. Ponieważ p. Baruch podjął się z ludź
mi Bwymi izolować piec wodę prowadzący, przeto 
upraszaliśmy go o zdanie sprawy z tej roboty. Stała 
się ona dziś już daremną; niemniej jednak zamie
szczamy pismo p. Barucha jak następuje:

Dnia 9go grudnia dowiedziawszy się, że ostatnie 
roboty przy zatamowaniu wypływu wody z pod szy
bu Franciszka Józefa w Wieliczce przez Zarząd żup 
wykonane być miały, a zatamowanie to w sposób 
wypełnienia całego pieca czyli kurytarza belkami 5 
stóp dłngiemi, 6 cali grnbemi, założeniem sukna na 
około ścian solnych i rozparcie u belek klinami ze
wnątrz wbijanemi, nakazane było, udałem się wraz 
z majstrem fabryki wyrobów glinianych mego ojca, 
p. Goergem, do Zarządu żup, by przedlożjć komisyi 
fachowej sposób izolowania ścian solnych przed wodą 
słodką, która mimo szczelnego wymurowania tam 
ceglanych na cemencie, bokami uchodziła.

Przedkładając zarządowi żup massę umyślnie w fa
bryce wyrobów glinianych zrobioną, która cegłę z eo- 
g łą , później sól z cegłą i sól z solą tak silnie spoić 
była w stanie, że żaden kawałek oderwanym być nie 
mógł, nadmieniłem, że massa ta bez dodania wody 
w płyn zamieuioią być może, i w przeciągu jednej 
minuty różne materyały tak silnie spaja, że rozerwać 
ich nie można; prosiłem też o pozwolenie zwiedze
nia miejsca, z którego woda się wylewa, chcąc się 
przekonać, czy robota z msssą ową wykonaną być 
może.

Uzyskawszy to pozwolenie, wróciłem do Zarządu 
tup, gdzie tymczasem radca ministeryalny p . Rittiu- 
ger zwołał komisyę, by podauy mu sposób zatamo
wania napływu wody wziąść pod obrady. Po krót
kiej przerwie czasu, zostałem zaproszony do sa’i, gdzie 
się odbywały narady. P. Rittinger oświadczył mi, że 
massę mu przedłożoną do otworzenia ściany nieprze
puszczalnej za zupełuie odpowiednią uznaje, i żąda, 
by masą tą w połączeniu z cegłą zabezpieczyć ko
rytarz, którym woda wchodzi ze wszystkich boków, a 
to przez całą długość pozostałej przestrzeli, na grubość 
6 cali. Jednocześoie wydanym został ro zk az , by 
wszelkie przezemnie żądane materyały, jakoteż po
moc ze strony inżynierów i urzędników salinarnych, 
natychmiast mi była dawaną.

Pierwszą więc naglącą rzeczą było usunąć mur o- 
statniej tamy na cemencie wyprowadzony, by izolo
wanie ścian solnych w solnej górze dolnej ropoesąć, 
ponieważ cała przestrzeń silnej ściany solnej 15° 
długości wynosiła.

Nad wykuciem tej ściany pracowano bez przerwy 
od 9go do l ig o  grudnia do godziny 63/* rano, a 
robota ta trwałaby jtszcze dłużej, gdybym z własne
go popędu nie był wyznaczył górnikom w piecu|tym 
pracującym 5 złr. wynagrodzenia, aby miejsce do 
wykonania mych robót potrzebne, uprzątnęli.

D. l ig o  o godzinie 63/« z rana robota około usu
nięcia przeszkód była ukończoną, i już przyspasabia- 
ne materyały miano do szybu Franciszka Józeta spu
szczać, gdy rozległ się huk podobny do huku silne
go grzmotu, i przestrachem wszystkich w kopalni o- 
becnych napełnił, a od wykonania dalszych robót 
wstrzymał. Pokład bowiem soli obok drogi, po któ
rym chodzono, w długości 4 siąg pęknął, a ściany 
prostopadłe i sklepienie nad miejscem, gdzie się do 
szybu Franciszka Józefa wchodzi, rozstąpiły się.

heroizm nadpełtwiańskich nowego kroju patriotów.
Ostataią zbrodnią Krakowa było udzielenie o- 

bywatelstwa honorowego zasłużonemu dla miasta, 
nie lękamy się powiedzieć zasłużonemu dla k ra
ju urzędnikowi, który dotychczas wyróżniał się z 
zastępu całej biórokracyi. Uznaniem tern nie prze
sądziła Rada miejska przyszłego kierunku, a  na
wet dzisiaj spełoianego zadania, ale chciała dać 
dowód, że, jak  nigdy Kraków nie schlebiał wła
dzy, tak umie znów ocenić dobrą wolę w pra
wym urzędniku. Ale zbłądziła bardzo Rada mia
sta Krakowa, bo przepomniała, że jest najwyż
szy trybunał w kraju, który wydaje wyroki na 
cześć lub odsądzenie od ozci wszystkim, bo prze- 
pomniała, że jedna dziś iusynuacya, jeden krok 
mniej trafny może zniweczyć dobrą sławę przez 
całe życie zaskarbioną. Może ją  uwiodły sameż 
pochwały tegoż dzienuika z czasu, kiedy dzisiej
szy zastępca namiestnika reprezentował z takim 
taktem rząd wobec sejmu. Toteż IwowBka 
publicystyka oburzyła się qa ten patriotyzm 
podwawelski, i padły gromy na Radę m iej
ską krakowską, bo już minęła pora, kiedy zmie
niano co lat kilka nazwy ulic i placów we Lwo
wie według zmieniających się imion dostojników 
rządowych, biórokracya za nadto atraciła wpły
wu, aby teraz w osobistej i uprzedzonej opozy- 
cyi za niedawny serwilizm nieszukać wynagrodze
nia, a tem złożyć zarazem dowód patryotyzmu, 
który już pod Wawelem niegaieżdzi się więcej.



CZAS is Niedzieli 13 Grudnia 1868.

O zajściu tem nieprzewidzianem natychmiast uwia
domił majster mój p. radcę ministeryalnego, a ten 
natychmiast wraz z p. Balaczycem na miejsce do szy 
bu Franciszka Józefa się udał, i przekonawszy się, 
że zaszłe zdarzenie wszelkie dalsze roboty w szybie 
tym wstrzymać musi, kazał natychmiast wszystkim o- 
becnym z szybu się oddalić, i co się dało z naczyń 
i innych przyrządów górn czych, wydobyć na wierzch, 
zakazując dalszego przystępu do szybu.

Widząc więc, że mimo moich najlepszych zamia 
rów, zapobieżenie dalszym uszkodzeniom w ody, tym 
przypadkiem niespodziewanym doznało przeszód, uda
łem się wraz z moim majstrem do radcy pi Rittin 
gera, by mu wyrazić szczere moje podziękowanie 
za udzielone mi zaufanie i za przyjęcie środka prze- 
zemnie podanego za najstosowniejszy z pośród znacznej 
liczby różnych innych środków.

Kraków d. 12go grudnia 1868.
Qustaw Baruch.

^  Dziś 12go o 6ej z rana stała woda w salinach:
w szybie Franciszka Józefa 

Pod horyzontem auBtryackim 
w świetle

Elżbiety
JZ~qT 7” 30 0»

111° O’ 7" 1 1 2 ° --------
  Rada miejska Lie utrzymuje stenografów, coby

dosłownie zapisywali głosy na jćj posiedzeniach. Ma 
to za sobą i dobrą i złą stronę, bo jeżeli często się 
dają słyszeć w jćj gronie mowy, którychby się w ża 
dnym parlamencie nie powstydzono, to za to niekiedy 
dobrze jest, że inne przemówienia giną w niepamięci; 
n my y, sprawozdaniach naszych mając na celu rzecz 
samą a nie osoby, dajemy pierwsze w streszczeniu, 
drugich z»ś ledwie dotkniemy. Dosłownośoi nikt też 
nie żada. Ale tym razem Dr W róblewski, któremu 
trzy wiersze poświęciliśmy w rozprawach nad poda
tkiem od psów, nadsyła nam ważne sprostowanie, w 
którem oświadcza, iż nie nazwał psa „najwieruiejszem 
zwierzęciem0, lecz dał psom epitet , najwierniejszych 
Błag i towarzyszy człowieka0; tudzież że nie miał na 
myślij stawać w obronie amatorów, psów lecz w obronie 
mieszkańców, aby ich nie obciążano nowemi podatka
mi gminnemi.

—  Krakowska filia Towarzystwa pedagogicznego, 
zarządziła publiczne odczyty z dziedziny nauk spóie- 
cznych, wychowania domowego i pedagogii. Pierwszy 
odczyt odbył się już 6go b. m. Przewodniczący filii 
p. J ó z e f c z y k  powitawszy zgromadzonych, wyłożył 
na wstępie cel zgromadzenia, którym jest porozumie
nie szkoły z domem. W wykładzie całym na przy
kładach z codziennego życia opartym wykazywał p re
legent, jak rozwój szkoły zawisł na sumiennem peł
nieniu obowiązków przez rodziców. Że odczyt trafił 
do przekonania słuchaczy, dowodziła ta okoliczność, 
żc zgromadzeni rodzice dziękując garnęli się do pre 
legenta i dowiadywali się o przyszłym wykładzie 
Drugi z kolei odczyt treści wychowawczój odbędzie 
się w niedzielę 13go w sali szkoły Sój Barbary o go
dzinie 4ój po południu. Filia towarzystwa ma zamiar 
zarządzić w pobliskich Krakowa wsiach wykłady po 
pularne z zakresu życia spólecznego i gospodarskiego

  W Muzeum techniczno-przemysłowóm miejskiem
przy klasztorze 0 0 .  Franciszkanów, naprzeciw pałacu 
Biskupiego, odbywać się będą co niedzie'a w godzi
nach od 4ój do 5ój i od 5ój do 6ój wieczorem wy
kłady bezpłatne, w sposób dla rękodzielników przy
stępny i z szczególnem zastosowaniem do handlu i prze
mysłu. Pierwszy wykład odbędzie się jutro 13go. 

Przedmioty na jutrzejsze wykłady wybrane są :
1) O żelazie eurowem, sztabowem i stali, prof. R o z 

w a d o w s k i .
2) O przyczynach i źródłach bogactwa krajowego. 

Obraz przedstawiający w zarysach rozwój handlowo- 
przemysłowy w Europie i Ameryce, p. Stefan Bu- 
s z c z y ń s k i .

—  W poniedziałek, jako w rocznicę śmierci zna
komitego artyBty Artura Grottgera zmarłego w Amólie 
les Bains, odbędzie się w kościele N. P. Maryi o godz. 
10ćj rano nabożeństwo żałobne.

  Warszawie umarła d. 7 gr-dnia Konstancya
z hr. Ossolińskich hr. Ł u b i e ń s k a  żona Tomasza 
Łubieńskiego, niegdyś jenerała wojsk polskich, a ma
tka zmarłego Leona, założyciela czasopisma Biblioteka 
W arszawska.

— D. 15 listopada umarł na wygnania w gubernii 
Saratowskićj kasztelanio Michał W o ż n i c k i ,  licząc

l8‘ 64* ,  „ - -_  D 5 gruddnia umarł Józef S i e m i a s z k o  me 
tropoli‘a prawosławny Litwy, niegdyś kapłan kato
licki.

— Od Ulanowa 9go grudnia.
(A P )  Nowe spustoszenia w naszej okolicy, na

wiedzo. ej przed półtora rokiem niepamiętnym wyle
wem Sanu, wyrządziła burza d. 7 b. m. P o 4 « j  go
dzinie po południu przy temperaturze -f- 12 R. 1 
nagłym opadnięciu barometru, horyzont w jednej chwili 
zaciemnił eię, a grube czarno-fioletowe chmury nad
ciągając, grzmotami, ciągłemi błyskawicami i niezwy
czajnym szumem zapowiadały już groźną burzę. W 
niespełna też dziesięciu minutach zerwał się nagło 
wicher tak gwałtowny z hukiem i szumem, jakiego 
tutaj nie pamiętają, i w jednym kwadransie zrządził 
ogromne szkody. Znaczniejsze s ą : w Racławicach zer- 
wał kawał dachu na kościele; w Pysznicy zawalił 
dzwonnicę, dach zerwał z kościoła i dachy s budyń 
ków plebańskich; w Zarzyczu zburzył całkiem wia
trak; w Przędzelu ua folwarku posrywał prawie wszy 
stkie dachy; w Bielinach brogi i płoty poobalsł, sto 
gi siana w polu porozrzucał, dachy na folwarku czę 
ściowo pozrywał, a drzewa wytargał z korzeniami; 
w Szwedach dom mieszkalny wywrócił tak, iż tylko 
komin urwany stoi; w Ulanowie porwał galar na war 
sztacie stojący, a rzuciwszy nim na opodal stojącą 
stodołę, zwalił ją . Prócz tego we wszystkich tych 
miejscach prawie wszystkie strzechy słomiane poroz 
rzucał W lasach także duże porobił sżkody. Ni®' 
które zręby zawalone są stosami sosen i jodeł.

  Wszystkie dzienniki podają mniej więcej szćte
gółowe opisy turzy ponied Jałkowej, która począwszy 
od brzegów zachodnich Irlandyi przeleciała całą środ
kową Europę i ślady swoje naznaczała spustoszeniem, 
Nie masz może w całej środkowej Europie ani jedne- 
go miasta, gdzieby burra ta me zrtądz.ła mniejszych 
albo większych szkód. Zrywała dachy, obalała komi
ny i wieże kościołów, łamała drzewa 1 nawet prze 
wracała mury, a szkody zrządzone po sadach, plants 
eyach, lasach są niezliczone. W wielo miejscach wâ  
łące się budynki zabijały ludzi. Donieśliśmy między 
innemi o zwaleniu się południowej wieży kościoła 
katedralnego w Fritzlar w dawnem Elektorstwie He 
skiem. Szczegóły tego wypadku są takie. Właśnie 
ksiądz zaczynał mszę śpiewaną, kiedy wśród straszli 
wego huku szczyt wieży południowi mający wyso. 
kości 98 stóp, spadł z kawałkami muru oberwanego 
na dach kościoła, przebił takowy j ak i sklepienie ' 
zasypał kościół połamanem wiązaniem i cegłami. Nsj 
znaczniejsza jednak część pogruchotanej "wieży 
trzymała się i uwięzia między dachem a sklepieniem, 
Dwóch mężczyn i 19 kobiet zostało na miejscu za 
bitych, [.a 26 osób jest mniej więcej ciężko pora 
pionych.

trwający do nazajutrz do 5 ej rano. Slupy płomieni
ste strzelały do niezmiernej wysokości; lawa spłynę
ła potokami na wszystkie strony i wielkie zrządziła 
szkody w polacb i ogrodach. W ciągu dnia 9 go b. m. 
wybuch był nieznaczny, lecz huk ciągle się powta
rzał. Donoszą o tem z Malty telegrafem, gdyż m mo 
odległości 120 mil morskich, widziano z Malty wy
buch ten w całej okazałości.

_  Union podaje list B e r r y e r a  przed śmiercią 
pisany do br. C h a m b o r d a .

O! mój królu i panie, powiadają mi, że zbliża się 
ostatnia moja godzina. Umieram z boleścią, że nie- 
widziałem tryumfu twoich praw dziedzicznych, owej 
rękojmi trwałości i ustalenia wolności, jakiej nasza 
ojczyzna potrzebuje. Zanoszę do nieba życzenia za 
Waszą Królewską Mość, za królowę, za naszą drogą 
Francyę. Aby wysłuchania bożego mniej były niego- 
dnemi, opuszczam to życie opatrzony wszelkiemi środ
kami pomocy naszej świętej religii.

Żegnam Cię N. Panie! niech Róg Cię strzeże i ra 
tuje Fraucyą.

Twój wierny i przywiązany poddany
18 ltstopada B erry er.
— Dnia 11 grudnia pogoda. Termometru zmiana 

od —  10°.4 do —  1°.6 R. Barometr opada; stan 
jego o godzinie 6ój rano dnia 11 grudnia był 327“‘. l l ,  
termometru —  1".4 R. W iatr wschodni.

— W niedzielę dnia 13 grudnia, Śćj Łucyi panny 
i Śćj Otolii panny męczenniczki; w poniedziałek dnia 
14 grudnia Śgo Nikazego biskupa i Śgo Spirydyona 
biskupa,

— D. 8 grudnia nastąpił ogromny wybuch Etny, | skazanego przy życiu, choroba bowiem czyni z dniem
każdym tak gwełtowne postępy, że według zdania 
lekarzy, więcej nad kilka tygodni żyć tenże nie może.

Już teraz nie podnosi się nieszczęśliwy ze swego 
łoża. Przypuszczenie, że ostry wymiar kary stał się 
przyczyną tego obłąkania, traci całą swą doniosłość, 
Jeśli zważymy, że wymiar ten właśnie był ze wzglę 
du na uznany nieprawidłowy stan umysłu obwinio
nego, nadzwyczaj względnym, i że właśnie stan dzi
siejszy skazanago jest w konsekwecyi tylko dalszym 
ciągiem tej słabości, której zarody tkwiły w jego u- 
myśie już w chwili procesu i zapadłego wyroku. 

Z drugiej strony dzienniki lekarskie powątpiewają 
prawdziwości wszystkich tych doniesień.

Przyjechali do Krakowa od lig o  do l2go grudnia.
HOTSL POLLERA: Ludwik Wcstenholz właści

ciel kopalni z Dąbrowy, Edward Homolacz wł. dóbr 
z Gnojnika, Rudolf Brosoński inżynier z Berlina, Gu
staw Loman kupiec z Plauen, Antoni Rosentraum ku 
pieo z Prus, Piotr Śliwiński’ z Warszawy, W. Ł a
bowski kupiec z Gliwic, Julian Wszelaozyński właś. 
dóbr z Galicyi, Adolf Kraus kupieo z Wiednia, Mie- 
_ „sław Podczaski właśc. dóbr z Pogorzyc1, Szymon 
Adolf kupiec z Galicyi, Oswald Murawski ze Lwowa, 
J. Izak ze Lwowa, Karol Heisig kupieo z Prus, T y 
tus Zinkowski z Kamieńca, Seweryn Piasecki z Za
górzan, N. Resler major z ’Tarnowa.

Sprawy sądowe.
(O stanie umysłowym hr. Choryńskiego). Dzien

niki w Monachium wychodzące w następujący sposób 
charakteryzują zachowanie się skazanego Choryńskie 
go w fortecy Rosenbergskiej.

„W skutek wyższego poleeeaia z wielką troskli
wością pielęgoowano przywiezionego do Rosenberga 
Gustawa Choryńskiego. W pierwszych kilku tygo- 
duiach nic więcej nie dostrzeżono jak to, że suazany 
z dziwnie wesołym umysłem patrzał w swą smutną 
przyszłość, i nieustannie tylko marząc o swej przy
jaciółce pani Hottowy, w tym przedmiocie liczne wy
syłał listy do swej familii, i projektami przyszłego 
małżeństwa trudził nietylko komendanta fortecy, lecz 
także swe najbliższe otoczenie.

Z początku podobne excentryczne zachowanie się 
skazanego uważano za zręczną komedyę, wkrótce 
jednak przekonano się, że umysł jego w iBtocie ule 
silnemu obłąkaniu. Skreśliwsay do swego obrońcy 
list z prośbą o sprawienie mu niebieskiego fraka ze 
zlotemi gazikami, udał się do komendanta, żądając, 
aby tenże kazał wyzłocić zawiasy drzwi jego celi, 
tudzież w tea sposób ozłocić wszystkie przez niego 
używane sprzęty. Gdy mu przedłożono niepodobień
stwo jego wymagań, popadł w gniew szalony. Wkrótce 

panowała go myśl, że jest Mesiaszem, i jako taki 
dnia, pewnego po wytlueseniu wszystkich okien w 
swej każni przyjmował komendanta fortecy, w stroju, 
którego całość składała się li tylko ze zręcznie udra 
powanej kołdry. T ak  ubrany przystąpi! do komen
danta a wyciągnąwszy ku niemu skrwawioną rękę 
zawołał: Jam jest Mesyasz, całuj me rany. Inną 
razą całemi wykrzykiwał godzinami: „N iem a Boga 
na świeeie, są tylko trzy boginie, panna Marya, Hot 
to wy i moja siostra Pepi.“

Wyrzuciwszy dnia pewnego trzy par skarpetek na 
podwórzec fortecy, na zapytanie, czemu to czyni, od
powiedział, że żołnierz Konig z 13 pułku piechoty 
udawał się listownie do uiego z prośbą o dostarczę 
nie mu podobnego artykułu męzkiej garderoby, w aku 
tek rozkazu bowiem okrutnego pułkownika boso swą 
służbę pełnić jest przymuszonym. Zarazem przedło
żył Choryńaki muiemane listy, których, jak się łatwo 
domyśleć, żołuierz ów nigdy nie pisał.

Tak upływały tygodnie w pośród podobnych mało 
niebezpiecznych wybryków skazanego; wkrótce jednak 
wstąpiła choroba Choryńskiego w stadium gwałtowne, 
objawiające się czynnem znieważaniem dozorców, któ
rych daremnie starał się zmusić do składania sobie, 
sko komendantowi fortecy, codzieunych raportów.

Ekscesom tym zapobieżono, przez doręczenie ka
żdego duia rano skazanemu kawałka zapisanego pa
pieru reprezentującego owe żądane raporta. W dniach 
ostatnich przeszłego miesiąca wybuchy jednak przy
brały zastraszające rozmiary; szarpał on na sobie 0- 
dzienie, bił otaczających i jak dziki zwierz wył dzień 
cały. Zupełna opanowała go bezsenność, w czasie któ 
rej objawiły się u niego napady szaleństwa, w spo 
sób zniewalający władze więzienne do ożycia środ
ków praktykowanych w podobnych wypadkach. Sza
leństwo Choryńskiego jest nadzwyczaj dziwną mie< 
szaniną erotycznych i mistyczno-religijnych fikcyj 
P. Hottowy, ojciec jego, będący cesarzem austrya- 
ckim, i miliony, które rozrzuci między dawniejsze 
swe kochanki, dalej Najświętsza Marya zajmuje go 
całego w chwilach wolnyoh od napadów gwałtownych.

Szczególlnem jest, że nigdy w niczem nie zdradza 
skruchy z powodu popełnionej zbrodni, ni też zdaje 
się oceniać należycie swego położenia. Wszystko prze 
mawia za tem, że w grę tutaj nie wchodzi zręczna 
komedya, w którą w pierwszych chwilach powsze
chnie wierzono. Słabego przewieziono już do domu 
obłąkanych.

Dr Morel już przed dziewięoiu miesięcy przepo 
wiedział katastrofę, której dziś uległ umysł skazane 
go. Odwiedziny nieszczęśliwej matki i siostry nie u 
czyniły na nim najmniejszego wrażenia. Powszechnie 
utrzymują, że rezultat podania wniesionego przez 0- 
brońcę o ułaskawienie jego klienta, nie zastanie już

Gospodarstwo, przemysł i handel.

K raków 11 grudnia. W ciągu tego tygodnia 
bardzo mały szedł handel zbożowy na tutejszćj tar
gowicy i bez żadnego znaczniejszego rnshu. Dowozy 
z Królestwa Polskiego prawie zupełnie chybiły, raz 
z powoda święta uroczystego we wtorek, następnie 
zaś z powoda niepogody, a nadto ze w8zech,stron do
niesienia targowe były wcale niezachęcająoe do za
puszczania się w większe kupna. Dla tego cała sprze
daż ograniczała się na drobnych partyach i po ce
nach bardzo stosunkowo niskich. Żyto polskie na 
przewóz płacono po złr. 6*75 do 6*90, galicyjskie po 
6-40, 6*50 do 6*75 za 162 f. wied. Biała pszenica 
złr. 8*50, 8 75 do 9 i to najprzedniejsza; żółta i 
czerwona galicyjska po 8-40, 8*60 do 8 '80  za 172 
f. wied. Jęczmień także słabo się trzymał i z trudno
ścią odchodził po złr. 5*25, 5-50 do 5*75. Groch 
znacznie spadł w cenie: piękny biały kuchenny po 
złr. 6*50, 6*75 do 7, wypasowy 5*75, 6 do 6*25 za 
180 funt. wied. Nawet owies doznał wpływu spadku 
cen. Wogóle chłopski owies po złr. 3*40, 3*50 do 
3*65, przedni czysty, biały, dworski po złr. 3*90 do 
4 za cetnar wied. bez opłaty konsumoyjnćj.

n a

( N a d e s ł a n e : )
Polecając szanownym czytelnikom dzisiejsze ogło 

szenie pana Filipa Fromma w Wiedniu, równocze
śnie nadmieniamy, że rzetelność i taniość wyrobów 
jego coraz powszechniejsze znajduje uznanie.

(N a d e sł a n e :)
Najpyszniejsze łąki rozciągające się po znacznych 

oborach Australii tak sprzyjają chowowi] bydła i to 
nietylko pod względem wielkości kształtów, ale gló 
wnie pod względem wybornego smaku i pożywności 
mięsa, że p. Jooth w Sydny jedynie pod takiemi wa
runkami mógł wyrabiać w y c i ą g  z s a m e g o  m i ę s a  

oł  o w e g o .  Wyroby z tamtąd do nas przesyłane 
yszczególniają się też nader wielką pożywnością i 

nader przyjemnym smakiem, gdyż nie zawierają mię
sa baraniego ani tłuszczów, i nie są zbytnią ilością 
soli podrabiane. To też wzmiankowane zalety a u 
s t r a l s k i e g o  w y o i ą g u  m i ę s n e g o ,  skłoniły 

Hoffa do przyjęeia go na skład i sprzedawania 
takowego w rozmaitych postaciach jak  w pojedyn
czych porcyach do rosołów wzmacniających; w cukier
kach dopodróży i polowania a dla dzieci w biszkoptach, 
po cenach na odwrotnćj sironnicy bliżćj oznaczonych.

nawiasem, że o wiadomej nocie Usedoma dopie- wne zatargi prusko-francuskie zaledwie 0 0  uśpio-

t j P r s e g lą d  potttjro& ray. 

Ddp&m ttl&graficp e

to tego lata dowiedział się z dzienników, gdyż 
od r. 1866, kiedy ją  przesłano do Czech, zaginę
ła. Wobec Vircbowa, który wyraził obawę wyto
czenia procesu Elektorowi o zbrodnię zdrady sta
nu, oświadczył Bismark, iż pobudki polityczne 
mówiłyby przeciw temu, a zresztą byłby to krok 
bezowocny. W końcu na wniosek współsprawo- 
zdawoy Kardorffa, z którym się zgodził Lent, da
wniej sprawozdawca przeciwnego zdania, uchwa
lono projekt rządowy 13 głosami przeciw jedne
mu głosowi Vircbowa, z poprawką, że zniesienie 
konfiskaty może tylko na drodze ustawodawczej 
nastąpić.

P a r y ż  9 grudnia. La France i La Patrie do
noszą, że zgromadzenie prawodawcze otwartem 
będzie l ig o  stycznia.

P a r y ż  9 grndnia wieczór. Dziennik Le Public, 
który nchodzi za organ ministra Rouhera, nazy
wa bezzasadną wiadomość podaną przez Journal 
des Dśbats, jakoby Anglia i Austrya wyraziły ży
czenie zrobienia z pokoju prażskiegj przez kou- 
forencyę mocarstw traktatu międzynarodowego eu
ropejskiego albo spowodować chciały wydanie not 
jednobrzmiących ze strony mocarstw, aby tym spo
sobem objawić stanowczy zamiar utrzymania 0 - 
becnego stano w Niemczech.

P a r y ż  10 grudnia. La France utrzymuje, że 
żądania Porty, które się ograniczają na dozwolę 
niu powrotu ze strony Grecyi rodzinom kandyj- 
skim i na przyjęciu przez Grecyę formalnego zo 
bowiązania względem szanowania traktatów i u- 
staw międzynarodowych, znajdą poparcie u wszy
stkich mocarstw.

P a r y ż  11 grudnia. La France dowiaduje się, 
że reklamacye Porty w Atenach ograniczają się 
na tem, aby wychodźcom kreteńskim wolno było 
bez przeszkody wracać do doma i aby Grecya 
ooowiązała się szanować istniejące traktaty 
ustawy.

A lantes 10 grudnia. Dziennik Le Phare ska 
sany został na 800 franków.

Londyn ,9,grudnia. Morning Post i Times są 
tego zdania, że kryzys ministeryalna przyśpieszo 
ną została mową wyborczą lorda S t a n  l e y  a.

L o n d y n  10 grudnia. Podsekretarzami stanu 
w nowem ministerstwie mianowani zostali: spraw 
wewnętrznych, H u g h e s s e n ;  kolonij, Mo u s e  
Iodyj, G r a n t  Duf f .  Parlament prawdopodobnie 
już 15go grndnia będzie odroczony, a otwarcie 
jego nastąpi prawdopodobnie bez mowy tronowej

Londyn 10 grudnia. G a r i b a l d i  napisał 
list do dzienników, w którym zaprzecza doniesie
niom tych dzienników, jakoby zamierzał przenieść 
się do Ameryki. — D aily News mówią, że na 
przyszłem otwarcia parlamentu można tylko li
czyć na tymczasową przemowę królowej; właści
wa mowa tronowa będzie dopiero za ponownem 
dluższem zebraniem się parlamentu w lutym.

L o n d y n  10 grudnia, po południu. Właśnie 
odbyło się otwarcie parlamentu. Prezes poprze 
dniego parlamentu D e n y  s o n  wybrany został 
ponownie bez opozycyi. Członkowie zaczęli Bkła- 
dać przysięgę.

B r u k s e l la  10 grudnia. W dzisiejszych roz
prawach Izby nad wypadkami w St. Gćaois, mi
nister sprawiedliwości rzekł, iż śledztwo sądowe 
stawia podpalenia jako rezultat podżegań ducho
wieństwa i dzienników klerykalnyeh prowadzo
nych z planem. Minister dodał, że jeden z wino
wajców, który się przyznał, zwala winę na prasę 
klerykalną.

F lorencya 10 gradnia. Riform a  mówi o 0 - 
kólniku ministra spraw wewnętrznych, w którym 
tenże zakazuje władzom miejskim brać udział w 
podpisach dla rodzin pozostałych po Montim i 
Togaettim. Oaz. di Milano donosi zaś, że król 
dał wdowie Montego 5000 franków tytułem w spar
cia. — Poseł praski hr. Usedom przybył tutaj z 
powrotem.

M a d ry t 9 grudnia Wedłng doniesienia z Ka- 
dixu, powstańcy uzbroili 700 więźniów galero
wych, którymi dowodzi dawny progresista, a dziś 
republikanin Yaugo. Fregaty stoją na kotwicy 
pod Kadixem, gotowe bombardować, gdyby pc 
wstańcy stawiali opór. Eskadra morza Śródziem
nego otrzymała rozkaz udania się do Kadixu.

M a d ry t 10 gradnia. Muuicypalność utrzyma
ła i przeprowadziła zniżenie płacy robotników w 
warsztatach narodowych. Powstańcy w Kadixie 
chcą poddać się pod pewnemi warunkami. Kon 
sniowie zagraniczni popierają ten zamiar n swo
ich posłów, a jest nadzieja, że rząd przystanie.

Madryt 10 grndnia. Oaceta de Madrid mc 
nie przynosi ważnego z Kadixu. Rząd otrzymał 
od ajuotamientów, od ochotników wolności i od 
stronoictw liberalnych wielką liczbę adresów o- 
świadczających się przychylnie i ofiarujących po
moc, a potępiających stanowczo wichrzycieli. O 
brona stolicy i otrzymywanie porządku pozostaną 
wyłącznie powierzone ochotnikom wolności.— Na 
pożyczkę podpisano dotąd 37,370.200 talarów.

K onstantynopol 10 gruduia. Parowiec 
angielski „Caradoc* odpłynął na Archipelag z po
lecenia poselstwa angielskiego.

S o w y  J o r k  9 gradnia. Senat otrzymawszy 
przedłożenie prezydenta Johusona, wzbraniał się 
wysłuchać takowego i odroczył się.

Hawanna 9 grndnia. Dziś nadeszły znaczne 
posiłki wojskowe z Hiszpanii, które natychmiast 
po wylądowania ruszyły przeciw powBtańcom.

ne, a lubo dotąd toczą się tylko na polu publicy
styki, niemniej jednak urzędowy charakter tej po
lemiki wskazuje, gdzie jej źródło. Wczoraj już 
nadmieniliśmy o artykule J . d. Dóbats, który wy
wołał odprawę ze strony Gazety Spenera. Na to 
odpowiedziała łagodząco La France; dziś znów 
Gazeta Spenera i Norddeułsche allgemeine Zeitung 
biorą pochop z tej odpowiedzi, aby dowodzić, 
że naród niemiecki nie przyjmie żadnego po- 
średaictwa, które byłoby tylko interwencyą, ma
jącą na celu oddać Niemcy pod kuratellę Earopy.
0  cóż szło ato li? Oto o pośrednictwo Anglii po
roszone przez Disraelego, któremu nawet przy- 
klaśnięto z Berlina, dla tego, że tak ten minister 
angielski jak  i lord Stanley pochlebiali Prasom i 
Rosyi, a przymawiali F rancyi, Tarcyę zaś po
święcali zupełnie rozbiorowi. Z upadkiem jednak 
torysów obawiają się w Berlinie, aby nowy g a 
binet londyński nie podjął tej sprawy na innej 
podstawie, to jest, aby nie żądał zagwarantowania 
przez konferencyę europejską dzisiejszego stanu 
rzeczy w Niemczech, przez co byłaby Prosom zam
knięta droga za Men. Nordd. allg. Ztg  wsiada 
również na La France, że ta ośmieliła się posą
dzać Prusy o plany wojenne. Otóż pod wezwa
niem pokoju i w imię pokoju zagrzewają się zno- 
wa Prusy i Francya do wojny. Hr. Bismark w ko- 
misyi sejmowej wyraźnie mówi, że nadzieje de- 
tronizowanych książąt w .Niemczech polegały na 
wojaie francuskiej, którą tyłko powstanie hiszpań
skie wstrzymało.

Podaliśmy onegJaj wedłng La Turynie cztery 
żądania Tarcyi stawione w ultimatum prze sianem 
do Aten; donoszą nam jedaak, że warunki są ta 
kie: 1) rozwiązanie wszystkich band ochotaików
1 niedopuszczanie tworzenia nowych ; 2) wolny 
powrót wychodźców kreteuskieh do domu; 3) uka
ranie tych, którzy się dopuszczają gwałta przeciw 
wychodźcom wracającym do Krety (inna wersya 
mówi, że nkaraoie sprawców zabójstwa oficerów 
tureckich w Syra;) 4) niedozwolenie dalszych wy
syłek do^Krety; 5) Grecya ma się zobowiązać 
nadal dotrzymywać traktatów i przepisów prawa pu
blicznego.

Z innćj strony nam donoszą, że posłowie fran- 
enski i angielski nalegają na rząd grecki, aby 
przyjął te warunki, lecz poseł rosyjski trzyma 
się zdała. Natomiast z państw nieopiekuńczycb, 
Austrya i Włochy popierają* starania Francyi 
i Anglii. Rząd grecki tłómaczy się, że nie może 
bez zachwiania samemi podstawami bytn Grecyi 
zrzec się Kandyi i poświęcić jćj sprawę wym a
ganiom dyplomacyi.

Wiadomości z Hiszpanii są bardzo niepewne. 
ł f  Madrycie albo nie wiele wiedzą co się dzieje 
w Andaluzyi albo tają się z tem. Labo bowiem 
głoszą, że powstańcy w Kadixie chcą się poddać, 
wszelako powstanie rozpostrzedz się musiało wię
cej, skoro flota z morza Śródziemnego zbiera się 
pod Kadixem.

Parlament angielski został otwarty lOgo w ci
chości. Dopiero po ukonstytuowaniu się i odro
czeniu na dzień 11 lutego, gdy rozpocznie obrady, 
nastąpi mowa tronowa i rozwinie się jego dzia
łalność.

Z Kalkuty donoszą 16go listopada drogą na 
Aleksandryę i Tryest, iż rząd indyjski miał po
stanowić wspierać emira Kabulskiego pieniędzmi 
i bronią. Abdul R&mau posuwa się w 10.000 lu
dzi na Kabał. Szyr Ali wysyła przeciw niemu 
dwą korpusy, które mają się połączyć z sobą pod 
Bamian.

Z Aleksandryi donoszą 4go gradnia, iż lord 
Mayo i lord Napier oglądają kanał Snezai i da
dzą na cześć Lessepsa ucztę w Suez..

B e r l in  11 grndnia. Spenersche Ztg odpowia
da ua wczorajszy artykuł La France: Niechaj się 
La France nie ładzi, gdyż każdy rząd niemiecki, 
któryby chciał podsuwać ludowi myśl oddania się 
pod opiekę europejską, postawiłby byt swój na 
kartę. Jtżliby jednak rządy dość były zaślepione, 
iżby chciały zmierzać do przyjęcia opieki nad na
rodem niemieckim, który nie ma najmniejszej chę
ci naruszenia Bpokojności sąsiadów , to przeciw 
zuchwałemu dążenia powstałaby koalieya ładów 
znużonych już podżeganiami wojeunemi gabinetów.

B e r l i n  11 grudnia. Na dzisiejszem posiedze
niu komisyi sejmowej oświadczył hr. Bismark:
Elektor mimo parokrotnych ostrzeżeń pruskich 
prowadził dalej agitacye i liczył przy tem na mo- 
żebność wojny. Rzeczywiście, nie była w oczach 
naszych bezzasadną obawa wojny w ciągu osta
tniego lata, i tylko osuniętą ona została przez nie
przewidziany wypadek (rewolncya hiszpańska?
Red. C zj W Hietzingu istnieje komitet, który pro
wadzi agitacye przeciw Prosom. Zasiadają w nim
jeden członek ze strony Welfów (hanowerski), je- . . . . .  , .
den członek heski, jeden duński 1 jeden republi- Równocześnie, kiedy spór grecko-turecki zaczy- 
kanin. Przy tej s p o s o b n o ś c i  nadmienił hr. Bismark Ina przybierać groźniejszą postać, obudziły się da-

Osiatme depesie telegrancine „6m ii“
B e r l in  12 grudnia. Gazeta krzyżowa wraca 

do przedmiotu poręczenia przez mocarstwa status 
quo w Niemczech, i mówi, że jest rzeczą postano
wioną, iż Niemcy nie ścierpią żadnego nieuspra
wiedliwionego wmięszania się, pragnąc utrzymać 
pokój i aby mocarstwa zrobiły co tylko mogą dla 
stawienia Btanowczo przeszkód podżeganiom z pe
wnej strony.

P a r y  A 11 grudnia. La France donosi, że wszy
stko dozwala mieć nadzieję, iż w ciąga terminn 
zakreślonego w ultimatum, rozwiązanie sporu na
stąpi na drodze rokowań.

B e lg r a d  11 grudnia. Jlny konsul wloBki od
wołany ztąd, odjechał, a reprezentanci francuski 
i austryacki odprowadzili go do Zemuuia.

A te n y  12 grudnia. Pomimo najnatarczywszych 
nalegań i przedstawień ze strony państw opie
kuńczych tudzież Austryi i Włoch, rząd grecki 
wzbrania Bię dotychczas przystać na żądania Por
ty. Poseł turecki Fotiades bej gotuje się do wy
jazdu.

Kurta. W i e d e ń 12 gradnia godzina 2 po połud. 
Metaliki 68-75. — Metaliki s kuponem majowym 
i listopadowym 59-90. — Pożyczka narodowa 
64*50.— Losy z roku 1860 90*—. — Akoye ban
ku ostęplowane 650.— Akoye kred. 237*59. — Lon
dyn 1.6502.— Srebro 118 75. — Dukat 6*71.

P a r y ż  11 gradnia, wieczór. 71*30.

OD H łW U taZIA LH Y RKDAKTOR 1 WYDAWCA 

Aastosmi KłobtzM otcmM .

Kurs pupUr&tp »
; J. 3  g a  a  j
i i r a h ó w  12 grud. 
Sreb. poi. s t  zu lOOzł 

— aowe obr. „ 
Listy ąast. poi. z kup. 
Banknoty, poi. lOOztr. 
l-tublaros.za tOOrar. 
fulary prs.sa 100 tal. 
Banko; pr. aa 150 złr. 
irebro nowe austr.. 
Dukat ważny . . . 
Napoleon d’or . . . 
.’óliinperyały rosyjs. 
? Jaty galia nowe z k 

» „ stare „
Oblig. indem. _ 
Ak. k. g. bez k. i dy w.

,  L. Cz. z oałą wpł 
Listy. aus. zak. kr. z.

» banku hipoteoz 
^W iedeń 11 grudn 
j Metaliki na a. 
-Pożyczka narotL 
, Metaliki na m. k.

ptm iidzy.

węgiersk. 
ióur.i b.

żądają płacą

żądają piasą
108 108
113 110
82] 80}

416 408
163] 161
178 174
91} 90 >
i 19 117}
5 75 5 60
9 75 9 55
9 65 9 40
77 75
81 77

70 61
316} 211
i 76 170
86 75 86 25
88 - 87} -

65 70 56 50
64 95 64 80
59 25 59 10
88 60 88 -
92 50 93 —
77 — 76 *0
77 50 77 -

,  buków 
,  „ siedmg

ożyozka głod. gal. 
Listy zastawne.

55 Banku nar. losow. 
i |  Galioyjskie . . 

l i  Wegiersk. los.
5 Boden Cr. austr.

Pożyczki loteryjne. 
Losy poż. z r. 1839 

,  .  1854
» I860 

,  ,  1864
Como-Rente. 
Kredytowe . 
żegl- par. na D 
Ks. Esterhazy 
Ksieoia Salm.

Palfy 
ks. Klary . . 
hr. 8Ł Genoia 
miasta Budy 
ks. Windiaong. 
hr. Waldstein 
hr. Keglevich. 
Rudolfa .

63 75 68 25 
69 -!  (.8 — 
73 75 72 35 

101 5)101

98 10 
76 — 
93 35 

107 —

97 90 
75 — 
92 — 

106 50

183 — 185 50 
86 — 85 50 
91 40 91 20 

109 40 109 20 
24 50 24

155 55 
93 35 

170 — 
42 — 
33 50

* 54 75 
92 75 

160 -  
41 -
33

36 50 35 50 
34 50, 34 -
33 -  
33 -  
32 50 
15 50 
-4 35

33 50 
23 50 
31 50 
14 50 
13 50

Akc. Oank. 1 prztm. 
Banka naród, austr. 
Nakładu kredytów.
’ loglugi par.ua Dunąjn 
Kolei półn. Ferdynan. 

rządowej fr.-a. 
zachodniej o. El- 
Fardubiokiej . 
południowe] • 

ks. Rudolfa 200 fi. w. a. 
Galioyjskiej . 

a Czerniow. . . 
Oblig. pierwszeństw. 
Kol. Ces. Elż. 6} za
-  — — 100 U. k.in.
.  (sr.pr). 100 fl. w. a. 
.  (Emis. 1863) * ,  » 
ło i. Rząd. St. 500 fr. 
,  B „  Emis 1867 ,  

Kol. połud. SL 600 fr- 
,  Bony 6 * 1676-1876.
Kol.pół.C.F.loofl.k.m.

,  b za 100 fl. w. a. 
.  w sreb. 6* 

KoLGłog. za 100 fl k m.
Kol. zaohod. Gzes. za 
łOOfLa. w. sr.100 fl. w. a. 
Kol. połud-pół-niem:
-  5* — za 100 fl. 

— w srebrze

tadot* 1 iXaon 1 PUK* I
666 664 Kol.GaLK.L.300 fi.w.a I ]
312 50 242 30 w srebrze 5J za 100 57 — 96 7 .1
541 63) Kol.Gal.K.L. Emis. 11 S3 —! 91 50

1957 1952 Kol. Lw. Cz.po 300fi.
304 40 314 20 — (wsr. 6 } zafl. 100.) 

,  b » Emisya 1867.
77 50 '<7 -

i 74 — .73 60 83 ! 82 50
152 75 153 35 Kol.!.Sied.fl.300a. w. 85 — 84 50
197 25 197 — ks. Rudolfa po 300 fl.
144 — 143 40 — (wsr. 5* zafl. 100 84 80 84 40
314 — 213 75 b półn. ozes. po 300 fi.

93 —174 76 174 25 a. w. wsr.pob] za l00B 93 £0
Tov. Żegl. par. naDu; 
— — za fl. 100 m.k. 94 — 93 50

ll<3 50 102 60 Austr. Loyd fl.l0um.k 91 - 90 —
88 75 88 25 KoL Czes. po 300 il.
87 75 87 50 — (w sr. 5} zalOOfl.) 97 50 96 75

137 - •26 75 Waluty.
176 - 125 75 Oesars. korony. . . _  — 15 75
107 — 103 50 ,  dukat na wagę ------ — —
333 — 322 — „ — obrąozk. 5 69 6 68
92 76 93 50 Złoto al maroo . . 5 67 5 65
89 — 88 - Napoleondory . . . 9 595 9 58^

108 7ó 101 25 Fryderyki................. 10 5 9 95
77 — 76 50 Luidory (niemieckie) 9 90 9 80

68 50 88 —
Suweryny angielskie 
Imperyały rosyjskie

12 10 18 —

Srebro ..................... 118 35 117 —
81 - 80 - Srebro, kupony . . 118 60 118 —
94 - 93 - Talary swiąakewe . ----- — —

I Pruskie bilety k as..
»w 10 grudnia 
,t holenderski .

oeaarsKi. . .
aperyał rosyjski 

Bubel srebr. rosyjski
„ » PaP- »
Talar pruski. - • • 
Listy gal. b. kup. w. a.

„ * m. k.
Listy zast. banku hip 
Obligi indem. b. kup. 
a; Pożyczka naród. 
Ako. kol. gal. b. kup 

T lwow.- ozer 
A&oye banku hip. gal.

W a r n .  10 grudn 
Listy zast. 1 ner. rub, 

3 ser. .  
kupon „ 

Listy likwidao. » 
kupon b 

Pożyozka r. 1866 „ 
r. 1866 , 

Kolej warsz. wied. n 
b warsz. byd. ,
.  warw. terocp

żądają piso*
1 68} 1 68

5 59 5 53
5 64 5 48
9 75 9 62
1 85 1 80
1 63 1 62
1 16} 1 74}

75 50 75 —
79 25 78 75
88 25 87 75
69 — 68 60

216 — 215 21
176 50 175 51
73 50 72 -

84 —
80 - 79 56
_  — 1 86}
67 80 67 50
—  - f u

138 50 138 -
135 50 131 75

------ =  :

Pociągi osobom na kolejach itiaznych 
od iOgo Czerwca ter.

N c h o i a ą :
Krakowa do W iednia, Wrocławia 7*10 rano; 3.30 po 

południu — do Warszawy i Wrocławia o godi. 
8 rano — do Lwowie 10.30 r no; 6.30 wieozdr— 
do Wieliczki 11 rano.

Wiednia do Krakowa 7.15 rano;, 8.30 wieozór:
Granicy do Szczakouty o godzinie 11.37 przed połn 

dniem; 3.6 po poiudnin,
Hzozakowy do Krakowa 3.61 po południu; 

j Lwowa ao Krakowa 6.10 rano; 6.30 wieczór;
( Przemyśla do Krakowa 9 rano.
1 Wieliczki do Krakowa 5.40 wieozór.
1 Mysłowic do Krakowa 1 po południu.

F r z y e h u d z ą :  
io Krakowa z Wiednia 9.45 rano: 7.45 w ieczór.-* W n  - 

cławia o godzinie 9.46 ranó — z Wrocławia 
Warszawy, Mysłowic i Bzctakotey 6.21 wieczór 
ze Lwowa 3.51 popołudniu; 6.11 rano— z Wir- 
liczki 6.16 wieczór. 

ie P  temyila  z Krakowa 4.43 po południu; 
lo LłWOwa z Krakowa 8.39 rano; 8.36 wieozór. 
io Wiednia s Krakowa  5.17 rano, 7.37 wiór a is



4 CZAS z Niedzieli 13 Grudnia 18G8.

f  Aadesłane).
Od lat 10 użycie Syropu chrzanowego z Jo

dem p. Grimault coraz więcejl się rozprzestrze
nia. Używany zamiast T r a n u  ze S z to k f i 
s z u  w leczeniu dzieci, szczególniej sprawia bar
dzo pomyślne skutki. Obliczono, że w samym
Paryżu rocznie przepisuję, go lekarze więcej jak 
dwudziestu tysiącom dzieci, kiedy idzie o roz
pędzenie nabrzmienia gruczołów na szyi, prze 
ciw bladaczce, rozmiękłości ciała, strupom  na 
głowie i  na  obliczu, brakowi apetytu, itp. Zao- 
p trzenie się w ten środek, stało się koniecznem 
w każdej licznej rodzinie. Na wiosnę i w jesieni 
każda przezorna matka dwa lub trzy flakony po. 
winna dzieciom dać do użycia, jest to niezawo 
dny sposób zapobieżenia słabościom i rozwinię 
ciu ich ciałotworu. (20S4-2-8)T

Ks ęgarnia i Antykwarnia 
J. M . H I M M E L B L A U A

w HIUHUU1K,
przy ulicy Floryańsk>ej pod L. 322, po
leca następujące dzieła po cenach zna

cznie zniżonych.
<»azeta przemysłowa. Illnstrowany organ 

wydawany przez Walerego Kołodziejskiego w la
tach 1866, 1867, 1868. Rocznik I i II obejmuję 
po 52 numerów; rocznik III mniej, z powodu, 
źe w ciągu roku 1868 wychodzić przestał Zamiast 
pierwotnej ceny 18 złr. teraz wszystkie trzy ro
czniki razem tylko 3 złr.

Słownik języka polskiego^ wydawany 
w Wilnie 1861 r. przez Korotyńskiego, Aleks. 
Zdanowicza i kilku lingwistów z udziałem Tren- 
towskiego, obejmujący 2 części w jednym gru
bym tomie w wielkiej 8ce o *2280 stronach. Wy
danie Maurycego Orgelbranda. Cena zamiast 
złr. teraz 11 złr.

£

Zużytkowanie rzek, stawów, bagien, jeziór i do
łów torfowych na chów ryb, raków i pijawek, 
przez Ludwika Lindesa. Z drzeworytami. Kraków 
1867. Cena zamiast 50 c. teraz 25 c.

Zgodność i różność między wschodnim i 
zachodnim kościołem. Przez X. Siarczyńskiego 
1831 r. Zamiast 5 złr. tylko 2 złr. w. a.

Hoffmann Karol Borom. Historya reform 
politycznych w dawnej Polsce. Lipsk 1867. Cena 
3 zlr.

Dykcyonarz Biblijny z ksiąg Pisma świętego 
starego i nowego Testamentu* 1844. 4 tomy. Za
miast 6 złz. teraz 1 złr. 50 c.

G r a b o w s k i .  Władysława IV listy do zna
komitych w kraju mężów. Kraków 1845. Zamiast 
1 złr. 50 cent. teraz 50 c.

Z powodu nadchodzących świąt poleca 
także na Gwiazdkę:

P o l  Wincenty. Pieśń o Domu naszym. Lwów 
1866 w bardzo gustownej oprawie lipskiej. Cena 
2 złr. 50 cent.

Kraszewski Kartki z podróży z lat 1858— 
1864 in 4to z rycinami. Warszawa 1866. Cena 
15 złr.

Wojnarowska Karolina. Pierścionek Ba
buni z dołączeniem pism pozostałych 6 tomów; 
wydanie drugie. Lipsk 1868. Zamiast 11 złr. te
raz 9 złr.

Wydeciki w świat daleki. Opisy i po
wieści odnoszące się do różnych części ziemi. 
Z rycinami. Trzy serye, z których kaida dla sie
bie osobną całość stanowi i pojedynczo sprze
daną być może. Serya I i II po 1 złr. 10 cent. 
Serya III po 1 z łr  50 cent.

•śinga, p o la k a  niewiasta, przez Podta- 
trzanina. Wiedeń 1868. Cena 80 cent.

Mliinthena Szkoła na fortepian po polsku i 
po francusku. Wydanie najnowsze. Warszawa 
1868. Cena 5 złr.

Buława Ernest. Szkice Helweckie i Talia 
Lipsk 1868. Cena 1 złr. 50 zlr. (2259-i-2)T

SPRAWOZDANIE SPÓŁKI 
Bniński, Chłapowski, Plater i Spółka

w  P o z n a n iu ,
z czynności za rok od dnia 1 Lipca 1867 do 30 Czerwca 1868.

W dniu 1

Ogólny obrót kasy wynosił w roku 1 8 6 % .

30go Czerwca 1868
Majątek Spółki z dniem 3 0  Czerwca 1868 był następujący: 
Stan czynny wynosił . .
Stan bierny „ . . .
Przewyżka stanu czynnego,

z którego potrąciwszy zeszłoroczny kapitał zakładowy
i fundusz rezerw ow y.................................

Czysta korzyść Spółki na rok 1 8 6 %
z których kwota talarów pr. 2 0 .0 0 0

Talar. Sgr. Fen.
5 0 0 .0 0 0 — ■—

10 7
52  411 10 7

4 ,8 4 3 .6 8 5 9 5
-
0
1 4 ,797 .259 8 4
;

1 ,1 7 4 .3 9 0 18 4
63 2 .6 6 9 2 4 8
5 4 1 .7 2 0

y
23 8

520 .411 10 7
............................  2 1 .3 0 9  13 1

użytą zostaje obecnie na wypłatę 
Akcyonaryuszom Dywidendy od 2 .5 0 0  sztuk Akcyj, czyli tal. pr. 500.000 

po 4 % ,  co czyni po tal. pr. 8 za Akcyę. (218T-3 T
S łn iń s k i, C h ła p o w s k i ,  P l a t e r  i  S p ó ł k a .  

Poznań dnia 21 Listopada 1868  r.

Z upoważnienia Spółki wypłacam za Kupon od rzeczonych Akcyj z r. 1868
tal. pr. 8.

Kraków dnia 5 Grudnir. 1868 . A n to n i  fM elcel.

’"V'

W skutek przedwczesnej śmierci założyciela i dotychcza
sowego naczelnika

f a b r y k i  m a c h in  i Ł eja rn i ż e la z a  
w  P o z n a n iu ,

Dra Hipolita Cegielskiego, obejmuje niżej podpisany z d n i e m  d z i 
s i e j s z y m ,  stósownie do ostatniej woli zmarłego, przy współdziałaniu 
dotychczasowego naczelnego Inżyniera Zakładu p. Leinvebera, zwierzchni 

zarząd tej Fabryki, która pod dotychczasową firmą:

„H. CEGIELSKICC

w niezmienionym zakresie działalności istnieć nie przestaje; o czem 
interesowaną Publiczność ma zaszczyt niniejszem zawiadomić.

Poznań Igo  Grudnia 1868.

' W ł a d y s ł a w  B e n t k o w s k i ,
(2183-3) w firmie: „ H. Cegielski.“

Odznaczony medalem w Paryżu 1867,

Biały Syrop piersiowy
6 r .  A . W . M a y e r a  

w W r o c ł a w i u
Meiriiwnany środek domowy na zastariały ka 
uel, kilkuletnią chrypkę, zaflegmlenle, koklusz 
katary i zapalenie krtani i rury oddechowe, 
krótki I chroniczny katar, kauel z krwią, plu 

de krwią i astmę.
-------------  (2190)

ś w i a d e c t w o .

P anu O, A . W. M ayerowi w Wrocławiu.
Pomimo wielkiego r o z p o w s z e c h 

n i e n i a  podobnych przedmiotów, Syrop 
pański z dnia na dzień większy popyt 
znajduje, co jedynie swojej prawdziwej 
dobroci zawdzięcza. W ielu  z moich od
biorców było ju ż  u mnie, proeząc mnie, 
abym w ich imieniu Panu dzięki złożył. 
Również imieniem cierpiącej publiki na
leży się panu podziękowanie za tak wa
żne odkrycie , bowiem Syrop piersiowy 
pański p rzy n a leźn em  użyciu zawsze oka
zuje się jako środek ochronny, o czem się 
chorzy zawsze dziękczynnie w yrażają. 
Budweis w Czechach.

E rnest Orossmann, Aptekarz.

Powyższy Syrop jest  prawdziwy do na 
bycia jedynie w K r a k o w i e  u p. W i-  
k t o r a  I łe d y k a ,  apteka „pod Baran
kiem" — we Lwowie u p. Adolfa Berli. 
nera— w P rad ze  u aptekarza p. ttszete 
ki — w Feszcie U p. Józefa TorSka.

Każda flaszka opatrzona jest moją wytłoczoną firmą

Upraszam wszystkich grających 
w Loteryę, aby przeczytali, tu

dzież tych, których interesuje

H ^ L o tery a .
I  j t  należę do tej wielkiej liczby szczę

śliwych, którzy według podanych nume
rów i otrzymanych dalszych instrukcyj preez 
p. H- Ił- o. Orlice, profesora i autora dzieł 
matematycznych (Berlin, Wilhelmstrasse 
N. 125), na  ciągnieniu w Wiedniu 4go L i  
stopada r. b. na Nr 37, 70, 73 Terno zro
bili, co w przeciągu 3 miesięcy, już  jest 
drygiem Ternem. —  Miech błogosL. wieii 
stwo B osk ii nie opuszczcsn g0 i nadal w  
jego  ludzkich dążnościach; więc zalecam go 
wszystkim przyjaciołom gry  w L o te r y ę ,  a 
to z własnego przekonania.

K   przy Cieszynie. (2147-2)
E dw ard v. Bilgers.

Łe Journal politique
wychodzący w Paryżu podaj; o

Anałherynowej wodzie do ust Poppa
następującą wzmiankę.

Anatherynowa woda do ust jes t  w P a ry żu  bardzo dobrze znaną, również w Lon 
dynie gdzie na wystawie w 1862 roku  uzyskała szczególne odznaczenia. 

Między legionami ióżnych wód do ust, które przez lekarzy zębów wynalezione 
i zalecane bywają, jest jedna  przez pana J. '  G. Poppa praktycznego lekarza zębów 
w W iedniu  Stadt, Bognergasse 2, jedyną, która się we wszystkich warstwach do

brego towarzystwa najlepszem powodzeniem zaszczyca dłużej niż 10 lat. 
Faktycznie przekonany o zbawiennych skutkach  tej Anatherynowej wody do ust 
w każdym  bólu zę '.ów, chwianiu się zębów, łatwem krwawieniu chorebowem dziąseł 
w zglin iin ie dziąseł, w czystem utrzym yw aniu talc zdrowych jako  lóż i  sztucznych zę 
bów, w wypadkach gdzie kamienuy osad zębów zaczyna się zbieraó, w cuchnięciu z ust, 
w chorobach skorbutowych sam Profesor D r. Oppolcer emer. Rector m ag n if ie s  słyn

ny w całój Europie  zalecił używanie tej wody do ust.
Sława i wziętość tej A n a t h e r y n o w e j  w o d y  d o  u s t  rozeszła się w najdal 
sze strony świata i czeka ją  wielka przyszłość. L ekarz  zębów J. G. Popp w Wie

dniu uzyskał przywilej w Austryi, Anglii i Ameryce.
L “ .D ° c te u r  Pelletier, medecin ordinaire de Madame la Princesse Adelaide, dit en 
visitant cette eau dentifrice de Mr. J. G. Popp: „Cette eau dentifrice Anathórine 

est la seule qui soit en vogue k  Paris et qui y jouisse d’une bonne renommće.u 
“ "“Mają na Składzie : w K R A K O W IE  p. W iktor R edyk , aptekarz „pod Baran

kiem — p. Górecki — p. J . Jahn  -  p. L . Feintuch — p. J . B a rtl  — p. Sie
dlecki, apt. —  p. E  Stockmar, apt. —  p. D r. Sawiczewski, apt. (4d--4)T

Cierpiący na gościec, hemoroidy i bladaczkę,
chcący być szybko i dokładnie wyleczeni, raczą się z dokładnem opisaniem 

swych c ie rp h ń  zgło->ić listami opłatnie do 
(2158-2-3)T Aptekarza Hermann iłra tera  w K o b u r g u .

Tylko prawdziwa rosyjsko-chińska Herbata
w p r o s t  s p r o w a d z a n a ,

nowego zbioru Congo, po 2, 3 do 4 złr. za funt. — Souchong funt od 3, 4, 5 do 8 zlr. — 
S z c z e g ó ln ie j  w a r ta  z a le c e n ia  Cesarska mięszanimi po 5 złr. za funt wiedeński. -  
Wszystkie herbaty także w */,- i '/, funtowych pakietach. -  Ruin Cuba, I mass 1 złr. — P ra
wdziwy stary Jamaika-Rum od 75 cent. do 2 złr. butelka. — Cognac 10-letni, Essencya pączowa. 
wyborne francuskie i holenderskie Likiery rozsyła (1765-21-24)

SI. (iranichstłidten w Wiedniu,
Graben Ar. 29 „im Innerem des Trattnerhofes. 

y  Zamówienia szybko za pobraniem 'nalcżytości. — Cenniki na żądanie bezpłatnie i franko

FORTEPIANA i  HARMONIJKI.
Nowe fortepiana o 7iu oktaw, z potrójnem ściągnienietn żel. od 250 do 300 złr.
Nowe koncertowe fortepiana z płytami metalowemi . . . .  od 320 do 360 „
Nowe damskie Pianina o 7iu oktawach najlepszy wyrób . . od 350 do 400 „
Ograne, dobrze  utrzym ywane fortepiana o 6, 6 '/2 i 7iu o-

ktawach, są każdego czasu do nabycia . . . .  od 80 do 240 „
Harmonie o 3, 8 i 14 rejestrach nowe i ogrnne, są do s, rze-

daży na składzie  ........................................od 120 do 540 „
Podpisana firma zaręcza pisemnie za każdy kupiony instrument i przyj

muje także używane fortepiana W zamianę lub  kupuje takowe za  gotówkę.

J .  < " ii g i n
pierwszy austr. Zakład sprzedaży i zamiany fortepianów,

W W iedniu , Stadt, Bauernmarkt 4, im Durchhause, Gundelhof.
(1 9 9 1 -6 )T  , -------------- -------------------------- --

MB. W  M ie d z ie le  i  Ś w i ę t a  o d  Dej d o  l® ej o t w a r t e .

U w ia d o m i e n ie .

Nieomylne i prędkie wytępienie

Szczurów i Myszy
za pomocą ck. uprzywilejowanej trucizny 
na Myszy i Szczury, w kształcie świecy.

C e n a  f l a s z e e z k l  5 0  c e n t .
Takowej niefałszowanej dostać można 

w K r ak o w i e u pana SK. J a w o r n i e  
k ie g o ,  we Lwowie u pp. Konstantego 1 
Skierskiego, A do lfa  B erlinera , Zygmunta  
Rukera  i P io tra  Mikolasza] w Tarnowie 
pp. Józefa  Jahna  i H . K ooyi. (1543-11-13)

SE2
K a d r y l  f r a n c u s k i  4 0  c e n t .
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Najnowszy wiedeński
Nauczyciel tańca,
do praktycznego wyuczenia 
się najnowszych tańców mo
dnych , z objaśniającemi fi
gurami i notami muzyczne- 

mi. 1868.
Nakład A l b e r t a  A. 1» e -  
n e d i k t a  w W iedniu, Lob- 
kowitzplatz , jako  też we 
wszystkich księgarniach kra
jowych i zagranicznych. Za
miejscowe zamówienia tylko 
za opłaconemi listami } ie- 
niężnemi. Wszystkie 5 czę
ści w jeden tom wytwornie 
oprawne, tylko 2 złr. 20 ct., 
z ©płatną przesyłką, ż ł  2 60.

I W  Z opłaconą przesył
ką każden tom o 15 cent. 
drożej. Za pobraniem nic się 
nie przesyła. (3U2-3-6)

r  
u  zfi w.
fi 
>1

»

W I L L A
w  K r a k o w i e  p r z y  u l i c y  Ł o b z o  

w s k i e j  p o d  L . 0 6  OT D .  I V .
wśród dużego ogrodu nad staw em  po
łożona, jest  z wolnej ręki na sprzedaż 

lub do najęcia. (I8&3-7-12) t  
Także jest  na sprzedaż p o ł o w a  w s i  
Ł o b z o w a . — Bliższa wiadomość u wła
ściciela w domu p. Schwarza przy ulicy 
Grodzkiej pod L . 88 Dz. I  na 2 piętrze.

Człowiek młody, uzdolniony
w gospodarstwie, gorzelnic.wie, rachunko
wości itp. — poszukuje odpowiedniej p o 
s a d y ,  Rządcy  lub Kontrolora, 
od 1 Stycznia 1869 r. bez względu na to, 
czy w Galicyi, czy w państwie Rossyjskiem . 
Bliższa wiadomość ped adresem h : «ł>. 2P. 
Technika w Krakowie. — (2217-1-2)

‘M » J 1 e p a z e

P Wiedeńskie Czernidło na buty
bez k w a s u  s i a r c z a n e g o

w y ro b u  (38-52)

STEFANA FERNOLENDTA,
Kr Kernolendta Siostrzeńca

w  W i e d n i u ,
Schulerstrasse Nr. 21.

Ul A ł  M J

M a jn o w . t a ń c e  k o t y l l .  4 0  c t .

HEMOROIDY,
nawet zastarzałe, można bardzo prędko wyleczyć 
przez użycie POMADY p. Koyer, mającej wła
sność roztwarzania i rozpędzania. Cena bardzo 

przystępna.

PAPIER ELEKTRO-MAGNETYCZNY
p. Koyer, leczy gościec, boleści krzyża, 
paraliże, jak również katary, irytacye 

piersi i naczyń oddechowych.
S A -S k ład  główny w Paryżu przy ulicy S. Mar

cina Nr. 225 — w Krakowie w aptece pana 
Miczyńskiego we Lwowie w aptece pana 
Piotra Mikolasza— w Pradze w składzie ma- 
teiyałów aptecznych, p. Vsetecky. 

3140-25-34T

Latarnie gospodarskie,
do zupełnie bezpiecznego 
oświetlania s t a j e n ,  m a 
g a z y n ó w ,  m ł y n ó w ,  
p i w n i c ,  s t r y c h ó w ,

po cenie:
1 złr. 60 c., 2 złr. 20 c., 

2 złr. 80 cent. 
w dużych i małych ilo

ściach, u
Fj l i i  1kł> w  W i e d n i u ,
-*-*• t #  ” ^**'^Neubaugaese Nr. 1.

fiłSjjjP*' Skład wszelkich gatunków 
Lamp olejnych (Moderateur), kam- 
fino« ych, jako  też przedmiotów ku 
chennych i do domowego gospodar
stwa potrzebnych. (1859-9-12)T

Nagrodzony z ło tym  medalm
przez Szkołę farmaceutów w  Paryżu 186C

GOUDAon coroW IlfF .

Likwor smołowy zgęszczony p. Guyot,
jest jedyną preparacyą przyjętą w szpitalach 
francuskich, belgijskich i hiszpańskich—do przy 
gotowania w jed n e j chwili z oznaczeniem dozu 
WODY SMOŁOWEJ. (Ilwie łyżki stołowe 
do litra wody, albo łyżeczka od kawy 

do szklanki).
Jest on najskuteczniejszym środkiem dla przy

wrócenia normalnego stanu błonom śluzowym, 
leczy oskrzele (bronehes) i  dolegliwości kataralne 
pęcherza.

Skład w Paryżu w aptece p. Gnyot, ulica 
Francs Bourgeois 17; w Krakowie w aptece p. 
Brunona Miczyńskiego; we Lwowie w aptece p. 
Piotra Mikolasza; w Peszcie u p. Józefa Tiirdk 
Gyógyszertara— Kiralyntcza 7 sz. — w Pradze 
w składzie materyałów aptecznych p. Vszeteczky 

(1791 9 20) T

Na porę jesien-g f t g  ną 1 zimową,
poleca, znana w ca « Q F ły m  kraju i zagra
nicą dla swej do- kładności wyrobu

C. b . wył nprzyw.

fabryka nieprzemakalnego, sukiennego, 

pilśniowego i skórzanego obówia.
A. ROTHSTERNA

w Wiedniu,
S ta d t ,  H a b s b u rg e r -  

g a ss e  N. 1, 
alt obere Braunerstras- 
se, nachst am Graben 

swój bogato zaopatrzony skład według naj
nowszego i najodpowiedniejszego kształtu 
wyrabianego obuwia dła mężczyzn dam i 
dzieci dla użytku domowego, podróży, po- 
lowauia, szczególniej do zalecenia cierp ią
cym na odmrożenia, odciski, gościec i dnę. 

(matyzm).
Ula dam.

Trzewiczki domowe filcowe lub sukienne 
od kr. 70 do złr. 2-60.

Kamaszki sukienne z podeszwami sukienne- 
mi lub patentowanemi od złr. 1.80 do 2 .20 . 

Trzewiczki filcowe z nieprzemakalną po
deszwą od złr. 2-80 do 3-20.

Trzewiczki filcowe z gumami zupełnie nie- 
przemakalnomi od złr. 3'40 do 6‘50 .

Huty skórzane ze skórzanemi lub gumo- 
wemi podeszwami od złr. 3.4© do 8.60. 

Kamaszki aksam itne ?e skórzanemi pode
szwami od złr. 3 do 7.

Kamaszki aksamitne z rumowemi od złr.
4 do ’L

Kimaszki dziecinne ze sukna filcem pod- 
szywane od kr 80 do złr. 3-60.

Buty podróżne od kr. fcO do zlr. 5 50.
Ula mężczyzn.

Kamaszki sukienne z sukienną podeszwą 
złr. 2 2o.

Kamaszki sukienne z nieprzemakalną po
deszwą złr. 3-80.

Krmaszki sukienne z nieprzemakalnemi ob- 
kładami złr. 5, 0 do 8 .

Kamaszki filcowe obkładane rosyj. lakie
rem z gumowemi podeszwami, filcowemi 
podkładami bardzo ciepłe złr. 6 50, 7, 8, 9. 

Kamaszki filcowe z obkładami kozłowemi 
|  podeszwami gumowemi po złr. 7, 8-50,

Buty wysokie od złr. 8 do 13.
Buty do polowania zupełnie nieprzeirakal 

ne od złr. 8 60 do 16.
Szczegółowe cenniki rozsyłają się bez

płatnie. Zamiejscowe zamówienia wypeł
niają się jaknajszybciej a obstalunki za 
pobraniem należytości wysyłam. Przyjm u
je się do naprawy. (1930-13-20)

Pate Pectorale Georgś,
cukierki piersiowe przeciw grupie, 

katarom, kaszlowi i chrypce.
Cena 1 skrzyneczki 70 c.

C alion aromatise, do usunięcia 
nieprzyjemnego odoru z ust, po paleniu 
tytoniu, po jedzeniu i używaniu trunków 
rozgrzewających. Niezbędne przy odwidzi- 
nach wyższych towarzystw, teatrów, ba
lów, itd. Przy każdorazowym użyciu żuje 
sie ł pigułkę. Pudełeczko 70 c.

Vlaxa F1, Schmidta, w jednej chwili 
uspakająca, przeciw skorbutyczna tynktu- 
ra na zęby. Jedyny dotychczas doświad
czony środek przeciwko męczarniom bólu 
zębów, działa w tej chwili, nie zawiera 
żaduych ostrych i kwaśnych substancyj, 
w sk u te k  c z e g o  n a w e t i d z iec i u ż y w a ć  je j  
mogą. Flaszeczka 40 c.

Plaster na ruptury, szczególnie 
używany przy cierpieniach brzucha, zrobio
ny i zalecony przez Dra Kriissi, prakty
cznego lekarza dla ruptur w Bazylei. W pu
dełkach blaszanych z opisami. Cena 3 złr. 
50 o. w. a. (2016 5-l2)T

Od out i na pasta na zęby, najlepszy 
środek do czyszczenia zębów, do utrzy
mywania ich w stanie zdrowym i czystym, 
do usunięcia osadu bez bólu i w sposób 
nieszkodliwy, do wzmocnienia dziąseł, prze
ciwko krwawieniu i rozmiękczeniu; w słoi
kach porcelanowych po 80  c.

Uicsowa Augsburska eseneya 
życia, szczególniejszy środek przeciwko 
zatkaniu kałowemu, przeciwko złemu tra
wieniu i cierpieniom hemoraidalnym. Duża 
flaszka 1 złr., mała 50 c.

Francnzkl płynny środek do 
barwienia włosów, którym w 10 mi
nutach według upodobania na czarno, bru
natno i płowo, trwale takowe zabarwić 
można. Przyrząd do tego, tj. 2 szczoteczki 
i 2 miseczki 60 c. 1 flakonik tego płynu 
zabarwiającego 2 złr.

Baham przeciw odmrożeniu, 
w słoikach po 50 c., łagodzący w jak naj
krótszym czasie, nawet zastarzałe odmro
żenia dokładnie uleczający, zjednał sobie 
przez swoją skuteczność ogólne zadowo
lenie.

Prawdziwy tran rybi (Dorsch Le- 
berthran Oel), uznany jako najlepszy śro
dek leczniczy w słabościach piersiowych 
i płucowych w uajlepszym gatunku, do
brego smaku, 1 butelka 1 złr. i 1 zlr. 60 c.

Pastylki wzmacniające (Pastylki 
rzymskie) , wieloletniem doświadczeniem 
stwieidzony środtk przeciw ogólnym osła
bieniom. Zalety tego sztucznego środka za
leżą na usunięciu powstałego osłabienia, 
niiwet w podeszłym wieku, przez dozna
nie wzmocnienia. W oryginalnych flake- 
n ch po 10 złr.

Szwajcarski likier słuchowy, 
doświadczony, w skutek badań lekarskich za 
środek uznany, uleczający głuchotę, kłócie 
i szum w uszach, i stósowny do odzyskania 
całkiem utraconego słuchu. Cena 1 flako
nika 1 złr.

J o g .  W e i s s ,
Apotheker zu „Mohren“ Wien, Tuch- 

lauben.
Przy zamówieniaeh pocztą dolicza się oso

bno 10 centów na opakowanie.

Pan Ł .  B u g - a n y i  w W i e d n i u ,  
Singerstrasse Nr. 10.

Niniejszem poświadczamy Panu , że do
starczona nam przez Pana w Styczniu 
r. b. waga dziesiętna, kuta, na 20 cetna- 
rów, czworokątnego kształtu, pomimo cią
głego używania znajduje się zawsze w n a j
lepszym stanie. (1793-4-)T

Tyczyn pod Rztszowem 6 Czerwca 1868. 
Am erykański m łyn  parow y  

L. Wodzickiego i  Spb łki.

Władys ław  Gorajski.

Ogromne powodzenie tego środka pochodzi 
z jego własności doświadczonych, sprowadzania 
na powierzchnię ciała zapalenia i rozdrażnienia 
najżywotniejszych części organizmu wewnątrz.
N 917TlulrA rn l t c i  ln l tn iu in  m  D n .m l,- , „ n ln A n ln  11^ 1

drażnienie naczyn oddechowych (bronchites)i 
reumatyzmy w  lędźwiach i nerwach biodro
wych, itp. Jednorazowe lub dwurazowe użycie 
wystarcza i nie zostawia żadnego śladu prócz 
świerzbienia. — Dostać można w K r a k o w i e  
w aptekach p. B runona M iczyńskiego i „pod 
Barankiem pana W. R edyka , — we L w o w i e  
u p. Piotra M ikolasza, — w Pradze w składzie 
materyałów aptecznych p. F . Vsetecky.

(1846-10-24)

mogą być wyleczone przez 
użycie bandaża elek
tro -medycznego, wy

nalazku Dra Marie, mieszka
jącego w Paryżu przy ulicy de L’arbre-sec. 44, za 
który otrzymał brewet wynalazku.— Dostać mo
żna w Krakowie jedynie w aptece p. Brunona 
Miczyńskiego przy ul. Floryańskiej — w Pradze 
w składzie materyałów aptecznych p. Vsetecky. 
___________(1841-10)

W i e n ,

M o w o  z n i ż o n y  
O E S U X n V I i B L

S k ł a d u  f a b r y c z n e g o

przedmiotów optycznych 

F. FE1GLST0CKA
dawniej

Neuhofer et Feiglstock
, v e rlan g erte  K arn tn e rs tra śse  N. 51

Okulary w stali lub rogu z najlep. periskopicz- 
nemi s/.kłami wypukłemi lub wklęsłemi złr. 1-20
Niewidoczne Okulary.................................. „ 2-60
Złote o k u la r y ............................................ ...  ®' —

l Złote Okulary bez o p ra w y ....................... „ 4 50
1 Srebrne O kulary .......................................... „ 3-50
1 Lornetka ro g o w a.....................................  1-—
t Lornetka szyldkretow a........................... 4. _
• Piuce-nez z kauczuku ............................... ’ ’ " j . __

z szz ld k re tu .............................. " 3. _
.......................................... „1-50

niew idzialny.................................. 3 -_
s r e b r n y ...................................... „ 3-fO
z lo ty . ........................................ „16-—

Perspektywy teatralne achromatyczne, czarno 
lakierowane . od zlr. 7 

dto dto w skórze . . od „ 9
dto dto w kości słon. od „ 12

Daleko widzę najlepszy gatunek .... od „ 6 
Dalekowidze polowe i Binokle artyler. 24 i 28 zł.

Mikroskopy, Lupy, Reiscaigi, Wagi płynne, 
Termometry,; Barometry w metalu i drzewie po 

na jtań szy ch  cenach  fab ry czn y ch .
Zamiejscowe zamówienia wypełniają się szyb

ko za pobraniem uależytości; — nieodpowiednie 
przedmioty zamieniają się. (1993 10-100)T

dto
dto
dtd
dto
dto

WIZYKATORYEzwane Albespeyres
przyjęte do szpitalów francuskich cywilnych i w sj 
skowych z rozkazu Rady zdrowia publl
cznego. W izykatorye te, k tóre  noszą podpii 
Albespeyres na etykiecie zielonćj, działają w 1 
lub 8 godzin najdłużćj. Prócz tego, papiei 
Albespeyres utrzymuje z siebie samego ro 
pienie obfite i regularne, bez woni, ani dolegli 
wości. Każdy arkusz papieru opatrzony je s t na 

zwiskiem Abespeyres.

KAPSUŁKI RAOU1N,
potwierdzone przez A kademią medyczną fran
cuską, która sprawdziła ich skuteczność i o trzy
mała sto najzupełniejszych kuracyj na stu oso
bach dotkniętych zaraźliwemi chorobami. A ka
demia zatem orzekła, że kapsułki te  są  dosko
nalsze nad wszelkie preparacye z Hopaliu 
Każdy flakonik zawinięty jest w raport potw ier

dzający, wydany przez Akademią medyczną. 
W Paryżu na Faubourg St. Denis N. 60  i w g łó . 
wnych aptekach za granicą. (1783-23-52)
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Odkrycie
zrobione stanowiące epokęi pra
wo natury porostu włosów jest docie
czone. Pan Karol Rally w Wie
dniu, znany jako pilny badacz życia wło
sów, wynalazł tak zwany Ewalinowy środek

p o ro stu  w ło s ó w  
i brod y ,

k'órcmu jeszcze żaden inszy kosmetyk 
w skuteczności nie wyrównał.

Częste używanie Ewalinowej Pomady na 
włosy, sprawia ci.downe skutki, gdyż n k - 
lylko, że się zapobiegnie wypu<|aniu 
włosów i‘tworzeniu się łupieżu
natychmiast ustaje, ale na łysych miejscach 
powstaje nowy włos, tak jak Ewwlino 
wa Kssencya na brodę u 17-letnich 
młodzieńców silną pełną brodę wywołuje.

Gdy pan Mally jedynie w interesie swych 
bliźnich bezprzestanne badanie na tym polu 

Uprasza się każdego, aby c. k. uprzy
wilejowanych Ewalinowych wyro
bów nie brał za insze kosmetyki,

Mallego Ewalinowa Pomada na włosy po 
1 złr. łO cent. Essencya Ewalinowa na po
rost brody po 2 złr. 60 c e n t, są do naby
cia w KRAKOWIE u pp. Józefa Jah
na 1 I,eona JKeintucha -  we Lwo
wie u aptekarzz pp. A. Berlinera, B.

0  łasza i S .  Kuckera, tudzież 
we wszystkich rozgłośnych aptekach i do 
“ ach handlowych Europy. Pod adre
sem; „ Charles mally in Wien, Ge- 
tredeimrakt Nro 1,“ będą polecenia, na 
pojedyncze słoiki za gotówkę lub zaliczkę 
pocztową szybko wypełniane. (1786-33-)!'



CZAS z Niedzieli 13 Grudnia 1868. 5

’Otrzymałem"

Ł Y Ż W Y
a n g i e l s k i e ,

H E R B A T Ę
c h i ń s k ą

lądem sprowadzoną.

Obok zaś w Sklepie z Naftą:
Ś W I E C E

n a f t o w e  m a c z a n e .

(si86-2-3)T Tadeusz Tarasiewicz.

Dziękują _ za dotychczasowe liczne 
^  względy doznane tak ze 

strony Obywatelstwa wiejskiego, jako też 
ze strony Mieszkańców miasta Krakowa, 
mam zaszczyt donieść wszystkim intere
sowanym, ie pan Józef Maszczyński, 
Wykształcony w zawodzie malarskim, tak 
u s', pj mojego męża, jako też i za gra
nicą , i obeznany z postępem i wszelkie- 
mi wymogami sztuki malarskiej — ob
jąwszy z dniem 1 Grudnia r. b. kiero
wnictwo mojej już od 25 lat w Krako- 
kowie istniejącej firmy — odtąd wszelkie 
zamówienia, dotyczące się robót malar 
skich i lakiernictwa, jak najwykwitniej 
najsumienniej wykonywać będzie.

(2071—3)T A n n a  t A n d q u i s t o i v a

DtruriTius

I p P M 1
A ’ y.-jl

CADVIN,

Jest to nieoce
niony środek 
prosty i tani,

a n ieza w o d n  y 
przeciw nąjupar 
riywsijm satwar 
dienlom żółci, n -  
muleniu iolądka, 
upaleniu kiszek; 
boleściom iolądka, 
wyrzutom naskór- 
nym, reumatyz

DAPTQ Hm#m' P*d*8rie- 
brakowi regular

pości miesięcznej w wieku krytycznego przejścia
ńp., w ogóle przeciw wszelkim słabościom 
z nieczystości i zepsutych humorów pochodzących.

Prawdziwe P igułki Cauvina konserwują 
się bez uszkodzenia czas bardzo długi. 
Wynalazca od niedawna przygotowuje je 
umyślnie zastosowane do klimatu Polski.

Dostać możną w K ra k o w ie  w Aptekachpp. 
Brunona Miczyńskiego i „pod Barankiem" pana 
Redyka  — Mikolasza we Lwowie — i Monkie
wicza w Poznaniu. (1778-10)

Stare Koronki ronki kościelne
i klasztorne, chociażby nawet były po
d arte  i brudne, jako też wszelkie gatun
ki aplikatur i staroświebkiej porcelany, 
kupują, się po najwyższych cenach. Za
miejscowi raczą nadesłać swe Koronki, a 
otrzymają natychmiast przypadającą nale- 
żytość u Maryi Kauiurek w Wiedniu, Leo- 
poldstadt Odeongasse Nr. 6 3 Stok, Thfir 
Nr. 8. (2180-2)

Sprzedaż bydła i koni
W majętności W. Teofila Ostaszewskie

go we Wzdowie, powiecie Brzozowskim, 
dawnym obwodzie Sanockim, przeznaczo
no na sprzedaż kilkanaście sztuk bydła ra 
sy szwajcarskiej i hollenderskiej, a m ia
nowicie: Buhajów sztuk 6, krów i jałówek 
sztuk 8, i kilkanaście sztuk rasy popra
wnej z folwarku Klimkowskiego, — tu
dzież koni młodych, zupełnie surowych, 
Sztuk 6, Ogiera „Milazyna" skaro-gnia- 
dego, miary I6tej, i parę żróbków, ogier- 
ków, po Beni-Azecie, Ogierze ze stada 
hrabiego Juliusza Dzieduszyckiego.

Życzący sobie coś kupić zechcą się po
rozumieć listownie nfrancou z Zarządem 
gospodarczym we Wzdowie, poczta Zar
szyn, co byłoby korzystniejszem dla kupu
jących, przez oszczędzenie kosztów podró
ży, a dotąd z zadowolnieniem kupujących 
uskuteczniano przez Zarząd gospodarczy, 
a nawet odsyłaniem bydła na miejsce się 
zajmowano, —  lub raczą uwiadomić Za
rząd gospodarczy naprzód o dniu swe 
go przybycia, do Wzdowa, z wymienie
niem, czego sobie życzą?

Życzeniem jest Właściciela uskutecznić 
sprzedaż przed Nowym Rokiem, dla tego 
chcących przybyć osobiście dla kupna 
oczekiwać się będzie we Wzdowie, dnia 
19go Grudnia, 1868 r, (2079-2)T

Słabości piersiowe.

SYROP Z NADFOSFORONU
PP.GMMAULTtTC: APUlMUr w PARYŻU

P ostrzeżen ia  najznakom itszych lekarzy 
pozw alają uw ażać ten środek specyficzny 
jako  najskuteczniejszy na suchoty, słabo
ści p łuc i naczyń oddechowych. J e s t  to 
wyborny środek na uporczyw y kaszel, 
grypę, astm ę i na słabości naczyń po
w ietrznych p łuc (bronchites). U spakaja 
kaszel-, pod jego wpływem potnienie ustaje 
i chorzy szybko pow racają do pożądane
go zdrowia. — K ażdy  flakonik opatrzony 
est podpisem : „ Orimault et Cie.u

Dostać można w Krakowie w aptece p. Brunn,,,. 
Miczyńskiego i w aptece p. Redyku; we Lwó 
wie w aptekach pp. Zygmunta Rukera, Berline- 
ra i Piotra Mikolasza; w Brodach w aptece 
p. Franusa; w Wiedniu w Składzie materyałów 
aptecznych pp. Raabe i Roder, i w apt. p. Szai- 
tera w Rzeszowie; w Pradze w składzie mate- 
ryałćw aptecznych p. Pr.Vsetecky. (2081-6-32)

W* n o w e g o  n a j n o w s z e !  
Wa d o b r e g o  n a j l e p s z e !

Najwłaściwsze miejsce
d o  n a j t a ń s z e g o  k u p n a

najlepszych zegarków jest
Skład zegarów FILIPA F R O H A

W  W iedniu Hoher-Markt Nr. 11 (Galvagnihof) 2 piętro. 
Częściowa sprzedaż po cenach hurtownycli.

Wszystkie zegarki regulowane na sekundę sprzedawane bywają z rzetelnem piśmien- 
nem trzechletniem zaręczeniem.

Największy skład, najwytworniejszy wybór.
Aby duło sprzedawać, trzeba tanio sprzedawać.

dto

Ceny fabryczne z 5
Srebrne cylindr. zegarki z 4 rubinami złr. 10=»

„ z obwódką złotą od
skakującą . . . .  „ 13 — 14

z kryształowym szkłem. . . „ 16-18
ankry z 15 rubinami . . . .  „ 1 5 - 1 9
ankry z podw. kop. i 15 rub. „ 19-23 
z kryształ, szkłem i 15 rub. „ 18—25 
wojskowe zeg. z podw. kop. „ 23-28 
remontoiry z kryształ, szkłem „ 20—36

Chronometry prawdziwie angielskie 
Remontoiry dfa myśliwców 
Złote i srebrne zegarki repetiery złr. 30, 60, 80, 100, 3C0.

procentową zniżką.
Nr. 3. Złote damskie zegarki z 8 rub. złr. 25— 30
dto emaliowane............................. „ 31— 36
„ z diamentami.........................  „ 45— 48
„ z podwójną kopertą . . . .  „ 4 5 — 48
„ ankrowe 15 rubinów . . . .  „ 36— 45
„ z kryształowym szkłem . . .  „  45— 50
„ ankrowe ze złotą pokrywą . „ 40— 60
„ z podwójną kopertą . . . .  „  66—  60
„ z podw. kop. i złotą pokrywą „  65—100
„ rem ontoiry .............................  „ 70—100
„ z podwójną kopertą . . . .  „ 110- 200
................................. złr. 170- 1000
. . .   >»-

100.

Wszelkich gatunków ściennych zegarów, pendułowych dostarczam taniej aniżeli wszędzie 
gdzieindziej.

S r e b r n e  ł a ń c n s i k i  d o  z e g a r k a
Krótkie złr. 2-60, 3, 4, 5. 6, 8, 10; długie złr. 6, 7, 8, 9, 10.

•Ł an cn szk l d o  z e g a r k a  z 1 4  k a r a to w e g o  z ło ta  
Krótkie złr. 17, 30, 25, 30, 40, 50; długie złr. 24, 30, 40 50, 60 
Z 18 karatowego złota krótkie złr. 25, 30, 10, 60, 100; długie złr. 30, 40, 6o, 60, 

O d s p rz e d a ją c y m  w ię k s z e  u ła tw ie n ie .
Jedyny Skład w A u 8 t r y i prawdziwych angielskich d ir o i lO l l iC -  
t r ó w ,  I t e m o i i t o i r ń w  c h r o n o m e t r o w y c h ,  C lir o -  
n o g r a f ó w ,  jako też R e m o n t o i r ó w  a n k r o w y c h  dla
mężczyzn i dam E . e t  E . E m a n u e la ,  1 Burlington Gardens 
w Londynie, nadwornego  dos t arczyc i e l a  JKM. k rń lO W C j
W i l t  t o r y  i  i J.C.M. c e s a r z a  N a p o l e o n a  I I I . ,  J. G. M. 
S u ł t a n a , JKM. k r ó l a  P o r t u g a l s k i e g o ,  i JKM. k s i ę 

c i a  W a l e s .
Na wszystkie angielskie Zegarki daję 5cio-letnie 

zaręczenie.
Dla Panów Fabrykantów , Lekarzy, Duchownych, My

śliwych, w ogóle wszystkich, którzy są zmuszeni 
wczas wstawać,

w y b o r n y  Z e g a r  b u d z i k o w y ,
idący 3 0  g ro d z il i ,  a równocześnie budząc, zapała świa
tło 9 złr. — tenże bez zapalania światła 7 złr. — bu
dziki bezpieczeństwa, z przyrządem alar
mowym wystrzałem zapalającym zarazem światło 14 zł. (1849-10-

Prawdziwe złote i srebrne klejnoty męzkie i damskie
z 1 4  i  4 8  k a r a to w e g o  z ło t a

Wszystkie przedmioty oznaczone cechą prawdziwości przez c. k. urząd probierczy i wszy
stkie robione ze wzorów paryskich.

a r a jp ię k n ie j s z e  I n a jm o d n ie j s z e  w z o ry  
P ie r ś c io n k i  złr. 1-S0, 2, 3, 4, 6, 10, 15, 20, 30.
G u z ic z k i do koszul para złr. 1‘20, 3, 6, 6, 10.
G u z ic z k i do rękawów, duże, para złr. VtO, 3, f ,  8 , 13, 16, 20.
G u z ik i  do kołnierzy 60 kr., 1, 2, 3, 4 złr. 
m e d a l io n y  złr. 1-80, 3, 6, 9, 13, 18, 24.
K rz y ż y k i 50 kr., 3, 3, 6, 8, 12, 18.
S e rd u s z k a  (otwierane) zlr. 2 50, 4, 6, 10, 18.
Kolczyki złr. 1-50, 3, 6, 9, 15, 20.
Brosze złr. 4 60, 6, 9, 16, 20, 30,
G a r n i tu r  B ro s z a  i K o lc z y k i  okrągłe złr. 9, 12, 21, 30, ?6, 40.
B r a n s o le tk i  zlr. 3-50, 6, 12, 18, 24, 30.

B o  w ia d o m o ś c i i  o s tro ż n o śc i!
Tak zwane Neugold i Talmigold nie są prawdziwem złotem i prawie me mają żadnej me 

talowej wartości. Również wyrób złota Nr. 1 i 2 jest prawnie zakazanym i tylko wyroby wyko
nane przed końcem I860 roku mogą być sprzedawcne, nie można więc w nich znaleźć żadnych 
modnych kształtów. W mych klejnotach złotych poręczam wewnętrzną wartość za łut 17 złr. w 14 
kwaratowym towar/e i 22 złr. za łut w 18 karatowem.

Pracownia dla napraw.
Wszelkie gatunki zegarów naprawiają się najrzetelniej i najlepiej; stare zegarki, często pa

miątki familijne, najzupełniej się odnawiają.
IMF Cena naprawy z 2 letniem zaręczeniem złr. 1, 1-50, 2, 3, 4, 5.

f i g "  Każdego zegarka dostarczam z monogramem lob herbem 
Na żądanie przesyłam Z e g a r k i  i k l e jn o ty  d o  w y b o ru  za pobraniem należytości 1 za 

niezatrzymaniem zwracam natychmiast pieniądze przez pocztę. Polecenia wypełniam szybko^ za 
nadesłaniem gotówki lub pobraniem tejże, a każdy zamawiający może być pewnym najrzetelniej
szej i najszybszej obsługi.

S ta r e  z e g a r k i ,  s t a r e  z ło to  i s r e b r o  przyjmuję po najwyższych cenach w zamian 
za wypłatę i kupuję także za gotówkę. ‘ . . . .  .

Na listowne zapytania odpowiadam natychmiast, daję każdemu żądane objaśnienia i 
zaręczam za najniższe ceny. Sprzedaż nurtowna i częściowa.

Będąc w stosunkach z pierwszemi fabrykami w Londynie i Genewie przez doborowy zawsze 
istniejący wielki wybór dostarczam b e z s p rz e c z n ie  najtańszych zegarków, lepiej jak gdziekolwiek 
indziej, a zarazem o z d o b n ie js z e g o  k s z ta ł tu .

łW sz e lk ie  m o je  p rz e d m io ty  s ą  o r y g in a ln e g o  w y ro b u  a  n ie  p o d o b iz n y . 
Upraszam przytem szanownych Jmieszkańców zamiejscowych przyjeżdżających do Wiednia 

o odwiedzenie mnie.
F ilip  F r o m m ,

fabrykant zegarków i klejnotów.
Wiedeń, holier Markt, 11, Galvagnihof, * piętro,

Porto wynosi za przesyłki do 1 funta wagi w całej monarchii tylko 20 do 25 kr. 
Chcących zamienić stare zegarki na nowe upraszam; aby się do mnie zgłosili.

(1927-8-12) B ^ T y l k o  d o b r e j j p i w o  . . .
jest prawdziwym napojem życia!!!

Najwyborniejsze i najprzedniejsze piwa na kontynencie
|j f*  !!! flaszowe piwa !!!

zaleca centralny główny skład piwa

m. SPRINGERA w Wiedniu,
Leopoldstadt, Praterstrasse Nr. 42 a to:

Schwechackie wywozowe piwo składowe za flaszkę ......................................................   kr-
bchwechackie wywozowe piwo marcowe za flaszkę"..........................................................  kr.
St. Marxer-extra marcowe piwo za flaszkę   15 kr.
Pilzneńskie salonowe piwo Bok „  20 kr.
Liesingskie dubeltowo składowe piwo ” za flaszkę " ..............................................  kr
Wyb rne piwo dla mamek * '   15 kr.
i angielskie porterowe piwo * ” *  1 złr.
c śmiela się powyższy główny skład zarazem dołożyć to zapewnienie, że wyszczególnione ga
tunki piwa w swym rodzaju uważane są na kontynencie za najprawdziwsze najsmaczniej
sze a dla zdrowia najznośniejsze, dla czego takowe słusznie mogą być wszędzie zalecone.

Za nadesłaniem gotówki lub pobraniem tejże wysyłają się skrzynki z *4 lub 48 flasz
kami we wszystkie strony a to jaknajszybciej. — Kaucya za każdą flaszkę 10 kr. zwróconą 
będzie za nadesłaniem próżnych flaszek lub przynajbliższem zamówieniu odrachowaną,

“W ie IW iila iichkeit <11 ewes tV e r l ie s  u  u n i e  a on  m e lir  B e g i e r u n g e n .  w ip

C ń C ń h l ń ń h ł c I r r a n l r n  auch solche, welche an den Folgen der 
U v O v l l l v v l l l i O l l l  u l i  fiats j  Selbstbefleckung leiden, linden griindli- 
cheBelehrung und rasche und sichere Hilfe in dem beriihmten Werke:

„Dr Retail's Selbstbewalirung,** 
mit 27 pathol.-anatomischen Ulustrationen, 

welches in G. Poenicke’s Schulbuchhandlung in L e ip z ig  in 71ter Anflage erschie- 
nen und bei JF. M S a u m g a rd te n  zu  K r a k a u  fiir 1 fl. 80 xr.— mit P o s tv e r-  
s e n d u n g  fiir 1 fl. 85 xr. 8. W. zu bekommen ist. (2122-4-10)T

AlUn Regierungen u. Wohljahrtsbehorden wurde iiber die vielen gunsti- 
gen Resultate dieses Buches in einer besonderen Denkschrift Bericht erstattet.

~z.B. t ie r  B r a g l .  A n h a l t .  u .  G ro s sh z g l. W e im a r s c h e n  lo b e n il  a n e rk a n n t-

E A e h ig a
W yciąg (Ekstrakt) mięsny

z  A u s t r a l i i ,

M P  ■  I   ̂ ■  ,%
c, k. uprzywil.

g a l i c y j s k i g o  a k c y j n e g o

BANKI] HIPOTECZNEGO w Krakowie.
przyjmuje wkTady pienie0żne na

ASY6NACYE KASOWE,
z a  o p ł a t ą :

5°o z Irzydziesto-dniowem wypowiedzeniem  
4 12°j0 z czternasto- dto dto
4° o z ośmio- dto dto

O r a Z  (1757-11-13)

trudni się komisowem kupnem I przedażą 
efektów nu giełdach, udziela z a l i c z e k  na 
wszelkie papiery publiczne w rachunek bie
żący (Conto corrente), eskontuje weksle, 
kupony i wylosowane efektu, daje także 
pożyczki przemysłowcom na spłatę ratami.

niezawierajacy mięsa baraniego ani zbyt- 
niej ilo ci soli: złr. ct.

Pojedyncza poreya na raz do użycia — 
Pudełko blaszane zawierające 13 por-

cy j ........................................................ ...
Pudełko blaszane zawierające

42 b iszk o p tó w ..........................2
Pojedynczy biszkopt . . . .  — 
Puszka ya-funt wyciągu mię 

snego . . .
U 
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H E R B A T Y
%fl>iór 1 § 0 §  r .

sprowadziłem świeżo i polecam szczegól
nie wszelkie gatunki

tego świeżego transportu.
I funt po złr. 1.20, 1.60, 2, 3, 4, 5, 6  i 8. 

F r y d e r y k  S c h u b u th ,
(3032-3-4JT w e  L W O W I E .

Ś W I E C  W O S K O W Y C H

X

X
X
>

Wypróbowana, poświadczona i polecona priez wiele słynnych znakom itości lekarsk ich !

etykieta 1  D" SUIN DE BOUTEMARD
Aromatyczna Pasta

d o  xębó*v,
PreparatTiznany za najstósowniejszy do starannego z a c h o w a n i a  z ę b ó w  i d z i ą s e ł ,  czy

ści daleko prędzśj i lepićj niż w szystkie dotąd znane i używane środki, i udziela równocze
śnie całej wewnętrznej czeluści ust pożądanćj św ieżości. T (1624-3 -S )T

W paczkach

Zarejestrowana

marka ostrzegająca.

Profesora Doktora
Roślinna

P om ada w  la sk ach
działa bardzo dobroczynnie na porost włosów, 
utrzymując je  m>ękkiemi i zapobiegając ich 
w y s y c h a n i u ,  przytem udziela włosom pię-

ŁIUDES
Balsamiczne

Mydło oliwne
odpowiada wszelkim wymaganiom, jakie od 
zupełnie dobrego M ydła  do zdrowia żądać 
można; m oże zatem być jak najmocniej pole
cone jako ł a g o d n y  a przytem s k u t e c z n y  
środek do codziennego mycia, nawet najdeli

katniejszej skóry D am  i  Dzieci.
W oryginalnych paczkach po 3S oent. w. a

knego połysku i pow iększa ich sprężystość, 
a nadto służy zarazem wybornie do utrzyma

nia porządku raz ułożonych włosów.
W oryginalnych sztukach po 60 cent.

Z  zaręczeniem praw dziwości znajduje się w zapasie po cenach oryginalnych: 
W KRAKOWIE U p .  Józefa  Jahna, 

również utrzymują artykuły t e : w Bełzie p. A. W . Grot, — Białej p Leopold Schwanzer,— 
w Borszczowie p. Niem czewski i Spółka— w Brodach pani Ewa Kornfeld i pan Fran
ciszek Gomoliń.ki aptek., — w Brzeżanach p. B. Fadeohecht,— w Bnczaczn pp. Kercel 
et Popowicz — w Bochni p. Paweł Niedzielski,]— w Czerniowcach pp. Ignacy Schnirch 
i J. Szegierski księgarz — w Brohobyczy pan J. Rosenheim, — w Gorlicach pan 
Walery Rogawski apt.ek, — w Gródku p. Tomaszewski apt., — w Grybowie pan Alojzy 
Muszyński, — w Jarosławiu p. Rohm apt. — Jassach p. Michał Neumann, — w Ko
łomyi p. Joel Adlorstein, — w Krośnie p. Ant. Krzysztoforski — we Lwowie pp. 
J. F. Kleina wdowa, p . Zygmunt Rucker aptekarz, p. Fryd. Schubuth, p. A . Berliner apt. (przed
tem Laneri), i p. Piotr Mikolasch, — w Lisku p. Robert Barański apt. — w Manasie- 
rzyskach p. J. Lipschfitz, — w Ylikulińcacli p. Stanisław Miedlicki apt. — w Myśle
nicach p. F. Sendler, — w %ouyin-Targu p. Karol Laur, — w Aowyrn Sączu 
p. Igo. Garan. — w Przemyślu pan Edward Machulski, — w Przeworsku pan Feliks 
Świtalski apt., — w Radowcach p. Karol Teichmsnn, — w Rawie ruskiej pan Jan 
Distl apt. — w Rzeszowie p. Ign. Schaitter i Spółka, — w Sadogórze p. A. St. Bur
sa, — w Sanoku p. Jan Zarewicz,— w Samborze p. Antuni Kromer, — w Sędziszo
wie P- J an Kownacki,— w Stryju p. J. Germann cpt.— w Skalacie p J. Dziembow
ski "  w Sokalu p. A. W. Grot, — w Stanisławowie pan Ferd. StechSr apt. dawniój 
Tomanek,— w Serecie p. J.Dempniak,— w Suczawie J. Szegierski księgarz— w Tar
nowie p. W . T . A. W ielogórski i p. Henryk Koy, — w Tarnopolu p. A. Morcwctz i p. 
Wal. Stachiewicz. — w Wadowicach p. F. Foltin, — w Zaleszczykach p. Józef Ko- 
drębski, — w Żółkwi p. Resie Barb tg, — w Źórawnie p. Władysław Postępski.

3 50 
,  1 50
n 1 -

(2156-3) T f i .  H o f f ,
aptekarz „pod^Koronę,“ w Krakowie.

8 7)
Tl
D

Dobra: Niechobrz, Racławówka 
i Kielanówka

w powiecie Rzeszowskim, pół mili od co- 
ś c iń c a  murowanego, mila od m ia sta  Rze- 

szowa, stacyi kolei źolaznej, 
mające przestrzeni 1.000 morgów roli, przewa
żnie pszennej, 74 łąk słodkiego siana, 40 mórg 
pastwisk i 13 tłok — następnie 620 morgówjlasu  
m ięszanego : bukowego szpilkow ego, brzozowe- 
go i dębow ego— wolne od wszelkich służebnictw, 
me_ mające żadnych kontrowersów spornych — 
mające wszystkie budynki, tak ekonomiczne, m ie
szkalne, gospodarcze, jak i propinacyjne muro
wane: są z wolnej ręki (z  inwentarzem pociągo
wym, owcami „Negretti,“ wołmi, narzędziam frol- 
nemi. lub też bez nich) do nabycia.

Kupować chęć] mający raczą s ię , bez intereso
wania osób trzecich, • zgłosić na miejsce, lub ze 
chcą się udać listownie do Zarządu dóbr’ Niecho- 
brza| a wszelką informacyę odbiorą. — Ostatnia 
poczta Rzeszów. * (2075 -3)T

DONIESIENIE.
Z wielkim wyborem zna
nych powszechnie Maszyn 
do szycia Singerowskich 
przybyliśmy do Krakowa.—  
Bliisze szczegóły podają a- 
fisze po rogach ulic rozle

pione. ( 2260-1  3 )T  
Scherz et Frietllander

z Wiednia.

Środek odrazu uśmierzający m igrenę, ból 
głowy gwałtowny i newralgiją, zwany

G U A R A N A
PP. G R IM A D L T  EtC'.‘ A m u R Z & I W Ż U

Jest to l e k a r s t w o  n i e w i n n e ,  a wy- 
ącznie roślinne, pochodzi z Brazylii; stara
niem pp. Gh-imault et d e  do Francy i spro
wadzone Sprzedąje się w pudelkach po 12 
pakiecików wraz z przepisem zażycia onych- 
że w języku polskim. (2091-6-32)

Każdy pakiecik opatrzony jest podpi
sem  : „ Orimault et Cie. “

Dostać można w Krakowie w aptekąch 
p. Brunona Miczyńskiego i „pod Baran
kiem" p. Wikt. Redyka  we Lwowie w ap
tekach pp. Zygmunta Rukera, Berlinera i  
Piotra Mikolasza; w Brodach w aptece p. 
Franzosa: w Wiedniu w tok ład ach  mate- 
ryalów aptecznych pp. Raabe i Roder, 
w Rzeszowie w aptece pana S z a i t te r a w 
Pradze w składzie materyałów aptecz
nych p. Fr. Vszeteczky.

EaudetrCORDlLlfiRES
leczy szybko i radykalnie najgwałtowniejszy ból 
zębów i w szelkie cierpienia od zębów pochodzą
ce. — Użycie codzienne tej W ody, jak również 
p r o s z k u  k o r d y l i e r s h i e g r o ,  zabezpiecza na 

zawsze zęby od próchnienia.
D ostać można w* K r a k o w i e  w aptece W go  

Brunona M iczyńskiego  a we L w o w i e  w ap
tece W. Piotra M ikolasza  — w  Pradze w Skła
dzie materyałów aptecznyeh p. F. V setecky. 

(1847-12--.0;

PIGUŁKI Z  ROŚLINY MATIKO
PP G R IM A U L T  etC'.e aptekarzywPARYŻU

Pigułki te, niezawodnej skuteczności 
przeciw wszelkiego rodzaju rzeżączkom, 
łączą w sobie esencyę Matiko i balsam 
Kopajwy; nie maj'ą najmniejszej a tak 
odrążajęcej woni Kopajwy i nie sprawiają 
odbijania się: dla tego też poszukiwane są 
przez lekarzy.

Szprycowanie z Matiko jest niezawod
nym środkiem na też słabości dla osób, 
które wolą leczyć się środkami zew nętrz- 
nemi, niż przyjmować lekarstwa.

Każdy flakonik opatrzony jest podpi
sem: vGrimault et Cie. ( 2090 -3 -16 )

Dostać można w Krakowie w aptece 
p. Brunona Miczyńskiego i w aptece „pod 
Barankiem44 p. Redyka; we Lwowie w apte
kach pp. Piotra Mikolasza, Berlinera i Ru
kera-, w  Brodach w aptece p j  Franzosa; 
w W ied n iu  w Składach materyałów aptecz
nych pp. Raabe i Rdder-, w Rzeszowie w ap
tece p. Szaittera-, w Pradze w Składzie ma
teryałów aptecznyeh p.s Vzeteczki.

I Z  p a r y s k i e g o  K a z a r i i  t : , i e  p r ' J " a‘ za

Nowo wynalezione c. k. uprz. Hych, nigdy nie zmieniające koloru, są nie do IJ I J styranm 1 za bezcen sprzedają się: 1 t u z i n
f y ż e l i .  s t a l o w y c h  8 5  c e n t . ,  1 t u z i n  f y ż e c * e l t  d o  k a w y  4 5  c e n t .  Dalsze wychwalanie tego artykułu  
uważamy za zbyteczne. Z tej samej stali Nóż kuchenny 45 cent., 1 tuzin Noży i Widelców z pięknemi rączkami 4 »lr 
4-50 do 6 złr. Nożyk 40, 50, 60 cen t i 1 złr.

A n g i e l s k a  P a s t a  d o  k “ J
I I /-J/Inn n n  r»l/An/\ 20, 30, 40 cent- — 1 flaezka la k ie r u  «a posadzkq 1 złr. — 1 flakon Ła-LdKIt/l l i d  S K O lę  kleru do mebli 18, 30 cent. do 1 złr. — Woda do plain 15 i 30 cent.

^  Cenniki na wszystkie artykuły darmo i opłatnie.
F r s t e r  P a r i s e r  F a a a r  f  i i r  O e s te r *  e i c h  in  1 9 1  e n ,

I 4 a r n t n c r s t r a < s e  Hi*. 5 1 .  P a l a i s  T e d e s c o . 4*(1977-3-5)



6 CZAS z Niedzieli 13 Grudnia 1868. * _____

K s i ę g a r n i a

J Ó Z E F A  C Z E C H A
w KRAKOW IE, 

poleca następne dzieła 
po cenach iniżonyeh: zrniast tylko

zlr c.
T r lp t in a i Amazonka  .................3 —

AsmocJeusz w Paryżu.......................* ~
Dwa duchy, powieść •_..................2 50
13 ro cudownych d tiec i. . . . • 1 l i
Lunatycy . — .................................. 3 —
Higiena polska z rycinami, 3 ty . 8 — 
Maskarada w obłokach, 3 ty . — 5 — 
Najnow. podróż do Danii itd., 3 ty 4 50
Powrót z pod Berezyny.................. 3 50

H o n e n io w a k i ,  Stary kawaler . 1 —
Dziewczyna i D a m a ...................... 1 —

K r a s z e w s k i ,  Tenczyńscy, Dramat 2 —
Starościna Bełzka.............................. 4 —
Powiastki i Obrazki historyczne . 3 . 

H e r w iń s k i ,  Studya o gusłach, cza
rach itd , 3 tom y...................... 4 —

H iz a r d ie r e .  Bezkrólewie) po Ja
nie III ..........................  . . . . 3  35

J ł i e l s k i ,  Dalszy ciąg Kroniki . . 4 — 
C u v ie r , Historya nauk przyrodzo

nych, 5 t o m ó w ...................... 18 —
Dzieje rzymsko-katolick. kościoła . 3 50 
Elementarz polski, przez Grozę . . 1 25 
Encyklodedya dla dzieci,3 tomy • • 5 — 
Encyklopedya dla płci żeńskiej, 3 ty 5 — 
fjća s io ro w sk i ,  Zbiór wiadomości

dj  Historyi lek. w Polsce. . 18 — 
Godzina czy'ania dla dzieci . . . . 1 — 
P o d l e w s k i ,  Pismo Śte,j 2 tomy. 3 30 
J a k u b o w ic z ,  Filozofia ehrześciań-

ska życia, 3 t o m y .................. 11 35
Inveutarium privileg, Parisiis . . . 5 — 
Konotata wypadków od lt>34 do 1689 2 25 
K o w a ls k i ,  Wspomnienia, 2 tomy 3 34 
K it o w ic z ,  Opis obyczajów za Au

gusta 111, 4 tom y...................... 6 - -
Księga świata z kilku lat, Rocznik 12 — 
Ł a ia r ic a ,  Ustęp pieśni Serbskich 1 25 
l ia in a r t in a  Pamiętniki, 3 tomy . 2 — 
M in ie w s k i ,  Filozofia — Niefitozo-

fia w bajkach, 2 t omy. . . .  2 25 
Natura w swoich zjawiskach . . . — 75 
N o w o s ie ls k i ,  P.sma krytyczno filo

zoficzne, 2 t o m y ......................5 —
\ a r b u t .  Pisma historyczne z lOryc. 5 — 
Nauki do przyg. do pierw. Komunii 1 75 
O str z y h o w sk i, Klefr, nowe Poezyel 75 
O s tr o w sk i, Listy z podróży do ste

pów Kirgiz-Kajs., 2 tomy . . 3 2» 
P o u j o n l a t ,  Historya rewolucyi fran

cuskiej 2 tomy z rycin. . . 7 50 
Pieniądze, Sztuka dorabiania s ię . . 2 25 
P f a r z k o w s k i ,  Pamiętnik o Hisz

panii.............................................. 1 75
Putiatyckl,T heologiaM oralis, 2Ł 7 — 
R a k o w s k i ,  Pamiętnik z r. 1701 . 1 — 
R e j a  z Nagłowic Pisma z port. aut. 2 — 
S le m ie ń s k l ,  Kartka z dziejów sztu

ki i poezyi.................................. 1 —
W a f s ,  Historya polska dla młod.. 2 50 
M is E d g e w o r t ,  Czytania dla dzie

ci, 2 to m y ..................................2 —
Ziemioznawstwo Powszechne z ryci

nami.............................................. 6 —

Polecenia godne książki dla mło
dzieży na kolendę.1̂ ^ ^

Nakładem  księgarni
Juliusza Wildta w Krakow ie

wyszły i we wszystkich księgarniach są 
do nabycia następujące książki dla 

młodzieży:
Dzieci i domowe zwierzęta. Książeczka 

z obrazkami i wierszykami. Cena 
Złr. 1'30 cnt.

Miła książeczka dla grzecznych dzieci, peł
na wierszyków i ładnych obrazków 
1 złr. 20 cnt.

Obrazki historyczne ułożone dla młodo
cianego wieku z ryciną — 80 cnt.

Opisy i przygody zebrane z podróży po 
różnych krajach, dla dojrzalszej mło
dzieży, 1 złr. 50 cnt.

Przygody i podróże po wszystkich częś
ciach świata. Opowiadania dla doro
ślejszej młodzieży, z 2 rycinami, 
złr. 1 —

Wianeczek z wonnych kwiateczków dla 
dzieci przez krakowiankę Anny L i
berę złr. 1. —

Wianuszek z obrazków 4ch zir. 1 50 cnt.
W iązanka. Książka z obrazkami 80 cnt.
W ybór bajek Jachowicza, Krasickiego, 

Łańcuckiego, Morawskiego i innych, 
z rycinami, złr. 1 50 cnt.

Zwierzęta domowe i ich pożytki, 4to,
1 złr. 50 cent. (2172-2 3)T

U Józefa Jolomicza
w P o z n a n i u

wyszedł:

Gratulant kompletny,
Skarbczyk dla dzieci i dorosłych, 

zawierający Powinszowania na wszelkie 
przygody i t. d., jako też wiersze na we
sela, do imienników i dla kochanków. — 

Dostać można w każdej Księgarni.
Cena 7 %  Sgr. (22oi-i-2)T

Praktyczny Prawnik K2y”e
ne zajęcie. — Urzędnicy sądowi pensyo- 
nowani, wprawni, mają pierwszeństwo.

Zgłosić się pod cyfrą A. S. poste rss- 
tante R z e s z ó w .  (2203)

H .  M ollm ann
w W iedniu,

Kothenthurmstrasse Nr. 3d, 
Mariahilfstrasse Nr. 91. 

Największy S k ła d  M aszy
nek  do szycia  w szystk ich  
system ów  po zn iżon ych  ce 
n a ch , z jednorocznem zaręczeniem.

Ręczne maszynki do szycia od 25 
do 50 z łr. i wyżej. ■—. Bezpłatne illu- 
strowane C enniki przesyłają się na 
żądanie. — 2p^T”0prócz tego Skład 
prawdziwych rosyjskich Sam owa
r ó w  i  M a s z y n e k  G o u f f r i r  we 
wszystkich rozmiarach. (2247-l-i»)T

Nakładem 
V . J f .  K ic h te ra  we Lwowie
zacznie wychodzić od Nowego Roku 48 6 9  
już w zeszłym Roczniku „ S t r z e c h y 11 

zapowiedziana:

„BIBLIOTEKA NARODOWA"
w tomach od 16 — 2 0  arkuszy druku.

Cena jed n ego  tom u z łr . 1*30
wal. austr., czyli 2 4  srb. gr.

Wydawnictwo to podjęte zostało głó
wnie w tym zamiarze, ażeby obfite skar
by polskiej literatury narodowej, które do
tąd nie wszystkim były dostępne, podać 
narodowi po raz pierwszy, w starannem i 
pięknem, a oraz taniem wydaniu.

Ograniczając się tylko na dziełach pisa
rzy znakomitych i  powszechnie cenionych, 
przyniesie „Biblioteka Narodowa" cały 
szereg tomów, które razem stanowić bę
dą wyborową bibliotekę, i staną się cza
sem najpiękniejszą ozdobą w każdym do
mu polskim.

Z tej właśnie przyczyny nie wiąże się 
to Wydawnictwo z góry żadnym progra
mem stałym, ani co do rodzaju dzieł, cni 
też co do terminu ich wydawania, ale 
nakładca starać się będzie o to, ażeby to
my następowały dość szybko po sobie, a 
oraz nastręczały przyjem ną rozmaitość i 
to w taki sposób, by każdy tom stanowił 
ile możności zamkniętą dla siebie całość.

Co do nabycia dzieł, będzie najusilniej- 
szem staraniem wydawcy, ażeby „Biblio
teka Narodowa* podawała jak  najwięcej 
utworów nowych i  nieznanych jeszcze-, wsze
lako w braku tychże, przedruki dawniej
szych, ale wyczerpanych już w handlu 
księgarskim dzieł zakomitych, których 
przygotowaniem do nowego wydania zaj
mą się sami żyjący jeszcze autorowie.

Każdy tom będzie można nabywać oso 
bno t nikt nie potrzebuje się obowięzywać 
do pobierania wszystkich tomów. Przedpla 
ty nie wymaga się żadnej.

Tytuł i czas wyjścia każdego tomu bę
dą zawsze poprzód ogłoszone.

Zamówienia przyjmują już teraz wszyst
kie księgarnie krajowe i zagraniczne.

Znana już z przedsiębiorstw literackich 
firma wydawcy niechaj będzie rękojmią 
d li Szanownej Publiczności, że i to nowe 
wydawnictwo jego będzie prowadzone z 
całą godnością i sumiennością, a o warto
ści tego pięknego i nadzwyczaj taniego 
wydania będzie mógł każdy przekonać 
się za wyjściem pierwszego tomu.

Tak przystępując w I m i ę  B o ż e  do 
dzieła, śmie wydawca żywić nadzieję, że 
jego „Biblioteka Narodowa,® jako uczci
wie podjęte, starannie prowadzone i naj- 
znakomiszemi siłami wspierane przedsię
biorstwo, znajdzie życzliwy i jak najszczer 
szy udział w całej Polsce. (2251)

Lwów w Grudniu 1869 r.
F. H. R ichter , 

Księgarz i wydawca „Biblioteki narodowej."

Obwieszczenie.
L. 887 ------------

Podaje się niniejszem do publicznej 
wiadomości, iż tak budżet powiatowy ja
ko i drogowy Rady powiatowśj Jasiel
skiej na rok 1869, będzie z dniem 14 
Grudnia 1868  wyłożonym przez Wydział 
powiatowy do przejrzenia przez opodat
kowanych w powiecie.

Wydział Rady powiatowćj 
W  Jaśle 8 Grudnia 1868  r.

P r e z e s :  
(2255-2-3)T A .  Maliński.

Cierpiącym na piersi 
i Suchotnikom

wskaże się ś r o d k i  z i o ł o w e ,  które tę 
słabość w początkach pod zaręczeniem 
wyleczą; w wysokich zaś stadyach wiel
ką ulgę czynią i życie na długo przedłu
żają. —  Pod adresem: Ad. Cieleski 
w Jarosławiu, w domu L i p i n e r a .

(2206-l-3)T

H B 1
J E  r

(rzejęty od pewnego zbankrutowa-
 nego Handlu Delikatesów, o wiele
niżej ceny kupna do sprzedania

RUM JAMAJKA
oryginalny, wyborny, bardzo stary, za 
mas złr. 1 ‘90  —  za dużą flaszkę 4 złr

S Z A M P A N
wyborny, za dużą flaszkę 4 zlr. 25 cent 

francuski 2łr. 2*50 do złr. 3"50.
Szybka wysyłka za nadesłaniem nale- 

żytości, lub pobraniem tejże pocztą.
P rzy  odbiorze 20 flaszek 5°/0 zniżki. 
Największy Skład wszystkich gatunków 

Win krajowych i zagranicznych.
Na żądanie przesyła się Cennik darmo 

i opłatnie. (2175-1-6)T
Aleksander JFloch,

Winiarnia w Wiedniu, Backerstrasse N. 8.

U ż y t e c z n y  i  t a n i  d a r  n a  G w i a z d k ę .

Elasom pracującym polskim
18 k s i ą ż e c z e k  p r z y n o s i  s z c z e r y  i c h  p r z y j a c i e l

K a r o l  F o rste r .
Cena pojedynczego egzemplarza z 18 książeczek 1 */,, talara.

Dla p r z y ja c ió ł ludu, którzy w celu rozwoju rozsądnej oświaty ludowej na
będą trzy egzemplarze, cena za nie będzie, zamiast 4 ł/4 talara — tylko tal. t r iy #
W y p i s  z Protokułów Rady szkolnej ga licy jsk ie j z dnia 30 M aja 1868.

„Rada uważa sobie za powinność przypomnieć krajowi zasłużone wydawni
c tw o  dziełek treści moralnej i ekonomicznej p. F o r s t e r a ,  który długą i mozolną 
„pracą pożytecznne w swej Bibliotece dla klas rzemieślniczych ogłosił już książki. 
„Książki te szczególnie Rada Szkolna poleca bibliotekom miejskim."

Książek tych dostać można, przesyłając należność opłatnie wraz z nazwiskiem 
osoby, miejsca pobytu i najbliższej poczty: (2178)

w B erlin ie: u A. Forstera, 24 Leipziger S trasse ; 
we L w ow ie; w Księgarni PP. Guhrynowicxa i Schmidta.

Zaproszenie |d o  przedpłaty  na p ism o literack o-b eletry 
styczne p. t.

,M R 0  W K A,
którego pierwszy uumer wyjdzie już w bieżącym miesiącu i poda sposobność 
do ocenienia pisma już z samej treści jego. Nie wymieniając nazwisk, zaręczyć 
możemy, że dołożyliśmy starań o pozyskanie współpracownictwa znanych już

powszechnie w kraju pisarzy.
Stałe rubryki M r ó w k i  będą: Życiorysy z wizerunkami starannie wy- 

konanemi, powieści, szkice, poezye — przeglądy piśmiennicze krajowe i za
graniczne, popularne rozprawy naukowe, korespondencye i bibliografia.

Na premię dany.będzie duży obraz, skopiowany ze sławnego obrazu,

„K A Z A N IE  SK A RG I“ MATEJKI.
Mrówka wychodzić będzie trzy razy na miesiąc w podwójnym arkuszu. \ 
Prenumerata miejscowa roczna 6  złr., kwartalna 1 złr. 50  cent., miesięczna ^ 
5 0  cent. Prenum erata zamiejscowa roczna 6  złr, 50  cent., kwartalna 1 złr. ® 
65 cent. W  Prusach rocznie 4  talary, półrocznie U tal ry. W  innych krajach 

rocznie 18 franków, półrocznie 9 fr., miesięcznie 1 fr. 5 0  centymów. 
Prenumeranci, składający całoroczną prenumeratę, otrzymają prem ię nie

zwłocznie po wyjściu, inni zaś po wniesieniu całorocznej prenumeraty. 
P renum erow ać można we Lwowie w biurze red akcy i przy  

u licy  O ssolińskich  pod L. 20'/4.
Tamże prenumerować można: (2205-1-2) T

B I B L I O T E K Ę  „MRÓWKI”
którćj w roku 1869 wyjdzie pierwsza serya, złożona z 72 arkuszy ścisłego ale 
czytelnego druku z dzieł znakomitych a wyczerpanych już dawnych pisarzy i 
doborowych współczesnych: W oronicz, Klonowicz, Syrokom la, Kraszewski, 

Węgierski itd. Prenum erata pierwszej seryi 3 złr. 60 cent.

W idzisz tu brzydala tego 
Do straszydła podobnego?
Co za szopę ma na głow ie,
F u j!  z pew nością każdy powie. 
P atrz! pazury, aż strach bierze, 
A to gdyby jakie zwierzę!

Tak brzydko Janek wyglądał 
Co się cze ać nigdy nie dał!
N ie w ziął n ożyc, choć paznokcie  
Byty d łu g ie  na dwa łokcie.
Fuj na kopciucha takiego
Potrzeba kija dobrego.

Nakładem J ó z e f  U J o lo tV tC Z fl  w P o z n a n i u  co dopiero wyszedł

„ K O P C I U S Z E K 44
dla grzecznych dzieci przez Teofila KI. z Bygdi szczy, składający się z 18 dru
kowanych farbą olejną obrazów wraz z odpowiedniemi tekstami. Cena 22 srg. 6 fen- 
Ta wyśmienicie opracowana książka, która jedyną jest w swoim rodzaju, każ
demu dziecku będzie największą uciechą. Nabyć jej można w księgarni nakła

dowej, jakoteż i we wszystkich innych._________ (3202-1-2)

------

Dla Kapitalistów
i T o w a rzy stw  akcyjnych.

Sprzedaż
bardzo obszernych i obfitych kopalni w ęgla w  Węgrzech.

Ogromne pokłady bogatego i wybornego węgla brunatnego (Braunkohle) 
w państwie Bndafa w bliskości Kraljovacz obok kolei Pragerhof-Kanisza 
w Węgrzech, zajmujące przestrzeni około 1000 morgów. Licznem wierceniem 
zapewniono się, że grubość pokładu jest od 6 do 18 stóp, a w przecięciu wy
nosi 10 stóp, i że pokłady znajdują się prawie bezpośrednio pod powierzchnią 
lub w bardzo małej głębokości. Wedle zrobionych obrachowań zawiera główna 
część Budafaskiej kopalni węgla przeszło 150 milionów cetnarów łatwego do 
wydobycia węgla brunatnego doskonałej jakości i czystości. Koszta własne 
na węglu loco B udaia wynoszą 5 kr. i takowe znajdują szybki i najkorzyst
niejszy odbyt w pobliskich dystryktach fabrycznych w W iedniu, Peszcie ja - 
koteż dla kolei żelaznych. Państwo Budafa jest obecnie własnością pana Stefana 
Zichego c. k. szambelana i właściciela dóbr w Węgrzech, i tenże jest w chęci 
całą kopalnię pod przystępnemi warunkami sprzedać.

Bliższe opisy kopalni j a k o t e ż  sprawozdania o wykonanych poszukiwa
niach świdrem można otrzymać za frankowanemi zgłaszaniami się pod lite 
rami P. Y .  392 pod adresem: (2248-1)

WaasenMtein  «f» Vo flier  in  W ie n ,

W dobrach Krasiczyn,
owczarni zarodowej K r a s i  e ac h ,  

jest do sprzedania

kilkanaście Tryków
rasy elektoralnej czystej krwi.
Z powodu zmiany kierunku hodowli, 

będą odstąpione po z n i ż o n y c h  c e 
n a c h .  (2204-l-3)T

Mający chęć kupna raczy się zgłosić 
do Rządzcy dóbr, poczta P r z e m y ś l .

'Podarunki na Gwiazdkę
mm. ALCi m . as w  w

towarów modnych i jedwabnych
„zum Kronprinzen von Oesterreich,1*

W i e n ,  E c k e  d e r  B o g n e r g a s s e .
Następujące artykuły sprzedają się po znacznie zniżonych cenach

Materye jedwabne:
Kolorowe tyftyki z warzonego jedwabiu w najnowsze paski, za łokieć od

1 złr. 40 cent..............................................................................   do złr. 2'
A tłas na su kn ie, c a ły  Jedwabny, we wszelkich kolorach,

za łokieć ................................... • • • . . . . . . . . • • • • ■ u  ^  ^
Kolorowe F a i l e ..................................................................... . . za łokieć od „ 2 50
Kolorowe G ro s g ra in s ........................................  dto » 2'75
Zupełnie czarna Suknia jedwabna z zaręczeniem....................  n' ^
Suknia z fularu lyońskiego najlepszego gatunku 10 łokci 4/4 szerok. „ 12' 

Wielki Skład najnowszych M a t e r y j  w e ł n i a n y c h .
Zasługuje na szczególniejszą uwagę:

~  ' Wielka illość dem i-Lustre, 4/4 szer., za łokieć 35 cent.
Okazy przeąyłają się na żądanie bezpłatnie i franko.
  D iam ant e t WEiiller.—— — ——— ————

fl 734 10-12)

na LOST KREDYTOWE,
których ciągnienie odbędzie się

dnia 2 Stycznia I860 i\,
w ystaw ia i sprzedaje Dom bankowy

F. J. KIRCHMAYER i SYN
w KRAKOWIE. (2258-1-6)

Reprezentacja
haftów

w  P a r y i n .
Doświadczenia

przaz 30  lat w ykazały, ż s  żadna Fabryka

Filia dla Wschodu 
w Konstantynopolu, 
grand rue du Pers.

rhlia dla Rosyi 1 
Azyi w Petersbur
gu, na Newskim 

prospekcie.

p łótna 1 b ie liz n y , nie jest w etanie w tak 
wybornej jakości, a wykonaniu po tak niskiej 

cenie sprzedawać, jak  
c. k. wył. uprz.gdfibft F a b r y k a

Zamorskie prze
syłki 

H a m b u r g ,
BOrseuplatz.

Je i i o s t i c  e t  O o m p.
|  Gniazdo dla austryackich miast W iedeń , verl Karnterstraese N. 57 |

Filia w G racu , Ilerrengasse N. 204. |
Tylko przez nasz, we wszystkie strony rozgałęziony i znaczny hurtowny Handel, w któ

rym największa część wyrobców bielizny i handlarzy z prowinoyj swe surowe produkta nabywa 
jestćśmy w możności robić wielkie zakupna przędzy, a to bezpośrednio z najznaczniejszych fa
bryk angielskich i holenderskich, dla tego hurtowni odbiorcy wyrobów bielizny mają 8-miesieczny

termin wypłaty lub 6°/0 sconto.
9 V *  Listowne polecenia wypełniają się szybko za potrąceniem lub nadesłaniem należytośei;

Cennik gotowej bielizny w zlr. w. a.
Koszule męzkie do prania płóć. z białej przędzy

złr. 1-80, 2, 2-M), 2-60.
Z holeed. lub rumburs. płótna złr. 3, 3-50, 3-80. 
Z cienkiego rumbur. lub irland. płótna 4, 1-50, 

5-50.
Najcieńsze, najmodniej, kroj. 6, 7, 8, 9, z haftów, 

wkładami płótno-batystowemi 6, 6, 8, 10dol5.
Białe koszule szirtingowe z zakładką gorsem. 2 

2-50, 2-SO.
Z angielskiego szirtiDgu wytworne 3, 3 5°, 4. 
Wytworne koszule balowe 3Ł0, <-50. 
Szirtyngowo z gorsem płócien, wytwór, kroj. 3-50 

4, 4-50 5.
Kolorow e koszule męzkie w 60u różnych okazach 

1-80, 2-20, 2-50.
Kolorowe z ang. szirtingu najnow. kroj, 2-10, 3, 

3 ŁC do 4-f O.
Gacie ściagane lub zapinane niemiec. lub wegier.

kr ju z dobr, szłązk. płótna 140, 1-80‘do 2. 
Z rumburs. płótna 2, 2-30, 2-50.

dto dto z angielską sznurówką 2-SO, 3. 
Gatki barchanowe 1-60, 2 do 2-80 najlepsze.
Koszule męzkie flanelowe i gacie z najlepszej 

angorsŁiej wełny w każdym kolorze w paski 
lub w kratkę jako też czysto białe, sztuka 
3 60, 4, 4-50, 5 do fi-50.

Kołnierzyki męzkie wszelkiego kroju tuzin 1-80, 
2, 2-60 do‘2-80, najlep. angiel. 3, 3-50, 4 .

Białe i kolorowe szkarpetki wełniane i bawełniane 
tkane lub robione na drutach.

Koszule damskie płócien, gładkie 1-90, 2-20, 2-5o, 
szwajcarskie z zakładkami 2-80, 3, 3-60, ła 
dniej haftowane nowego kraju 3, 3 50, 4, 4-50, 
wytworne francuskie z Valencienne 5-50. 6, 7 
do 10.

Koszule damskie nocne płócienne, z dług. ręka
wami, kołnierzykiem i rękawk. 3-50, 3‘80, 4. 
najpiękniej, kroj. bogato haft. 6, 5-sO do 7.

Gorsety nocne z cienkiego szirtingu 2-50, 2 80,
3, 3.50, z najcieńszego angielskiego batystu
4, 4-50, najwytwor. gorsety z hafcami i ko
ronkami 6, 7-ao, 8 do 10. Gorsety barchanowe 
nocne 2-20, 2 50, 2-80, 3- 50.

Majtki damskie z najcień. szirtungu z obszyciem 
1-80, 2, 2-20.

Majtki damskie z najcień. płótna z obszyciem 
2-20, 2 50.

Majtki damskie z nadzw. cienkiego płótna haft. 
2-80, 3, 3-50.

Negliżyki damskie i peniuary z francus. perkalu 
6-60, 7, z haft. wkładami 8 do 10.

Największy wybór spodnie w kliny lub jedno
stajnej szerokości, gładkie z haftowanemi 
wkładami 4, 4-50, 5 do la.

Ceny płócien, bielizny stołowej, prześcieradeł, chustek d» nosa, ręczników w złr.
% szer. SO łokci naturalnego płótna 7% do 10.
% » dto 9 ‘A do 14. 4/4 szer. 30 łokci płótna 
z białej przędzy 10 do 18 najcieńsze, ’/, szer.
12'/a do 20. V, szer. 37 łok. płótna C raes 11'/, 
do 14. V, szer. 37 łok. płótna 14 do 24 — 5/4 
szer. 60 łok. weby holeud. irlandz. bellfast. od 
19 do 25, cienkiej od 28 do 37, bardzo cienkiej 
40 do 85. % i % szer. rumburg. płótna we
bowego z najcieńszej przędzy ręcznej, średniej 
cienkości 24 do SO, bardzo cienkiej 3 i do 100.—
Rumburskie płótno na prześcieradła bez szwu 
37 łokci na e prześcieradeł % szer. 1 6 'a, do 20,
V. szer. 18 do 25, '% szer. 20 do 30. — Białe 
płócienne chustki do nosa najcień. gatunek 1 tu
zin ordynar. 2, 2 40, 2-80, 1 tuzin średniej cien
kości 3, 3-50, 4 i0 ,  i tuzin cienkich 5, ł-50, 6,

50 do 10. — Prawdziwe francuskie i angielskie 
chustki płótno-batystowe, tuzin 4 60 do 20. —
Serwety płócien, najcień. gatunku tuzin 4 do 6,

K om pletne w ypraw y ślubne
od A do Z gotowe na składzie, na zamówienie wykonywają sie po oznaczonej cenie.
Przy zamówieniach koszul męzkich uprasza się o dołączenie objętości szyi. Aby wszelkim

wy miganiom odpowiedzieć, nieodpowiednie koszule przyjmują się napowrót, za dobrą robotę, od
powiednią krój i dobry towar się zaręcza. Illustrowane cenniki w niemieckim a francuskim języku 
na żądanie przesyłają się bezpłatnie.

w. a.
adamaszk. 12 do 16. — Ręczniki płócienne w tu - 
zinach 4-50 do 10, cienkie adamaszkowe od 12 
do 16. — Płócienne obrusy za sztukę w każdej 
wielkości s/„  10/„  ‘V., !4/., **/«, **/., 10/„ 2, 2'SO, 
3, 3-50, 4, 4 50, 5, 6 50, 8, adamaszkowe 3 do 10. 
Płócienne ręczniki za sztukę 10 łokci długą 7-50 
do 16 , za łokieć 25 do 50 kr. —Garnitury na 6, 
12, 18 i 44 osób czysto płócienne najcięższej ja- 
kóści, średnio cienkie na 6 osób 6, 7,8. cienkie 
adamaszkowe ua 6 osób 8 do 14, na 12 osób dwa 
razy tyle, najcieńsze adamaszkowe na 12 osób 
30 do 4 0. — Również wszelkie gatunki białych 
i kolorowych serwetek do kawy, serwetek dese
rowych, barchanów, pik. Najcięższe kołdry pi
kowe, spódnice pikowe. Biały angielski szirting. 
Najnowsze wzory koszul kolorowych. Białe cien
kie perkate każdej szerokości. Dryłe w białe pa
ski na materace. Wszelkie gatunki pik letnich. 

12174 1-6)T

L. Schneider i Spółka w Tarnowie.
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Otworzywszy świeżo handel pod firmą

Ł. Schneider i Spółka
w Tanio wic,

polecamy się Szanownej Publiczności z wielkiem wyborem towarów 
galanteryjnych, norymberskich i drobiazgowych. 

Utrzymujemy znaczny zapas H erbaty w przedniem gatunku. 
Również składy dywanów, kołder wełnianych, szali, szalików i krawatek 
czapek i kapeluszy, broni belgijskiej, przyborów do polowania, zabawek 
dziecinnych, rękawiczek, mydełek i parfumeryj francuskich, wody ko- 
lońskiej, porcelany, wyrobów ze szkła, lamp naftowych, albumów zwy
kłych, stojących i z Muzyką, wyrobów z brązu, szczotek i szczote
czek, łyżw, kaloszy; balonów, grzebieni także do samoczyszczenia, ko
szyków i kloszy drutowych, również nici, jedwabiu, bawełny, igieł i

szpilek i t. d.
Powyżsże jakoteż i inne do składu należące artykuły, otrzymujemy 
z pierwszych fabryk Londynu, Paryża, Berlina, W iednia i L ipska; ob- 
stalunki na towar wszelkiego rodzaju w najkrótszym czasie uskutecznione 
będą. Znaczniejsze zamówienia mianowicie na maszyny, meble, fortepiana, 
obicia, powozy i t. p. upraszamy wprost do naszego kantoru pod naszą 
farmą L. Schneider «fc Com pagnie w  W iedniu V W ehrgasse

Nr. 29 adresować. (2212-1-3) T
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Ł. Schneider i Spółka w Tarnowie.

im
się właśnie zdaje, jakby z pewnej strony wszelkie tak zwane taje- 

J B L  ™nicze środki, stały się celem zazdrosnej krytyki. Wszystko z tej stro
ny branem jest za jedno i wszystko bez zbadania uwaianem jest za ezarlatane- 
r)ę . Najszanowniejsze osoby, tak lekarze jak  i chirurdzy, którzy w uznaniu lub 
z wdzięczności swe pochwały publicznie objawili, uważani są jako przekupieni 
żołdownicy —  jednem słowem, nie wahano się nawet najlepsze potępić, aby pra
wdę w najwięcej oburzający sposób obejść. —  Właśnie taki los spotyka słynnie 
znaną M a Ś Ć  r u p t u r o w ą  p. Gottlieba Sturzeneggera w Herisau, kantonie 
Appenzel w Szwajcaryi, chociaż* wynalazca jest w posiadaniu tysięcy świadectw 
wszystkich stanów, dowodzących wybornej skuteczności tej maści.

Chociaż prawdą jest, że w dziedzinie podobnych środków często trudno roz
różnić dobre od złego, —  nie wahamy się jednak przy tak często znachodzących 
się ruplurach, które, jak wiadomo, bardzo często przybierają bolesny i niebez
pieczny charakter, zalecić tego wybornego Z u p e ł n i e  n i e s z k o d l i w e g o  
środka wszystkim cierpiącym na ruptury. Maści tej można w słoikach po 3  złr. 20  
cent. w. a. nabyć wprost u wynalazcy, jako też w znanych Składach. (2006-6-)

C ieiockam i D rukarni f CZASU* W  Kirchmayera Rzjdzca Drukarni, Seweryn Dobrzański


